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Łódź |�natura�food�2019

Nasi producenci dobrej żywności górą
Sok z wiśni 100%, 
miód z łąki, kacze udka 
z Głowna oraz biosyrop 
z pigwowca – to nasze 
lokalne produkty, które 
miały swoje „pięć minut” 
podczas tegorocznych 
Międzynarodowych Targów 
Żywności Ekologicznej 
i Naturalnej NATURA 
FOOD 2019, jakie odbyły 
się 18-20 października. 

XII edycja konkursu produktów 
tradycyjnych Tygiel Smaków była 
wyjątkowo szczęśliwa dla produ-
centów zdrowej i smacznej żyw-
ności z: gminy Dmosin, gminy 
Stryków oraz Głowna. W sumie 
wrócili oni z targów aż z czterema 
nagrodami. 

Celem konkursu organizowa-
nego od lat przez Departament 
Rolnictwa i Ochrony Środowiska 
Urzędu Marszałkowskiego Wo-
jewództwa Łódzkiego jest iden-

tyfi kacja i promocja produktów  
lokalnych, wytwarzanych trady-
cyjnymi metodami, stanowiących 
element dziedzictwa kulinarnego 
i tożsamości mieszkańców, mo-
gących stanowić rozpoznawal-

ną markę regionu. W konkursie 
wzięło udział 43 producentów 
i zgłoszonych przez nich 67 pro-
duktów w 7 kategoriach. Nagro-
dami w konkursie są rzeźby „Ty-
gielki Smaków”.  str. 3
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Prywatne muzeum
przyciągnęło wielu 
entuzjastów wojska. str. 8

Złote Gody 
świętowało 21 par
w Głownie. str. 28

Głowno�|�Samorząd�przed�trudną�decyzją�

Ile będą kosztować 
nas śmieci? 
Wciąż nie ma decyzji w sprawie nowej wysokości 
stawek za odbiór śmieci na terenie miasta. 
Burmistrz Głowna Grzegorz Janeczek mówi o sytuacji 
nie nastrajającej do optymizmu. Mieszkańcy już 
od dłuższego czasu są zaniepokojeni. 

We wtorek, 15 października, 
w tej sprawie zebrała się komisja 
gospodarki i budżetu Rady Miej-
skiej Głowna, na której przedsta-
wiono najświeższe informacje. 
Konkretnych decyzji nie ma. Są 
natomiast matematyczne symula-
cje i wiele pytań, na które nie ma 
prostych odpowiedzi. 

Widmo drakońskich podwyżek 
zajrzało wszystkim do oczu we 
wrześniu, kiedy magistrat otwo-
rzył oferty złożone w pierwszym 
przetargu i musiał go unieważnić, 
ponieważ odbiorcy śmieci wyce-
nili swoje usługi trzy razy drożej 
niż dotychczas. Burmistrz Grze-
gorz Janeczek zapowiedział ogło-

szenie kolejnego przetargu, ale 
już wówczas informował radnych, 
że podwyżka opłat zbieranych 
od mieszkańców będzie znacząca. 

Dziś miasto jest już po otwarciu 
ofert w drugim przetargu. Urzęd-
nicy weryfi kują je jeszcze od stro-
ny formalnej. Okazuje się jednak, 
że po dwukrotnym sprawdzeniu 
rynku usług, najtańsza oferta jest 
mniej więcej na tym samym po-
ziomie co poprzednio. Dokładnie 
rzecz ujmując, najkorzystniejsza 
cenowo oferta z drugiego przetar-
gu jest zaledwie o 100 tys. zł niż-
sza od najtańszej oferty z przetar-
gu pierwszego.  

 str. 5

marzena i Dariusz Serafi ńscy�prowadzący�Pasiekę�w�lipce�zdobyli�
tygielek�Smaków�za�miód�łąkowy.�
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Wniosek 
o odwołanie 
starosty 
Koalicja Obywatelska oraz 
Porozumienie Samorządowe 
chcą odwołania 
starosty zgierskiego 
Bogdana Jaroty (PSL). 

We wtorek, 22 październi-
ka, został złożony wniosek w tej 
sprawie. Podpisało się pod nim 
14 radnych – 10 z klubu Koalicji 
Obywatelskiej oraz 4 z klubu Po-
rozumienia Samorządowego. 

Jest to o tyle zaskakujące, że 
zmiany starosty chcą w głównej 
mierze jego koalicjanci. Przypo-
mnijmy, że większościową koali-
cję, która jesienią 2018 roku wy-
łoniła zarząd powiatu, tworzą: 
Koalicja Obywatelska – 10 rad-
nych i PSL – 6 radnych. 

W uzasadnieniu wniosku pod 
adresem starosty Bogdana Ja-
roty wyszczególniono 4 zarzu-
ty. Dotyczą one: odbioru końco-
wego niezrealizowanej inwestycji 
w Zgierskim Zespole Szkół Po-
nadgimnazjalnych, funkcjono-
wania Wydziału Drogownictwa, 
kwestii organizacyjnych w zakre-
sie wnoszenia spraw do rozpatry-
wania przez zarząd, w końcu do 
tej pory nieuprzątniętego zgier-
skiego pogorzeliska odpadów. 

Co konkretnie 
zarzuca się staroście? 
Wniosek, pod którym złożo-

no 14 podpisów, skonstruował 
radny Marcin Karpiński, członek 
Porozumienia Samorządowego, 
który powiedział, że wydarze-
nia i sytuacja panująca w powie-
cie zgierskim wręcz zmuszają do 
postawienia wniosku o odwołanie 
starosty Bogdana Jaroty.  str. 4

Warszawa�|�Co�się�stało�bada�policja�i�prokuratura�

Ciało Tomasza Jędrzejczaka 
wyłowiono z Wisły
Stołecza prokuratura bada okoliczności 
śmierci szefa głowieńskiego koła PiS, radnego 
powiatowego oraz zastępcy dyrektora Oddziału 
Regionalnego KRUS w Łodzi, 52-letniego 
Tomasza Jędrzejczaka. Jego ciało wyłowiono 
z Wisły w Warszawie w minioną sobotę, 
19 października. Wstępne wyniki sekcji zwłok 
wskazują na utonięcie. 

Od początku ustalenia śled-
czych nie wskazywały, by w zda-
rzeniu brały udział osoby trzecie, 
a co za tym idzie, by śmierć głow-
nianina była wynikiem zabójstwa, 
raczej nieszczęśliwego splotu oko-
liczności. O ich faktycznym prze-
biegu policja i prokuratura nie 
chce mówić, wskazując na do-
bro śledztwa i rodziny zmarłego. 
W przestrzeni medialnej dzień 
po dniu pojawiły się jednak róż-
ne wersje tragicznego w skutkach 
zdarzenia. 

wiedziano już w sobotę 
Zaskakujące informacje 

o śmierci Tomasza Jędrzejczaka 
pojawiły się już w sobotę po po-
łudniu. Dyrektor Oddziału Regio-
nalnego KRUS w Łodzi, Tomasz 
Nowicki zamieszczając wpis 
o przedwczesnej śmierci swojego 
zastępcy na Facebooku napisał, że 
na zawsze pozostanie on w pamię-
ci jako człowiek aktywny, przyja-
zny i pomocny bliźnim, pogodny 
i pełen dobrej energii. W imieniu 
własnym i pracowników Oddzia-
łu Regionalnego KRUS w Łodzi 
dyrektor Nowicki, przekazał naj-
bliższym swojego zastępcy wyra-
zy współczucia. 

Za pośrednictwem mediów 
społecznościowych o śmierci To-

masza Jędrzejczaka i kondolen-
cjach składanych jego rodzinie 
poinformował również poseł PiS 
Marek Matuszewski.

Znaleziony 
w okolicach mostu 
łazienkowskiego 
Jednocześnie już w sobotę wie-

czorem śmierć Tomasza Jędrzej-

czaka zaczęto łączyć z donie-
sieniami warszawskich mediów, 
m.in. TVN Warszawa oraz TVP3 
Warszawa o tym, że tego same-
go dnia przed południem z Wi-
sły wyłowiono ciało mężczyzny 
w średnim wieku. Miało to miej-
sce ok. godz. 10.30 na wysokości 
mostu Łazienkowskiego, w oko-
licach portu Czerniakowskiego. 

Służby ratunkowe otrzymały zgło-
szenie od jednego z kajakarzy. 

Z przytaczanych już wówczas 
przez niektóre stołeczne media 
wypowiedzi Tomasza Oleszczu-
ka, rzecznika prasowego KSP 
w Warszawie, wynikało, że pro-
kurator będzie badał okoliczności 
utonięcia mężczyzny pod kątem 
nieszczęśliwego wypadku. 

Informacje o tym, że mężczy-
zną, którego wyłowiono z Wisły 
jest Tomasz Jędrzejczak, policja 
potwierdziła w poniedziałek, 21 
października. Rzecznik Proku-
ratury Okręgowej w Warszawie 
Łukasz Łapczyński w rozmowie 
z Wieściami, stanowczo podkre-
ślał, że wstępne ustalenia śledczych 
nie wskazują, by w zdarzeniu bra-
ły udział osoby trzecie, co podwa-
żało niektóre medialne doniesie-
nia o tym, iż rozległy uraz głowy 
głownianina mógłby świadczyć 
o czymś innym. Przedstawiciel 
stołecznej prokuratury zaznaczył, 
że kluczowy moment, tego co za-
szło nad Wisłą, został zarejestro-
wany przez monitoring, a nagra-
nie zabezpieczone na potrzeby 
śledztwa.  str. 3

lilianna jóŹwiak
-STaSZewSka

lila.staszewska@lowiczanin.info

badania 
nad bakteriami
– pasja Dominiki Drzewieckiej. str. 9

Śp. tomasz Jędrzejczak
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Gmina Stryków�|�Oświetlenie�dróg�

Może być drożej nawet 
o 400 tysięcy
Wracamy do tematu sprzed tygodnia, kiedy to pisaliśmy o obecnych
i przyszłych wydatkach gmin naszego rejonu na oświetlenie dróg.

Temat wywołały płynące z kra-
ju sygnały o tym, że niektóre sa-
morządy po otwarciu przetargów 
na zakup energii elektrycznej mu-
szą zabezpieczyć w budżetach 
o wiele więcej pieniędzy niż do 
tej pory. Jak to wygląda w Stry-
kowie?

Z symulacji kosztów energii, ja-
kie w przyszłym roku będą musia-
ły udźwignąć najmniejsze samo-
rządy, zaprezentowanych podczas 
ostatniego Kongresu Gmin Wiej-
skich, na którym był obecny rów-
nież burmistrz Strykowa Witold 
Kosmowski, wynika, że Stryków 
powinien nastawić się na wydatek 

większy o ok. 400 tys. zł. Obecnie 
na zakup energii elektrycznej gmi-
na wydaje ok. 640 tys. zł, na do-
stawę i dystrybucję – ok. 500 tys. 
zł oraz tyle samo na konserwa-
cję oświetlenia ulicznego. Łącz-
nie wszystkie drogi i place na te-
renie gminy pochłaniają kwotę 
1.778.800 zł. W opracowywanym 
właśnie projekcie przyszłoroczne-
go budżetu zarezerwowano sza-
cunkowo 1,7 mln zł. Jednak i tu-
taj wszystko może się zmienić po 
otwarciu przetargu. 

Burmistrz Witold Kosmowski 
w rozmowie z nami powiedział, 
że zapowiedź wyższych kosztów 

stanowi zawsze niepokojący sy-
gnał dla samorządu, ale zaznaczył 
również, że gmina Stryków co 
roku zwiększa ilość oświetlonych 
odcinków. Oświetlenia przyby-
wa również w innych miejscach. 
Obecnie na jej terenie znajduje się 
3,6 tys. punktów oświetlenia ulicz-
nego oraz 80 punktów oświetlenia 
parkowego, a aktualny projekt, 
na którego realizację gmina ubie-
ga się o dofi nasowanie z ŁOM-u, 
to kolejne 224 punkty. Wszystkie 
nowe linie uwzględniają już ener-
gooszczędne oświetlenie ledowe, 
takie samo montowane jest przy 
okazji termomodernizacji budyn-

ków użyteczności publicznej ta-
kich jak szkoły czy obecnie Urząd 
Miejski. 

Na 20-30 tys. zł szacuje się 
z kolei oszczędności, jakie po-
winno przynieść zamontowane 
niedawno na terenie strykowskiej 
oczyszczalni ścieków urządzenie 
do zmniejszania mocy biernej.  ljs

Głowno |�ul.�Swoboda

Mężczyzna wtargnął 
pod motorower
64-letni mężczyzna 
trafi ł do szpitala 
w wyniku potrącenia, 
do którego doszło 
w środę, 16 października,
na ul. Swoboda.

Z ustaleń policji wynika, że ok. 
godz. 14.10 pieszy, mieszkaniec 
powiatu zgierskiego, wtargnął na-
gle na jezdnię pod koła motorowe-
ru, wychodząc zza zaparkowane-
go samochodu. 

Do zdarzenia doszło na wyso-
kości pizzerii Europa. Mężczyzna 
chciał przejść z prawej na lewą 
stronę ulicy. Motorower, którym 
kierował kierował 53-letni miesz-
kaniec powiatu zgierskiego, po-

ruszał się w stronę drogi krajowej 
nr 14. 

Zarówno pieszy, jak i kierow-
ca motoroweru, byli trzeźwi. 
64-latek doznał urazu głowy, ale 
w momencie przyjazdu karet-
ki był przytomny. Na miejscu po-
jawiła się również straż pożarna 
z Głowna i Strykowa, a następ-
nie policja. Chwilowe kłopoty 
z dotarciem do celu podróży mieli 
kierowcy, którzy skręcali z DK 14 
w centrum Głowna na skrzyżowa-
niu z ul. Swoboda oraz ci jadący 
z ul. Zgierskiej w kierunku DK 
14. Ulicę udało się jednak odblo-
kować w ciągu niecałej godziny. 
Policja zakończyła postępowanie 
nałożeniem mandatu na nieostroż-
nego pieszego.  ljs

oczekiwanie na policję.�Potrącenie�natychmiast�wywołało�utrudnienia�
w�ruchu�na�jednej�z�głównych�ulic�miasta.�
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zapowiedź�wyższych�
kosztów�stanowi�
zawsze�niepokojący�
sygnał�dla�samorządu.�
Wszystkie�nowe�linie�
uwzględniają�już�
energooszczędne�
oświetlenie�ledowe.

Smolice |�Pożar�w�pracowniczej�szafce

Ewakuowano 
88 pracowników hali
88 pracowników magazynu 
ewakuowano z terenu hali 
produkcyjnej w Smolicach 
pod Strykowem. Przyczyną 
ewakuacji był pożar w szafce 
jednego z pracowników.

Do zdarzenia doszło w sobotę, 
12 października, o godzinie 16.00, 
kiedy to o zagrożeniu poinformo-
wał dźwięk sygnalizacji alarmo-
wej. Pracowników ewakuowano 
niezwłocznie, jeszcze przed przy-
jazdem służb ratowniczych. Przy-
byli na miejsce strażacy, w sile 
ośmiu zastępów, przeszukali bu-
dynek, stwierdzając zadymienie 

w pomieszczeniach socjalnych. 
Okazało się, że jego przyczy-
ną jest pożar, do jakiego doszło 
w szafce jednego z pracowników. 
Wstępnie określono, iż jego źró-
dłem było zwarcie w znajdującym 
się w niej elektrycznym urządze-
niu, prawdopodobnie zapalnicz-
ce. Pod wpływem zwarcia doszło 
do objęcia ogniem niektórych ele-
mentów szafki, co spowodowało 
zadymienie. Po godzinie działań 
polegających na ugaszeniu ognia, 
a także sprawdzeniu pomieszczeń 
i ich przewietrzeniu, akcja została 
zakończona. Tuż po niej pracow-
nicy wrócili do swoich obowiąz-
ków.  aw

Dmosin |�zakończona�przebudowa�drogi�powiatowej�

Ładniej w centrum wsi
Dobiegła końca przebudowa 
drogi powiatowej 
biegnącej przez Dmosin. 
Ponad dwumilionowa 
inwestycja fi nansowana 
z trzech źródeł nie tylko 
wpłynęła na komfort jazdy 
kierowców na mocno już 
wyeksploatowanym odcinku, 
ale również zmieniła wygląd 
najbardziej eksponowanego 
miejsca w centrum gminy.

Przebudowa obejmowała od-
cinek o długości 1941 mb. Wy-
mieniono i poszerzono do 5,5 m 
nawierzchnię jezdni i poboczy. 

Odtworzono przydrożne rowy, 
jednocześnie remontując przepu-
sty. W granicach pasa drogowego 
przebudowano też zjazdy indywi-
dualne. W samym centrum Dmo-
sina wykonane zostało natomiast 
przejście dla pieszych ze schoda-
mi prowadzącymi na parking przy 
kościele. Przejście oznakowane 
jest światłem pulsacyjnym oraz 
oświetlone ledowo. Zamontowa-
no panel woltaiczny oraz turbinę 
wiatrową. Wykonawcą przebudo-
wy był piotrkowski Erbedim. In-
westycja wraz z kosztami nadzoru 
i tablic informacyjnych kosztowała 
2.075.822,72 zł. Powiat brzeziński 
otrzymał na nią dofi nansowanie 
z Funduszu Dróg Samorządo-
wych w kwocie 1.036.553,00 zł 
(50%). Gmina Dmosin z własne-
go budżetu dołożyła do inwestycji 
360 tys. zł.  ljs

Rzut okiem�|�najPierW�WYGłaDzanie

Co robi strażak, kiedy nie gasi 
pożaru? W�jrG�PSP�w�Strykowie�
–�remontuje�korytarz.�W�jednostce�
przy�ul.�targowej�19�właśnie�trwa�
gładzenie�ścian�i�sufi�tu,�później�
będzie�malowanie.�Strażacy�we�
własnym�zakresie�zadbali�o�to,�by�
przejście�na�pierwszym�piętrze,�
wzdłuż�którego�ulokowane�są�
pomieszczenia�socjalne,�
z�powrotem�nabrało�świeżości.�ljsfO
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Głowno�|�Skutki�nieuwagi

Uderzyła rowerzystkę 
drzwiami od samochodu

Brak uwagi podczas wsiadania 
do samochodu może zakończyć 
się wizytą w szpitalu. 

Przekonała się o tym 70-letnia 
mieszkanka powiatu zgierskiego, 
która podczas wsiadania do samo-
chodu zaparkowanego częściowo 
na jezdni, częściowo zaś na chod-
niku przy ul. Obrońców Wester-
platte w Głownie uderzyła drzwia-
mi nadjeżdżającą rowerzystkę. Do 
zdarzenia doszło we wtorek, 22 

października, ok. godziny 18.00. 
Poszkodowana kobieta, 53-letnia 
mieszkanka powiatu zgierskiego, 
jadąca jednośladem w kierunku 
ul. Sucharskiego w wyniku ude-
rzenia przewróciła się na jezdnię. 
Jej stan wymagał przetranspor-
towania do szpitala, jednak osta-
tecznie okazało się, że nie doznała 
ona poważniejszych obrażeń. Nie-
uważną 70-latkę ukarano manda-
tem.  aw

 kRoNikA PoLiCyJNA 

�zużyte� baterie� w� czujniku�
dymu�stały�się�przyczyną�interwen-
cji�strażackiej�przy�ul.�Sowińskiego�
w� Głownie,� 19� października,� ok.�
godziny�18.40.�Mieszkańcy�budyn-
ku� wielorodzinnego� zaalarmowali�
służby�tuż�po�uruchomieniu�się�sy-
gnału�dźwiękowego,�który�powinien�
sygnalizować� zagrożenie.� Prowa-
dzone�na�miejscu�czynności�z�uży-
ciem�detektora�wielogazowego�nie�
wykazały� jednak� stężenia� substan-
cji� niebezpiecznych.� Ostatecznie,�
udało�się�ustalić,�że�poprzez�sygnał�
dźwiękowy�czujnik�dymu�zasygnali-
zował�jedynie�zużycie�baterii.

�W�poniedziałek,�21�październi-
ka,�o�godz.�9.30�w�zelgoszczy�łódz-
cy�policjanci�zatrzymali�36-letniego�
obywatela� ukrainy,� który� kierował�
autem,�mając�we�krwi�0,54�promila�
alkoholu.� Dodajmy,� że� tego� poran-
ka� był� on� jednym� z� czterech� nie-
trzeźwych� kierowców,� jakich� udało�
się� zatrzymać� w� ciągu� godziny�
w� okolicy� wspomnianej� miejsco-
wości� oraz� na� autostradzie� a2� na�
wysokości�Sosnowca.�Pozostali�za-
trzymani�pochodzili�z�łodzi.

W ramach inwestycji wybudowano�m.in.�zatoki�parkingowe.
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Aktualności
Warszawa�|�Co�się�stało�bada�policja�i�prokuratura�

Ciało Tomasza 
Jędrzejczaka 
wyłowiono z Wisły

dokończenie ze str. 1
Łukasz Łapczyński poinfor-

mował również, że bezpośrednia 
przyczyna śmierci zostanie usta-
lona w oparciu o wyniki sekcji 
zwłok.

Co stało się w piątkowy 
wieczór?
Jednocześnie już w poniedzia-

łek w mediach pojawiły się różne 
wersje tego, w jakich okoliczno-
ściach głownianin znalazł się nad 
Wisłą i co mogło tam zajść. M.in. 
według potralu Onet Tomasz Ję-
drzejczak miał w piątek wieczo-
rem wraz z żoną bawić się na kon-
cercie zespołu Bayer Full oraz 
Zenka Martyniuka odbywającym 
się na Torwarze w ramach semi-
narium związanego z programem 
„Bezpiecznie – chce się żyć”, or-
ganizowanym przez Krajowe 
Centrum Bezpieczeństwa Ruchu 
Drogowego. 

Jak wynikało z doniesień por-
talu, po koncercie w pewnym 
momencie małżeństwo miało się 
rozdzielić, on poszedł na drugą 
stronę arterii w kierunku portu 
Czerniakowskiego, tymczasem 
żona wróciła do domu, a zagi-
nięcie męża zgłosiła następnego 
dnia rano. Mimo, iż Onet poda-
jąc tę wersję wydarzeń powołuje 
się na ustalenia śledczych, rzecz-
nik Prokuratury Okręgowej pyta-
ny przez nas we wtorek, 22 paź-
dziernika, o jej potwierdzenie lub 
wykluczenie powiedział jedynie, 
że prokuratura nie komentuje 
opisywanych w mediach szcze-
gółów i raz jeszcze podkreślił, 
iż z monitoringu wynika, że do 
śmierci mężczyzny nie przyczy-
niły się osoby trzecie. 

Prok. Łukasz Łapczyński nie 
chciał odnieść się również do pu-
blikowanej w mediach wersji, ja-
koby to konieczność załatwienia 
fizjologicznej potrzeby i utrata 
równowagi miałaby stać się przy-
czyną wpadnięcia mężczyzny do 
wody z nabrzeża portu. 

Wstępne wyniki sekcji zwłok 
zostały upublicznione we wtorek, 
23 października. Wskazują one na 
utonięcie. Jednocześnie, jak poin-
formował nas prok. Łukasz Łap-

czyński, ostatecznie co do przy-
czyn śmierci biegli wypowiedzą 
się w opinii końcowej po uzy-
skaniu zleconych badań dodatko-
wych, m.in. histopatologicznych 
oraz na obecność okrzemek. To 
drugie dodatkowo potwierdzałoby 
fakt utonięcia. 

Ta śmierć zaskoczyła  
i zasmuciła 
Tomasz Jędrzejczak urodził się 

21 wrzesnia 1967 roku w Głow-
nie. Był absolwentem Wydzia-
łu Prawa i Administracji Uni-
wersytetu Łódzkiego. Miał żonę  
i dwójkę dorosłych już dzieci. Z 
racji swej działalności samorządo-
wej i politycznej był osobą znaną 
nie tylko w Głownie, ale również  
w powiecie zgierskim. Przez 
ostatnich kilka lat rozpoznawal-
ności przysporzyło mu stanowi-
sko wiceszefa łódzkiego KRUS-
-u. Był dwukrotnie kandydatem 
na burmistrza Głowna (w wybo-
rach 2010 i 2014).

W Radzie Powiatu Zgierskie-
go zasiadał już czwartą kadencję. 
W latach 2006 – 2010 był człon-
kiem Zarządu Powiatu Zgier-
skiego, a obecnie przewodniczą-
cym Komisji Statutowo-Prawnej. 
W informacji o śmierci radnego 
i jego samorządowej działalno-
ści, jaka w poniedziałek pojawi-
ła się na stronie internetowej Sta-
rostwa Powiatowego w Zgierzu 
napisano, że Tomasz Jędrzejczak 
był doświadczonym samorzą-
dowcem, radosnym i pomocnym 
człowiekiem. 

Przewodnicząca Rady Powiatu 
Iwona Dąbek powiedziała nam, 

że informacje o śmieci radne-
go odebrała jako ogromną trage-
dię i rzecz, która nie powinna się 
wydarzyć. W jej wspomnieniach 
Tomasz Jędrzejczak pozostanie 
przede wszystkim jako człowiek 
o dużej wrażliwości, troskliwy oj-
ciec, często opowiadający o swo-
ich dzieciach. 

Radosław Zaborowski, wice-
przewodniczący Rady Powia-
tu, który 3 kadencje wcześniej 
wspólnie z Tomaszem Jędrzej-
czakiem zasiadał w zarządzie 
powiatu, mówi o zaskoczeniu  
i zasmuceniu jego śmiercią, tym 
bardziej, że wspomina go jako 
osobę zawsze uśmiechniętą, 
otwartą i pomocną. 

Tomasz Jęrzejczak od kilkuna-
stu lat był przewodniczącym koła 
PiS w Głownie. W ubiegłym ty-
godniu komentował dla WG wy-
niki wyborów parlamentarnych 
na terenie miasta, od członków 
koła wiemy również, że w nie-
długim czasie planował zorgani-
zowanie jego spotkania. 

Poseł Marek Matuszew-
ski, którego Tomasz Jędrzej-
czak mocno wspierał w trakcie 
ostatniej kampanii wyborczej, 
w rozmowie z nami powiedział, 
że cenił go jako jako człowie-
ka ogromnego zaangażowania 
i uczynności, który wzbudzał 
sympatię wielu osób, nawet po-
nad partyjnymi podziałami. 

Z ogromnym smutkiem i po-
czuciem straty o śmierci Toma-
sza Jędrzejczaka mówi również 
Alicja Antczak, głowieńska rad-
na wojewódzka, która współpra-
cowała z nim na płaszczyźnie 
partyjnej, ale również znała w ży-
ciu prywatnym. 

Na 2 tygodnie przed śmiercią, 
w gorącym okresie kampanii wy-
borczej, z Tomaszem Jędrzejcza-
kiem spotkał się Jarosław Wło-
darczyk, strykowski radny PiS. 
Dziś nie może uwierzyć w to, 
co się stało, starszego partyjnego 
kolegę miał od początku za czło-
wieka-duszę, zawsze zaintereso-
wanego sprawami w terenie, mo-
tywującego do samorządowego 
działania.  

ljs

Głowno�|�Miejski�Ośrodek�Kultury

Usłyszymy muzykę wielu kultur
Tradycyjne utwory 
słowiańskich kompozytorów 
mieszkańcy naszego 
miasta usłyszą w najbliższą 
niedzielę, 27 października, 
w MOK w Głownie.

Odbędzie się tam koncert „Mu-
zyka wielu kultur – spotkanie ze 
słowiańską gwiazdą”. W pro-

gramie muzycznego wydarzenia 
pod hasłem „Pokochałem ciebie” 
znalazły się tradycyjne utwory 
słowiańskie, współczesne pieśni 
skomponowane przez Krzysztofa 
Gwiazdę oraz popularne utwory 
biesiadne, takie jak: „W zielonym 
gaju”, „Szła dzieweczka” oraz 
„Czerwona jarzębina”. 

Niedzielny koncert będzie się 
składał z dwóch części. W pierw-

szej z nich widzowie będą po-
dziwiać przygotowany repertu-
ar w wykonaniu zaproszonego 
zespołu i solistów, w drugiej zaś 
publiczność weźmie udział we 
wspólnym śpiewaniu. Gwiaz-
dami wieczoru będą: Krzysztof 
Gwiazda, Anna Cymmerman  
i Bogna Band. 

Początek spotkania o godzinie 
17.00. Wstęp bezpłatny.  aw

Rzut okiem |�KOnCert�ShalOM�z�OKazji�625-leCia

W sobotę, 20 października,  
w Domu kultury w Niesułkowie�
odbyło�się�spotkanie�z�kulturą�
dawnych�mieszkańców�gminy�
Stryków.�W�klimat�przeszłości�
wprowadził�publiczność�zespół�
muzyczny�„Shalom”.�na�scenie�
zespół�zaprezentował�się��
w�tradycyjnych,�stylizowanych�
strojach�żydowskich,�co�jeszcze�
bardziej�uatrakcyjniło�jego�występ.�
opr. ljsfO
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Głowno, Stryków |�na�razie�tylko�akcja�informacyjna

Protest włoski w szkołach? Nic takiego
W szkołach naszego rejonu o proteście włoskim  
na razie nie słychać. Mimo, iż tydzień temu wydawało się,  
że strykowscy nauczyciele są bardziej zdecydowani 
w kwestii kontynuowania strajku w tej formie, niż ich 
koledzy po fachu w Głownie, to nawet tutaj na razie  
nic nie wskazuje na to, że w ogóle się on rozpoczął.

Żadnych konkretów nie udało 
się nam ustalić podczas rozmowy 
z Marzeną Kowalską, prezes gło-
wieńskiego oddziału ZNP, która 
we wtorek, 22 października, nie 
potrafiła jednoznacznie stwierdzić 
czy na terenie szkół w naszym 
mieście protest został rozpoczę-
ty. Nasza rozmówczyni zauwa-
żyła, że przebieg ewentualnego 
protestu nie posiada formy udoku-
mentowanej, więc w jego trakcie 
nie prowadzi się list strajkujących 
i nie tworzy statystyk. W prakty-
ce oznacza to, że przystąpienie do 
niego zależy jedynie od woli po-
szczególnych pracowników. 

Marzena Kowalska zaznaczy-
ła jednak, że zgodnie z uchwałą 
przyjętą 15 października br. przez 
Prezydium Zarządu Głównego 
ZNP została zobligowana na prze-
prowadzenia akcji informacyjnej 
w ramach Ogólnopolskiej Ak-
cji Protestacyjnej Pracowników 
Oświaty i taką akcję prowadzi. 

– Działania prowadzone są  
z myślą o rodzicach i nauczycie-
lach. Tym pierwszym mają po-
móc zrozumieć specyfikę pracy 

pracowników pedagogicznych,  
a tym drugim lepiej poznać swo-
je prawa. Staramy się uświadomić 
nauczycielom, że nie wszystkie 
wykonywane przez nich dotych-
czas zajęcia mieszczą się w za-
kresie ich obowiązków – zaznacza 
nasza rozmówczyni. Dodajmy, że 
podobne informacje trafiają za-
równo do jednej, jak i do drugiej 
strony za pośrednictwem plaka-
tów i internetu.

Śladów protestu  
w szkołach nie widać
W praktyce, od momentu roz-

poczęcia strajku niewiele zmieni-
ło się w sposobie funkcjonowania 
głowieńskich placówek oświato-
wych. Do większości dyrektorów 
szkół informacja o ewentualnym 
przestąpieniu do strajku poszcze-
gólnych pracowników nie dotarła, 
choć nie wykluczają, że stało się 
tak ze względu na samą ideę pro-
testu włoskiego, która z zasady nie 
przewiduje działań o charakterze 
radykalnym.

– Myślę, że gdyby ktoś zde-
cydowałby się przystąpić, zosta-
łabym o tym fakcie poinformo-
wana. Mogę zapewnić, że szkoła 
funkcjonuje bez większych zmian. 
Śladów protestu u nas nie widać – 
powiedziała nam Beata Pilarska, 
dyrektor Szkoły Podstawowej nr 2 
w Głownie.

W dniu oficjalnego rozpoczę-
cia ogólnopolskiej akcji protesta-
cyjnej, czyli 22 października, nie-
którzy z dyrektorów nie ukrywali, 
że pracownicy żywo na ten temat 
dyskutują, ale na tym raczej się 
kończy.

– Trudno jednoznacznie stwier-
dzić czy ktoś do protestu przystą-

pił, bo tego dokładnie nie wiado-
mo, ale niewiele na to wskazuje. Ja 
pracuję tak, jak pracowałem – za-
uważa jeden z nauczycieli.

Inni nauczyciele, do których 
udało się dotrzeć naszemu repor-
terowi podkreślili, że przystąpie-
nia do protestu nie rozważają, bo-
wiem negatywne doświadczenia 
z końcówki poprzedniego roku 
szkolnego, emocje, jakich wów-
czas doświadczali, a wreszcie fia-
sko prowadzonego strajku podzia-
łały na nich zniechęcająco. 

Szkolne wycieczki 
zgodnie z planem 
 Szef strykowskiego ZNP, Ma-

rek Nowicki, we wtorkowej roz-
mowie z nami powiedział, iż nie 
sądzi, aby w najbliższych dniach 
mógł przekazać jakieś precyzyjne 
dane dotyczące tego, ilu nauczy-
cieli przystąpiło do protestu i na 
czym faktycznie on polega. Dy-
rektorzy szkół, z którymi rozma-
wialiśmy tuż przed zamknięciem 
numeru, o żadnych symptomach 
protestu włoskiego w swoich pla-
cówkach jeszcze nie słyszeli. 

Dyrektor największej placów-
ki w Strykowie, czyli Szkoły Pod-
stawowej nr 2 w Strykowie, Eu-
geniusz Jacel powiedział nam, 
że raczej takowych się nie spo-
dziewa, ponieważ nie wymaga 
on od nauczycieli wykonywania 
obowiązków, które nie wynika-
łyby z zapisów statutowych szko-
ły. O protest włoski pytaliśmy też  
w największej i najmniejszej stry-
kowskiej szkole wiejskiej. Dyrek-
tor Szkoły Podstawowej w Dobrej, 
Małgorzata Wielgus, poinformo-
wała nas wczoraj, że protestu wło-
skiego nie widać, wszystkie dzieci 
z klas 1-3 pojechały na wyciecz-
kę do warszawskiego Centrum 
Nauki Kopernik, a w listopadzie 
planowany jest kolejny wyjazd, 
tym razem do Muzeum Powstania 
Warszawskiego, którego również 
nikt nie odwołuje.  aw, ljs

rzecznik�Prokuratury�
Okręgowej�podkreślił,�
iż�z�monitoringu�
wynika,�że�do�śmierci�
mężczyzny�nie�
przyczyniły�się�osoby�
trzecie.�

negatywne�
doświadczenia��
z�poprzedniego�roku�
szkolnego,�emocje,�
a�wreszcie�fiasko�
prowadzonego�strajku�
podziałały�na�nich�
zniechęcająco.�
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zgierz�|�Gorąco�w�radzie�Powiatu�

Wniosek o odwołanie starosty 
dokończenie ze str. 1
Podpisani pod wnioskiem 

zwracają uwagę, iż mimo ubiegło-
rocznych zaleceń RIO, po prze-
prowadzonej wnikliwie kontroli 
oraz po zobowiązaniu się w dniu 
4 grudnia 2018 roku przez Bog-
dana Jarotę do przestrzegania tych 
zaleceń, już 10 dni później doszło 
do odbioru końcowego niezreali-
zowanej inwestycji w ówczesnym 
Zgierskim Zespole Szkół Ponad-
gimnazjalnych. Oprócz tego, że 
inwestycja była nie zakończona, 
oponenci starosty zarzucają mu 
brak nadzoru nad podległymi pra-
cownikami oraz łamania przyję-
tych przez siebie zobowiązań w 
stosunku do organów kontrolnych.

Nie do zaakceptowania, zda-
niem podpisanych pod wnioskiem 
o odwołanie starosty, jest również 
obecna sytuacja Wydziału Dro-
gownictwa, który nadzoruje bez-
pośrednio starosta. Jak czytamy 
we wniosku, z wydziału, którym 
kieruje osoba bez uprawnień dro-
gowych, odchodzą kolejni me-
rytoryczni pracownicy. Ponadto 
wydział zamiast budować kolej-
ne drogi boryka się z błędami we 
wcześniejszych inwestycjach.

Kolejnym zarzutem pod adre-
sem starosty Bogdana Jaroty jest 
brak umiejętności zarządzania 
starostwem, czego dowodzić ma 
zarządzenie z dnia 27 maja tego 
roku w sprawie zasad wnoszenia 
spraw do rozpatrzenia przez Za-
rząd Powiatu Zgierskiego. Mia-
ło ono doprowadzić do paraliżu 
funkcjonowania starostwa i jed-
nostek organizacyjnych w zakre-
sie wnoszenia spraw na Zarząd, 

ponieważ oprócz tzw. spraw róż-
nych organ wykonawczy powiatu 
nie miał co rozpatrywać na swym 
posiedzeniu. Autorzy wniosku  
o odwołanie starosty uważają, że 
Bogdana Jarota uchylając to za-
rządzenie po 17 dniach pośrednio 
sam przyznał się do błędu. 

W końcu ostatnim, ale chyba 
najpoważniejszym z zarzutów pod 
adresem starosty Bogdana Jaroty, 
jest jego postępowanie w sprawie 
pogorzeliska w Zgierzu. Oponen-
ci starosty przypominają, że Wo-
jewoda Łódzki polecił Staroście 
Zgierskiemu uprzątnięcie tegoż 
pogorzeliska jako odpadów po-
wypadkowych. Polecenie zostało 
dodatkowo jeszcze raz potwier-
dzone przez Wojewodę po odmo-
wie przez starostę podjęcia dzia-

łań w tej sprawie. Jak czytamy 
we wniosku o odwołanie staro-
sty, skala problemu jest tak duża, 
że nie może się ograniczać tylko 
do tego, iż będzie on dochodził 
swoich praw jako reprezentant 
Skarbu Państwa w toczącym się 
przed Prezydentem Zgierza po-
stępowaniem administracyjnym. 
Autorzy wniosku uważają, że jeśli 
starosta nie zgodził się z polece-
niem wojewody, powinien podjąć 
odpowiednie kroki prawne co do 
jego usunięcia z obrotu prawnego,  
a jeśli tego nie uczynił, to ocze-
kiwane byłoby podjęcie szybkich  
i konkretnych działań związanych  
z usunięciem tych odpadów.

Do głosowania  
jeszcze daleko 
Do głosowania nad odwoła-

niem starosty jeszcze daleko. 
Zgodnie z procedurami może się 
ono odbyć nie wcześniej niż pod 
koniec listopada. Najpierw wnio-
sek musi zaopiniować komisja 

rewizyjna rady powiatu. Starosta 
może zostać pozbawiony swojej 
funkcji większością co najmniej 
3/5 głosów ustawowego składu 
rady. W przypadku Rady Powia-
tu Zgierskiego liczącej 29 człon-
ków, potrzeba do tego 18 głosów. 
To o 4 mniej niż ilość podpisanych 
pod wnioskiem. Głosowanie jest 
jednak tajne, nie jest więc wyklu-
czone, że za odwołaniem starosty 
zagłosują też radni z klubu PiS, na 
co liczą autorzy wniosku. Przypo-
mnijmy, że PiS, które w radzie ma 
9 członków, już rok temu samo 
podjęło próbę odwołania staro-
sty, m.in. w związku z pożarem 
składowiska odpadów w Zgierzu. 
Wówczas nie zdołało ono przeko-
nać większości w radzie. Czy uda 
się to teraz klubowi KO? 

Nieoficjalnie mówi się o tym, 
że wniosek o odwołanie starosty 
wisiał w powietrzu już od czerw-
ca, że jego celem nie jest zerwanie 
koalicji z PSL-em, a jedynie zmia-
na na stanowisku starosty i zmiany 
w składzie całego zarządu. Szef 
powiatowych struktur Platfor-
my Obywatelskiej Andrzej Woź-
niak, we wczorajszej rozmowie 
z nami poinformował, że trwa-
ją rozmowy z koalicjantem na te-
mat rekonstrukcji zarządu. Obec-
nie obok starosty Bogdana Jaroty 
zasiadają w nim: Krzysztof Ko-
zanecki (KO), Wojciech Brzeski 
(PSL), Wojciech Bodziarski (KO) 
oraz Adam Świniuch (KO). Ter-
min zakończenia rozmów nie jest 
jeszcze znany. Wszystko powinno 
być jasne w ciągu 30 dni, czyli do 
listopadowej sesji Rady Powiatu 
Zgierskiego.  ljs

Aktualności
król Jan iii Sobieski 
na odkrytych freskach
w kościele pijarskim w Łowiczu. str. 17

Łódź |�natura�food�2019

Nasi producenci dobrej żywności górą
dokończenie ze str. 1

Nagrodą główną jest „Tygiel 
Smaków” przyznawany jednemu, 
wyjątkowemu produktowi, któ-
ry, zdaniem komisji konkursowej 
może stać się marką regionu.

Tygiel Smaków otrzymała  
w tym roku Grażyna Wiatr prowa-
dząca tłocznię w poddmosińskim 
Kałęczewie. Nagrodę przyniósł 
jej stuprocentowy sok z wiśni. 
Jak powiedziała nam właściciel-
ka Wiatrowego Sadu, sok tłoczo-
ny jest już od ok. 2 lat, ale nigdy 
nie był zgłaszany do konkursu. 
Sekret wyjątkowego smaku tkwi 

w tym, że jest on tłoczony z owo-
ców starej odmiany wiśni, która 
rośnie jeszcze w sadzie państwa 
Wiatrów. 

Nie do przecenienia są również 
zdrowotne zalety produktu, ponie-
waż nie od dziś wiadomo, że wi-
śnia ułatwia przyswajanie wapnia 
w organizmie, a spożywanie soku 
z tego owocu jest szczególnie 
wskazane np. przy dnie mocza-
nowej. Stuprocentowy sok z wiśni 
odwiedzający tegoroczne targi po-
lubili również za to, że jego smak, 
aromat i konsystencja doskonale 
pasują jako dodatek do alkoholu 
czy deserów. 

W dotychczasowej działalno-
ści Grażyny Wiatr to już czwar-
ta z rzędu nagroda w konkursie 
Tygiel Smaków. Na swym koncie 
ma ona już 2 duże tygle i 3 małe 
tygielki. 

Zalety soków z Wiatrowego 
Sadu doceniono również na nie-
dawnej poznańskiej Polagrze. 
Złoty Medal targów Grażyna 
Wiatr otrzymała za Sok Jabłkowy  
z Kałęczewa z Sokiem z Aloesu 
z Wysp Kanaryjskich Lanzaro-
te, natomiast Perłę targów za Sok 
Jabłkowy z Kałęczewa z Truskaw-
ką. Niemal równocześnie Wiatro-
wy Sad zdobył statuetkę Orła Pol-

skiego Rolnictwa przyznawana 
przez Tygodnik Wprost. Z rejonu 
gminy Dmosin mamy w tym roku 
również Tygielek Smaków dla 
biosyropu z pigwowca słodzone-
go cukrem trzcinowym z Tłoczni 
Soków Owocowych Vero Dariu-
sza Kuny. Z Tygielkiem Smaków 
z łódzkich targów wrócili również 
Marzena i Dariusz Serafiński pro-
wadzący Pasiekę w Lipce, których 
nagrodzono za miód łąkowy. 

Z kolei głowieńska firma Ko-
wal Aleksandry Kowalskiej otrzy-
mała Tygielek Smaków za kacze 
udka z Głowna. Wcześniej na na-
szych łamach wielokrotnie pi-
saliśmy o tym, że produkty tych 
wytwórców zdobywają uznanie  
w różnego rodzaju konkursach 
branżowych.  ljs

reKlaMa

Stryków |�inwestycje�gminne

Zadrżała ziemia na Słonecznej i Akacjowej 
Dobiegają końca roboty ziemne na ulicach 
Słonecznej i Akacjowej. Jeszcze w ubiegłym 
tygodniu ziemia drżała tu pod wpływem pracy 
sprzętu zagęszczającego. 

Termin zakończenia budowy 
kanalizacji sanitarnej oraz wodo-
ciągu to 30 listopada. Zostało więc 
jeszcze sporo czasu m.in. na prze-
prowadzenie prób szczelności czy 
inwentaryzację. 

Wykonawcą inwestycji jest 
firma Cewogaz z Łowicza, któ-
ra wygrała przetarg ceną 344.117 
zł. To koszt budowy sieci kanali-
zacji sanitarnej o długości 533,5 
m wraz 30 przyłączami do gra-

nic posesji oraz wodociągu, któ-
ry zostanie włączony do istnieją-
cej sieci. 

Wykonawca został zobowią-
zany do tego, by na odcinkach 
wybudowanej kanalizacji i wo-
dociągu doprowadzić nawierzch-
nię drogi do stanu pierwotnego. 
Koszt nadzoru inwestorskiego, 
który gmina powierzyła kutnow-
skiej firmie Projekt.dom to 6,7 
tys. zł.  ljs

Stryków�|�urząd�Miejski�

Zmiana trybu pracy 
Z uwagi prowadzoną 
tremomodernizację 
Urzędu Miejskiego 
w Strykowie, nastąpi 
chwilowa zmiana  
w trybie jego pracy. 

Magistrat będzie czynny  
w najbliższą sobotę, 26 paź-
dziernika, natomiast zamknięty  

– w piątek, 15 listopada. Jak infor-
muje sekretarz gminy Anna Sasin, 
tego dnia funkcjonowanie urzędu 
uniemożliwią prace, które muszą 
być wykonane w środku obiek-
tu. W najbliższą sobotę urząd bę-
dzie czynny w godzinach od 7 do 
12 (kasa nieczynna), natomiast 15 
listopada, z uwagi na termin pła-
cenia podatków, pracować będzie 
tylko jego wydział finansowy.  ljs

Głowno�|�Planowana�przerwa

Zabraknie prądu 
Niektórzy mieszkańcy naszego miasta muszą się liczyć 
w przyszłym tygodniu z brakiem dostępu do energii 
elektrycznej. PGE Dystrybucja SA zapowiada przerwę  
w dostawie prądu w najbliższy poniedziałek i wtorek.

Z komunikatu opublikowane-
go przez dostawcę energii wy-
nika, że 28 października prądu 
zabraknie na ul. Adama Mickie-
wicza i ul. Władysława Broniew-
skiego, zaś 29 października po-

dobny problem może wystąpić na 
terenie ulic: św. Barbary, Polnej  
i Fabrycznej. 

W obu przypadkach przerwa 
zaplanowana została na godziny 
8:00-14:00.  aw

końcówka robót ziemnych.�zdjęcie�wykonane�11�października.�
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STaroSTa 
konTruje
W�odpowiedzi�na�naszą�prośbę�
o�komentarz,�starosta�zgierski�
Bogdan�jarota�poinformował,�
że�nie�zgadza�się�z�żadnym�
z�postawionych�we�wniosku�
zarzutów,�zaś�do�każdego�z�nich,�
jak�i�do�wielu�innych�zagadnień�
dotyczących�pracy�zarządu�
Powiatu,�odniesie�się�podczas�
listopadowej�sesji�rady�Powiatu�
zgierskiego.�–�tym�samym,�
dziś�pozostaje�bez�odpowiedzi�
pytanie�o�rzeczywisty�powód�
złożenia�wniosku�–�czytamy��
w�krótkiej�informacji�przysłanej�
do�naszej�redakcji�przez�Biuro�
Promocji�Starostwa��
Powiatowego�w�zgierzu.
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Głowno�|�nowy�mural

Kolorowe „Drzewo życia” 
powstaje przy Placu Wolności
Z dnia na dzień coraz bardziej kolorowo robi się  
przy Placu Wolności w Głownie.  
W piątek, 4 października, ruszyły prace nad 
wielkoformatowym muralem, czyli „Drzewem życia”.

Nasycone wieloma barwa-
mi dzieło sztuki ulicznej po-
wstaje dzięki zaangażowaniu 
utalentowanej łódzkiej artystki 
– Pauliny Nawrot, absolwentki 
Akademii Sztuk Pięknych w Ło-
dzi, która jest autorką wspomnia-
nego projektu oraz wolontariuszy 
związanych z Fundacją Ecoro-
wer. Zarys „Drzewa życia” już  
w zeszłym tygodniu pojawił się  
na ścianie jednego z budynków 
przy ul. Wąskiej, czyli między 
Placem Wolności a parkiem Ar-
mii Krajowej. Według koncepcji 
łódzkiej artystki nawiązywać bę-
dzie ono do charakteru naszego 
miasta poprzez połączenie jego 
trzech typowych cech: głowy  
z miejskiego herbu, dębu wolno-
ści oraz zalewu. 

– Najtrudniejsza w tworzeniu 
murali jest praca fizyczna, któ-
ra wymaga nieustannego wysił-
ku i skupienia, a także sprawne-
go poruszania się po rusztowaniu 

– mówiła Paulina Nawrot w roz-
mowie z Wieściami 10 paździer-
nika. Mam już na swoim koncie 
kilka podobnych projektów i radzę 
już sobie z tym lepiej. Na począt-
ku był strach, ale pracując na wy-
sokości można go pokonać. Liczy 
się kolorowy efekt.

Dodajmy, że z inicjatywa stwo-
rzenia muralu ma charakter oddol-
ny, co oznacza, że w jego powsta-
nie zaangażowani są mieszkańcy 
naszego miasta, zaś całość finan-
sowana jest ze środków przeka-
zanych przez dobrowolnych dar-
czyńców oraz lokalne firmy. By 
mural mógł zostać ukończony, po-
trzeba ok. 8.000 zł, zaś blisko po-
łowy z tych środków nadal braku-
je. Fundacja Ecorower stara się  
o nie w ramach trwającej właśnie 
zbiórki publicznej prowadzonej za 
pomocą platformy crowdfundin-
gowej Polakpotrafi.pl. By pomóc, 
należy wejść na stronę interneto-
wą: Polakpotrafi.pl i z dostępnych 
projektów wybrać ten pod nazwą.: 

„Mural ‚Drzewo życia’ w Głow-
nie – malujemy nasze miasto”.

Dotychczas na nowy mural  
w Głownie w ramach tej akcji 
udało się zdobyć 1.990 zł. Zakoń-
czy się ona wraz z końcem paź-
dziernika. Wstępnie w tym czasie 
planowana jest również finalizacja 

prac nad muralem. Dodajmy, że 
wartość rynkowa ulicznego dzie-
ła oscyluje w granicach 17.000 zł.

– Pomysł stworzenia wielko-
formatowego muralu w centrum 
naszego miasta zrodził się już 
rok temu, dlatego cieszymy się, 
że prace mogą wreszcie ruszyć. 

Większość działań zostanie wyko-
nana przez artystkę, a także miesz-
kańców, którym ta idea się podoba 
i chętnie pomagają. Warto podjąć 
ten wysiłek, by miejsce, w którym 
żyjemy, wyglądało lepiej – pod-
kreśla Emil Snużka, prezes Fun-
dacji Ecorower.  aw

Nowy mural�inspirowany�jest�zjawiskami,�z�którymi�kojarzy�się�nasze�miasto:�głową�z�herbu,�dębem�i�zalewem.
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Artystka Paulina Nawrot�jest�
autorką�powstającego�w�centrum�
miasta�muralu.�
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Głowno�|�Samorząd�przed�trudną�decyzją�

Ile będą kosztować nas śmieci? 
dokończenie ze str. 1

Finalnie 4,5 mln zł, które  
w Głownie załatwiało sprawę od-
bioru śmieci przez 2 ostatnie lata, 
teraz urosło do ponad 9 mln zł  
za ten sam okres. Sytuacja może 
się jeszcze bardziej skompliko-
wać, jeśli po sprawdzeniu aktual-
nych ofert okaże się, że najtańsza 
nie spełnia warunków formalnych 
i trzeba będzie ją odrzucić, wów-
czas następna w kolejności będzie 
jeszcze droższa. – Jesteśmy pod 
pręgierzem sytuacji – kwituje bur-
mistrz Grzegorz Janeczek. Radni 

mówią o bardzo trudnej decyzji, 
przed którą stoi samorząd. Ra-
chunkowe symulacje wcale jej nie 
ułatwiają. 

Ponad 30 zł na osobę 
miesięcznie
Gdyby podzielić kwotę najtań-

szej złożonej obecnie oferty przez 
ilość osób widniejących w dekla-
racjach śmieciowych, a tych, jak 
poinformował na wtorkowej ko-
misji burmistrz Janeczek, jest 
obecnie 12.076, wówczas na jed-
nego mieszkańca wychodzi opłata 
w wysokości 36,06 gr, przy czym 

jest to stawka za śmieci segrego-
wane. W przypadku śmieci nie-
segregowanych byłaby ona dwu-
krotnie wyższa. Skalkulowana  
w ten sposób opłata przekroczy-
łaby jednak maksymalny pułap 
stawki określony przez ustawę 
śmieciową, a uzależniony od wy-
sokości przeciętnego miesięczne-
go dochodu. Górna granica stawki 
wynosi obecnie od osoby za śmie-
ci segregowane 34 zł miesięcznie 
i 68 zł za śmieci niesegregowane. 
Oznacza to, że w systemie śmie-
ciowym zabraknie 361 tys. zł, któ-
re z własnego budżetu będzie mu-

siało dołożyć miasto – ale tego 
formalnie robić nie wolno. Gdyby 
zapadła decyzja o podwyżce opłat 
do równych 30 zł, wówczas miasto 
musiałoby dopompować do syste-
mu 912 tys. zł. 

Z informacji, jakie przedsta-
wił radnym burmistrz Janeczek, 
wynika, że o ile weryfikacja ofert 
przetargowych wypadnie po-
myślnie, wówczas w ciągu naj-
bliższych dni przedstawi on Ra-
dzie Miejskiej projekt uchwały  
w sprawie nowych stawek,  
w praktyce nieprzekraczających 
ustawowego pułapu. 

Otwartą kwestią pozostanie 
brakująca w systemie kwota. Bur-
mistrz Grzegorz Janeczek, do-
pytywany o to przez członków 
komisji, przyznał, że na tą chwi-
lę jeszcze nie wie, w jaki sposób  
z budżetu miasta legalnie można 
dołożyć do odbioru śmieci. Wąt-
pliwość powodują wytyczne pły-
nące ze strony Regionalnej Izby 
Obrachunkowej, na które Grze-
gorz Janeczek zwracał uwagę już 
we wrześniu, a które wskazują na 
to, że do gospodarki odpadami ko-
munalnymi nie będzie można już 
dokładać publicznych pieniędzy. 

Osobnym rozdziałem dyskusji 
była kontrola całego systemu, po-
nieważ mieszkańcy, których cze-
kają radykalne podwyżki, pytają 
w jaki sposób, wobec tego, ma-
gistrat ma zamiar rozliczyć z obo-
wiązku płacenia za odbiór śmieci 
właścicieli obiektów wynajmo-
wanych na kwatery pracownicze 
obywatelom zza wschodniej gra-
nicy czy właścicieli posesji, na 
których na stałe mieszka więcej 
osób niż zostało zadeklarowanych. 

Urzędnicy przyznają, że w wie-
lu przypadkach nie mają skutecz-
nych narzędzi w tym względzie,  
a nawet jeśli je mają – to obowią-
zek zawiadomienia o kontroli, 
wydłużenie terminu korekty de-
klaracji, czy w końcu bazowanie 
w głównej mierze na tym, co do-
niesie sąsiad, skutecznie paraliżują 
działania w tym zakresie.  ljs
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Gmina Stryków�|�inwestycje�gminne

Gdzie będzie widniej? 
Gmina Stryków 
przygotowuje się  
do realizacji kolejnego 
etapu budowy oświetlenia 
ulicznego na swoim 
terenie.

Wieloetapowy projekt obej-
mujący zarówno peryferie Stry-
kowa (ul. Zlotowa, ul. Żytnia,  
ul. Brzezińska), jak i odcinki dróg 
w: Bratoszewicach, Smolicach, 
Swędowie, Anielinie Swędow-
skim, Tymiance, Krycicach, War-
szewicach, Klęku i Kiełminie, zo-

stał zgłoszony do dofinansowania 
w ramach ZIT Łódź (Zintegrowa-
ne Inwestycje Terytorialne Łódź). 
Realizacja całości została rozpla-
nowana do 2021 roku. 

Łącznie kosztorys opiewa  
na ok. 2,2 mln zł, z czego dofinan-
sowanie dla gminy mogłoby wy-
nieść ponad 1,4 mln zł. Wniosek 
jest w trakcie rozpatrywania. Kon-
kretnych decyzji w tej sprawie 
można spodziewać się najprawdo-
podobniej na początku przyszłego 
roku. 

Póki co gmina już wiosną tego 
roku rozstrzygnęła przetarg na 

budowę oświetlenia ulicznego 
w Bratoszewicach (ul. Zatorze) 
i Smolicach (działka 368) z ter-
minem wykonania do końca li-
stopada. Wykonawcą robót jest 
zgierska firma SP-Instal, której 
oferta opiewała na 55.350 tys. zł. 
W ubiegłym tygodniu ogłoszo-
no natomiast przetarg na oświe-
tlenie dróg gminnych w miejsco-
wościach: Swędów (ul. Łąkowa, 
ul. Sosnowa), Tymianka Osiedle, 
Warszewice (działka 96), Anie-
lin Swędowski (ul. Spacerowa, ul. 
Strykowska). Prace nad budową 
tych odcinków oświetlenia mia-
łyby zakończyć się do 30 czerwca 
2020 roku. Gmina czeka na ofer-
ty wykonawców do połowy przy-
szłego tygodnia.  ljs

Stryków�|�urząd�Miejski

Termomodernizacja magistratu
Prace związane  
z termomodernizacją 
magistratu weszły już 
na północną, najbardziej 
eksponowaną, elewację 
budynku. 

Wykonawca, czyli PUH Ma-
rek Szpruch ze Zgierza, zakoń-
czył już prace na dachu urzędu 
oraz elewacjach południowej i za-
chodniej, łącznie z demontażem 
komina nieużytkowanej od kilku 
lat kotłowni i malowaniem ścian. 
Do położenia pozostał tu tylko 
pas cokołowy w marmolicie, czy-
li tzw. mozaice. Wymienione zo-
stały drzwi, a w trakcie wymiany 
są okna i oświetlenie wewnętrzne. 

Prace mają zakończyć się do 30 li-
stopada. Inwestycja łącznie będzie 
kosztować ponad 780 tys. zł i jest 

dofinansowana ze środków Euro-
pejskiego Funduszu Rozwoju Re-
gionalnego (EFRR).  ljs

Bratoszewice�|�inwestycje�gminne

Oczyszczalnia wchodzi
w fazę budowlaną 
Trwa rozbudowa oczyszczalni ścieków  
w Bratoszewicach. Teren został już w znacznym 
stopniu zagospodarowany – przede wszystkim 
umocniony i odwodniony. Wymieniono  
i wzmocniono grunt pod płytą denną.  
Obecnie inwestycja, której zaawansowanie ocenia 
się na ok. 10%, wchodzi w fazę budowlaną. 

Do góry pnie się obiekt techno-
logiczny, gdzie będą znajdowały 
się urządzenia związane z obrób-
ką osadu ściekowego. Wykonano 
już również fundamenty budynku 
socjalnego. W zlokalizowanych 
obok wykopach znajdą się czę-
ściowo zaniżone zbiorniki techno-
logiczne. W przyszłym roku wy-
budowana zostanie wiata na osad. 
Do czasu zakończenia inwestycji, 
a jej graniczny termin wyznaczo-
ny został na 2022 rok, cały teren 
zostanie kompleksowo zagospo-
darowany – wybudowane ciągi 
komunikacyjne, posiana trawa. 

Wykonawcą inwestycji jest 
Przedsiębiorstwo Inżynieryjno-
-Budowlane PRZEM – GRI Sp. 
z o.o. z Olsztyna. Umowa opiewa 
na 16,5 mln zł. Pełniąca nadzór in-
westorski łódzka spółka PHIN IN-
WESTYCJE zainkasuje 210,3 tys. 
zł. Rozbudowa oczyszczalni ob-
jęta jest również nadzorem ar-

cheologicznym, który kosztował 
będzie gminę 80 tys. zł. Gmina 
podjęła decyzję, że na inwestycję 
zaciągnie pożyczkę z WFOŚiGW 
w wysokości 5,4 mln zł. Kwota 
ta może zostać umorzona nawet  
w 40%. Zaoszczędzone w ten 
sposób pieniądze Stryków ma za-

miar przeznaczyć na inne proeko-
logiczne przedsięwzięcia. 

W praktyce rozbudowa oczysz-
czalni ścieków w Bratoszewicach 
ma się równać budowie nowego 
obiektu, którego średnia przepu-
stowość podniesie się ze 140 do 
550 m3/dobę. Projekt uwzględ-
nia zwiększoną ilość przyjmowa-
nych ścieków, które w przyszło-
ści generować będą rozwijające 
się Bratoszewice oraz rozbudowa 
sieci kanalizacyjnej w okolicznych 
wsiach, takich jak: Wyskoki, Wola 
Błędowa i Kalinów. 

Po rozbudowie oczyszczalnia 
rozlokowana na terenie o pow. ok. 
0,7 ha składać się będzie z: prze-
pompowni ścieków surowych, 
stacji zlewczej ścieków dowożo-
nych, zblokowanej oczyszczalni 
mechanicznej, komory rozdziału, 
selektora, reaktora biologicznego, 
stacji dmuchaw, osadnika wtórne-
go, przepompowni osadu wyflo-
towanego, komory pomiarowej, 
wylotu ścieków oczyszczonych, 
przepompowni osadów, komory 
tlenowej stabilizacji osadów, za-
gęszczacza grawitacyjnego osa-
dów, stacji odwadniania osadów, 
silosu wapna, hali załadunku osa-
dów, placu składowania osadów, 
budynku techniczno-socjalnego 
oraz placu manewrowego.  ljs

tu powstaną nowe reaktory oczyszczalni ścieków,�natomiast�po�lewej�stronie�zaczyna�być�już�widoczny�
budynek�technologiczny.�
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Prace termomodernizacyjne�urzędu�Miejskiego�w�Strykowie�trwają.
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W�praktyce�rozbudowa�
oczyszczalni�ma�się�
równać�budowie�
nowego�obiektu,�
którego�średnia�
przepustowość�
podniesie�się�ze�140�
do�550�m3/dobę.�
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Głowno |�Sekcja�emerytów�i�rencistów�znP�

Miłe chwile także dla emerytów
Emerytowani pracownicy 
głowieńskiej oświaty, 
jak co roku, spotkali 
się na uroczystości 
zorganizowanej  
z okazji Dnia Edukacji 
Narodowej. 

Odbyła się ona 16 października 
w Szkole Podstawowej nr 2. Były 
związkowe odznaczenia i gratula-
cje z okazji jubileuszy. Tradycyj-
nie równie członkowie sekcji po-
dziękowali za wieloletnią pracę  
w zawodzie nauczycielom, którzy 
niedawno odeszli na emeryturę.

Nauczycielskie święto, jak 
zwykle, zgromadziło licznie tych, 
którzy, choć nie pracują już zawo-
dowo, wciąż interesują się spra-
wami oświatowymi, a nie chcąc 
stracić kontaktu ze środowiskiem, 
spełniają się społecznie, działając  
w Oddziale Sekcji Emerytów  
i Rencistów ZNP. Przypomnijmy, 
że w aktualnym składzie sekcja 
działa dopiero od pół roku, czy-
li przed nią jeszcze ponad 4 lata 
kadencji. Obecni na uroczystości 
burmistrz Głowna Grzegorz Jane-
czek oraz przewodniczący Rady 
Miejskiej, członek sekcji Grzegorz 
Szkup, złożyli emerytowanym 
przedstawicielom oświaty życze-
nia z okazji Dnia Edukacji Narodo-
wej, a wyróżnionym – gratulacje. 

Odznaki za 50-letnią przyna-
leżność do ZNP z rąk prezes Od-
działu ZNP w Głownie Marzeny 
Kowalskiej oraz wiceprezes zarzą-
du oddziału Teresy Zgierskiej ode-

brały: Marianna Tomaszewska, 
Krystyna Florczak oraz – w imie-
niu swojej mamy Marianny Przy-
bylskiej – Jolanta Walczewska. 
Tradycyjnie uroczystość z okazji 
Dnia Edukacji Narodowej stała się 
również okazja do podziękowania 
za pracę zawodową nauczycielom 
i pracownikom obsługi placówek 
oświatowych, którzy w tym roku 
przeszli na emeryturę. Tym razem 
były to panie: Bogusława Mikołaj-
czyk, Danuta Jabłońska oraz Ma-
rianna Kantorska. Z okazji okrą-
głych urodzin listy gratulacyjne 
odebrały z kolei jubilatki: Kry-
styna Rychlińska, Janina Marsza-
łek, Jolanta Dąbrowska, Marian-

na Kantorska oraz Zofia Ogórek 
– szefowa sekcji. 

Przy okazji spotkania odbyły 
się również wybory uzupełniają-
ce do zarządu sekcji. Jej nowym 
członkiem została Elżbieta Ka-
zierska, która zastąpiła Antoninę 
Wielec. 

W części artystycznej spotkania 
wystąpił sekcyjny chór Słoneczny 
Krąg, który po 10 latach zmienił 
swojego instruktora. Obecnie jest 
nim Ewa Kowalska. Wcześniej 
chórem kierował Mirosław Cha-
berski.  ljs

Więcej zdjęć na www.lowi-
czanin.info

Terminal zwiększa jakość obsługi i pozwala 
efektywnie prowadzić biznes – jest prosty w ob-
słudze, zapewnia szybkość, wygodę i  bezpie-
czeństwo transakcji oraz zwalnia z  obowiązku 
podróży z utargiem do banku. Natomiast klien-
ci chętniej wybierają sklep czy punkt usługo-
wy, gdzie można zapłacić kartą, niż taki, gdzie 
trzeba mieć gotówkę. Gdy konsumenci nie są 
ograniczeni zasobem portfela, kupują też wię-
cej. W tym sensie płatności bezgotówkowe mają 
duże przełożenie na rozwój lokalnych bizne-
sów. W  przypadku małych miasteczek i  tere-
nów wiejskich, gdzie działa mało bankomatów, 
punkt z  terminalem staje się ponadto centrum 
aktywności mieszkańców – ułatwia im codzien-
ne funkcjonowanie, bo pozwala sprawnie robić 
zakupy, a także pobrać gotówkę z terminala pod-
czas realizacji płatności kartą.

Płatności bezgotówkowe to również dobre 
rozwiązanie dla urzędów i instytucji publicznych. 
Zapewniają przejrzystość, bezpieczeństwo trans-
akcji i zadowolenie petentów, którzy chcą za usłu-
gę zapłacić zbliżeniowo, np. za pomocą karty lub 
telefonu komórkowego. Możliwość instalacji ter-
minala w  każdym punkcie kasowym to również 
wygoda i szybsze tempo obsługi – a to przekłada 
się na zwiększenie wizerunku urzędu jako miej-
sca sprawnego i  nowoczesnego, wychodzącego 
naprzeciw potrzebom mieszkańców. 

Jak zainstalować 
terminal za darmo?
Każdy nowo zainstalowany terminal to krok 

do rozwoju regionu. Płatności bezgotówkowe 
generują większe przychody przedsiębiorców 

i przekładają się na wyższe przychody dla spo-
łeczności lokalnej, a  tak uzyskane środki moż-
na przeznaczyć na długofalową poprawę jakości 
życia mieszkańców gmin i  powiatów. Korzyści 
wiele, a  wydatek żaden. Terminal bezkoszto-
wo można pozyskać dzięki Programowi Polska 
Bezgotówkowa, prowadzonemu przez Fundację 
Polska Bezgotówkowa. 

Do Programu mogą zgłaszać się małe, 
średnie i  mikropodmioty, które przyjmują za-
płatę za swoje usługi lub produkty i  chcą roz-
począć przyjmowanie płatności bezgotów-
kowych, a  w  okresie ostatnich 12 miesięcy 
w  swoim punkcie handlowo-usługowym nie 
akceptowały płatności bezgotówkowych. Do 
udziału w  Programie uprawnione są podmio-
ty, które posiadają maksymalnie 5  placówek 
detalicznych. 

Program skierowany jest również do urzę-
dów i  innych instytucji sektora publiczne-
go oraz podmiotów niebędących przedsiębior-
cami, a  przyjmujących płatności. Tym samym 
obejmuje on swoim działaniem urzędy gminne, 
sądy, uczelnie wyższe, instytucje kultury, sztu-
ki i sportu, parki narodowe oraz szpitale i przy-
chodnie, przedsiębiorstwa komunalne, a  także 
fundacje czy stowarzyszenia. 

Przedsiębiorstwo prywatne, urząd lub in-
stytucja państwowa, które zdecydują się przy-
łączyć do Programu, otrzymają wsparcie ze 
strony Fundacji polegające na pokryciu kosz-
tów związanych z otrzymaniem terminala do 
akceptacji kart oraz kosztów obsługi płatno-
ści bezgotówkowych. 

Kto już jest w Programie? 
W całej Polsce funkcjonuje ponad 215 tys. termi-

nali płatniczych zainstalowanych w ramach Programu 
Polska Bezgotówkowa. To oznacza, że co trzeci 
przedsiębiorca akceptujący płatności bezgotówkowe 
w Polsce ma terminal z Programu. Za ich pośredni-
ctwem zrealizowano już ponad 106 mln transakcji, za 
łączną kwotę ponad 5,5 mld zł. Przedsiębiorcy, którzy 
przystąpili do Programu, reprezentują blisko 300 ro-
dzajów działalności gospodarczej. 

Wśród bene�cjentów Programu są małe, śred-
nie i  mikroprzedsiębiorstwa, a  także podmioty 
administracji publicznej. Terminale instalowane 
w ramach Programu działają już w 12 tys. miejsco-
wości na terenie całej Polski. Ponad 95% przedsię-
biorców, którzy przystąpili do Programu, poleciło-
by posiadanie terminala innym przedsiębiorcom.

Kto odpowiada za Program?
Program prowadzi Fundacji Polska 

Bezgotówkowa, powołana w lipcu 2017 r. w związ-
ku z  porozumieniem zawartym przez Związek 
Banków Polskich, Ministerstwo Przedsiębiorczości 
i Technologii, Visa oraz Mastercard w celu podej-
mowania działań w  zakresie rozbudowy sieci ak-
ceptacji instrumentów płatniczych, upowszech-
niania i promocji obrotu bezgotówkowego, a także 
promocji innowacji technologicznych wspierają-
cych obrót bezgotówkowy w Polsce. Jej działania są 
doceniane w  kraju – świadczą o  tym opinie oraz 
nagrody branżowe, które zdobywa co roku.

Dzięki terminalom żyje się wygodniej 

-
-

-

-
-
-

-

-

-
-

-

Polacy lubią płacić kartą – chcą tak się rozliczać w sklepach, punktach usługowych, a także na straganach, 
w szkołach, domach kultury i urzędach. Klienci wracają do miejsc, gdzie jest terminal, ponieważ tam zakupy 
są proste: nie trzeba zawczasu odwiedzać bankomatu, mieć przy sobie odliczonej gotówki, ograniczać się przy 
zakupach, liczyć reszty. Co więcej, dzięki terminalowi rozliczenie przy kasie trwa krótko i nie tworzą się kolejki. 
Korzyści z płatności bezgotówkowych dostrzegają również przedsiębiorcy i urzędy.

PRZEDSIĘBIORCY I PRZEDSTAWICIELE 
JEDNOSTEK SAMORZĄDU TERYTORIALNEGO 

O PROGRAMIE POLSKA BEZGOTÓWKOWA

 Więcej na stronie: 
www.polskabezgotowkowa.pl

Region�|�Szlachetna�Paczka

Trwają przygotowania 
do Weekendu Cudów 
Ruszyła tegoroczna edycja Szlachetnej Paczki  
– akcji pomocy osobom potrzebującym.  
Po raz piąty darczyńcy będą mogli obdarować 
mieszkańców Głowna i okolic, a już po raz 
siódmy taki gest będą mogli uczynić w stosunku 
do mieszkańców Strykowa i okolic. 

Wielki finał, czyli Weekend 
Cudów, podczas którego paczki 
trafią do potrzebujących rodzin, 
odbędzie się 7-8 grudnia. Lokal-
ni liderzy i wolontariusze są już  
w pogotowiu. Jeszcze trochę mu-
szą poczekać darczyńcy.

Miasto i gmina  
Głowno 
Popularna akcja charytatyw-

na na stałe wpisała się w życie 
mieszkańców Głowna. Już we 
wrześniu wolontariusze – wetera-
ni rozpoczęli działania zmierza-
jące do tego, by w grudniu pacz-
ki mogły trafić do potrzebujących 
rodzin. Dziś są już oni na etapie 
odwiedzania osób zgłoszonych 
do tegorocznej edycji programu, 
poznając historie ich życia. Doce-
lowo wolontariusze chcieliby po-
móc 37 rodzinom z terenu miasta 
i gminy Głowno.

– Ci, którym chcemy pomóc, 
to zarówno osoby starsze, samot-
ne, jak i rodziny z osobami nie-
pełnosprawnymi. Są wśród nich 

i tacy, których dotknęła tragedia, 
z jaką nie są w stanie sobie po-
radzić. My, jako wolontariusze, 
dokładamy wszelkich starań, by 
pomagać mądrze i wydobywać  
z ludzi to, co najpiękniejsze – do-
wiedzieliśmy się od osób zaanga-
żowanych w prowadzenie akcji.

Dziesięciu wolontariuszy  
z Głowna przygotowuje się obec-
nie do otwarcia bazy rodzin, jaka 
niebawem, bo 16 listopada, po-
jawi się na stronie internetowej 
charytatywnej zbiórki.

– Nadal poszukujemy darczyń-
ców. By pomóc, wystarczy wejść 
wtedy na stronę akcji i z rejonu 
Głowna wybrać osobę lub rodzi-
nę, której chcielibyśmy pomóc. 
Warto dodać, że wolontariusze  
są w ciągłym kontakcie z dar-
czyńcami, chętnie udzielają in-
formacji na temat rodzin i ich 
potrzeb, dlatego zawsze mamy 
pewność, że nasza pomoc trafia 
do tych, którzy najbardziej jej po-
trzebują – zapewniają wolonta-
riusze.

Miasto i gmina  
Stryków
W mieście i gminie Stryków 

w tym roku zapotrzebowanie na 
Szlachetną Paczkę jest znów nie-
co skromniejsze niż poprzednio. 
Jak mówi wieloletni lider projek-
tu, Piotr Ślęzak, jest to dobry sy-
gnał, ponieważ pokazuje, że ak-
cja przynosi rezultaty, a nie to, 
że jest już niepotrzebna. Ludzie, 
którzy kiedyś nie potrafili, teraz 
zaczynają sobie radzić w życiu,  
a przecież właśnie taki jest za-
mysł Szlachetnej Paczki. 

Dwa lata temu pomoc stry-
kowskiej Szlachetnej Paczki tra-
fiła pod 8 adresów, w ubiegłym 
roku skorzystało z niej 6 rodzin. 
W tym roku strykowscy wolonta-
riusze wyszukali 5 rodzin poten-
cjalnie potrzebujących pomocy, 
które będzie trzeba teraz odwie-
dzić i zweryfikować. Wizyty au-
dytorskie rozpoczęły się tu w tym 
tygodniu i potrwają do 10 listopa-
da. Z racji mniejszej ilości potrze-
bujących, skromniejsza jest też 
drużyna wolontariuszy, których 
w tym roku jest tylko 4. Interne-
towa baza rodzin zostanie uru-
chomiona 15 listopada. Darczyń-
cy, tak jak zwykle, będą mogli 
wybierać rodziny przez 3 tygo-
dnie. Bazą akcji w Strykowie bę-
dzie, jak co roku, strażnica OSP. 
 aw, ljs

od lewej: marzena kowalska�–�prezes�Oddziału�znP�w�Głownie,�
teresa�zgierska –�wiceprezes�zarządu�Oddziału�znP�w�Głownie,�
krystyna Rychlińska�–�jubilatka,�Janina marszałek�–�jubilatka,�Jolanta 
Dąbrowska�–�jubilatka,�zofia ogórek�–�jubilatka�i�przewodnicząca�
Oddziałowej�Sekcji�emerytów�i�rencistów�znP�w�Głownie,�marianna 
kantorska�–�jubilatka�oraz�maria Jakiel�–�wiceprzewodnicząca�
Oddziałowej�Sekcji�emerytów�i�rencistów�znP�w�Głownie.�
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Dmosin�|�Muzeum�żołnierza�Polskiego�już�przyciąga�entuzjastów

To się nazywa pasja
Z dużym zainteresowaniem spotkało się otwarcie Muzeum Żołnierza Polskiego w Dmosinie.
Na inauguracji działalności placówki, która odbyła się w niedzielę, 20 października, 
pojawiło się wielu zwykłych mieszkańców, ale i militarystów ceniących tego typu pamiątki.

Nowa placówka działa pod szyl-
dem Fundacji Eksponat. Jej pełna 
nazwa to Niepubliczny Dom Kul-
tury Muzeum Żołnierza Polskiego 
w Dmosinie Fundacji „Eksponat” 
Nr 1. Jej założycielem jest Konrad 
Walak, łodzianin, członek Stowa-
rzyszenia Historycznego Pułk 37 
z Kutna. W niedzielę pod adre-
sem Dmosin 2a ustawiały się ko-
lejki, by obejrzeć stworzoną przez 
niego ekspozycję. Otwarciu towa-
rzyszył piknik żołnierski zorgani-
zowany przy współudziale osób 
od początku wspierających po-
wstanie placówki. 

Po mszy świętej odprawionej 
o godz. 9.00 w kościele parafi al-
nym w Dmosinie, reprezentacje 
organizacji rekonstrukcyjnych zło-
żyły kwiaty na kwaterze wojennej, 
a później, wspólnie z mieszkańca-
mi, przeszły pod dom, w którym 
znajduje się muzeum. W ofi cjal-
nym przecięciu wstęgi, a następ-
nie poświęceniu muzeum, obok 
jego twórcy, udział wzięli m.in. 
proboszcz dmosińskiej parafi i 
ks. Tadeusz Jaros oraz przedsta-
wiciele lokalnego samorządu na 

czele z sekretarz gminy Dmosin 
Jolantą Wojciechowską. Były wy-
razy uznania, gratulacje, wpisy 
do księgi pamiątkowej, a następ-
nie zwiedzanie w małych, kil-
kuosobowych grupach, podczas 
którego Konrad Walak opowia-
dał o zgromadzonych przez sie-
bie zbiorach. 

– Dzisiejsze zainteresowanie 
naprawdę przekroczyło moje naj-
śmielsze oczekiwania. Dzięku-
ję mieszkańcom, że są tutaj dziś 
tak licznie. Jestem z tego bardzo, 
bardzo zadowolony, bo prace nad 
otwarciem muzeum trwały nawet 
przez ostatnią noc, a zakończyły 
się nad ranem – powiedział nam 
Konrad Walak. Łącznie zgroma-
dził on ok. 3 tysięcy eksponatów, 
z których większość można teraz 
oglądać w jego muzeum. Wszyst-
kie pamiątki traktuje on jako jed-
nakowo cenne, ponieważ nale-
żały do polskich żołnierzy. – Dla 
mnie bardzo wartościowy jest na-

wet malutki, półtoracentymetrowy 
guzik – podkreśla kustosz nowego 
muzeum. 

Przywieźli tankietkę, 
jeepa i armaty boforsa
Znajomi Konrada Walaka, mi-

litaryści i rekonstruktorzy m.in. 
z Łodzi, Kutna, Warszawy, a na-
wet Swarzędza, postarali się o to, 
by było co obejrzeć w plenerze. 
– Od początku bardzo popierali-
śmy inicjatywę Konrada. To jest 
bardzo ważne, że komuś wciąż za-
leży na tym, żeby to zbierać, oca-
lić od zapomnienia, wyrzucenia 
na złom, odkurzyć i pokazać lu-
dziom – Krzysztof Siuda ze Sto-
warzyszenia Historycznego Pułk 
37 z Kutna. Reprezentacja stowa-
rzyszenia przyjechała do Dmosina 
z wystawą wyposażenia i umun-
durowania żołnierzy 1. Samo-
dzielnej Brygady Spadochrono-
wej, która brała udział w alianckiej 
operacji powietrzno-desantowej 

Market Garden przeprowadzonej 
na terenie Holandii w 1944 roku. 
Do przedmiotów przyciągających 
największą uwagę uczestników 
pikniku należały oryginalne kara-
biny z czasów II wojny światowej, 
charakterystyczne, maskujące żoł-
nierza w terenie hełmy, czy cha-
rakterystycznej barwy berety. 

Łódzcy kolekcjonerzy Jacek 
Kopciński wraz synem Maciejem 
przywieźli do Dmosina tankiet-
kę TKS wyprodukowaną w 1936 
roku, a przywiezioną przez nich 
z Norwegii 16 lat temu. Co cieka-
we, odrestaurowany pojazd, uży-
wany przez ostatniego właścicie-
la do prac polowych, przedstawiał 
niemal w 100% oryginał. 

Członkowie stowarzyszenia 
Miłośników Pojazdów Zabytko-
wych i Militarnych Wisła przyje-
chali do Dmosina zabytkowymi: 
Dodgem z 1943 roku, wykorzy-
stywanym w czasie II wojny świa-
towej oraz Jeepem Willysem 

M38A1 z 1952 r. z czasów woj-
ny koreańskiej. Pojazdy pokona-
ły 100 km w czasie ok. 3 godzin, 
by w Dmosinie zachwycić swoją 
dobrą kondycją i ciekawymi jak 
na tamte czasy parametrami tech-
nicznymi. 

Płk Jerzy Murgrabia wraz ze 
Stowarzyszeniem Tradycji 26. 
Skierniewickiej Dywizji Piecho-
ty przywieźli sprzęt ciężki w po-
staci m.in. armaty Boforsa. Swoje 
stoiska miały również m.in. Sto-
warzyszenie Klub Byłych Żoł-
nierzy Wojsk Powietrzno-Desan-
towych „Czerwone Berety” oraz 
Wojskowa Komenda Uzupełnień 
w Łodzi. Byli również komandosi 
ze Swarzędza, Komenda Powiato-
wa Policji w Brzezinach czy OSP 
Dmosin. 

Swoją obecność zaznaczył rów-
nież hufi ec ZHP Głowno, którego 
harcerze, śpiewając na żołnierską 
nutę, umilili czas odwiedzającym 
plenerową wystawę. Nie obyło się 
bez żołnierskiej grochówki, bigo-
su, kiełbasek i swojskiego smalcu 
z ogórkiem. 

Ci, którzy nie mogli być na 
otwarciu muzeum, a chcieliby 
obejrzeć zgromadzone zbiory, 
mogą to uczynić po uprzednim 
umówieniu się z prowadzącym 
przez telefon lub za pośrednic-
twem Facebook’a. Taką formę 
działania muzeum wymusza fakt, 
że mieści się ono w prywatnym 
domu, a jego właściciel na co 
dzień pracuje zawodowo.  

Więcej zdjęć i fi lmy z otwarcia 
na www.lowiczanin.info

reKlaMa

Wszystkie�pamiątki�
traktuje�on�jako�
jednakowo�cenne,�
ponieważ�należały�
do�polskich�żołnierzy.

lilianna jóŹwiak
-STaSZewSka

lila.staszewska@lowiczanin.info

Historyczny Jeep Willys był�wręcz�oblegany�przez�najmłodszych�uczestników�pikniku.�
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Wśród eksponatów�jest�m.in.�żołnierskie�umundurowanie.�
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Co Można ZobaCZyĆ w MuZeuM
na�powierzchni�ok.�35�
mkw.�zgromadzone�zostały�
umundurowanie�i�ekwipunek�
żołnierzy�frontów�Wielkiej�
Wojny�(1914-1918)�oraz�ii�Wojny�
światowej.�Są�tu�pamiątki�
po�Błękitnej�armii�gen.�hallera,�
Wojsku�Polskim�(1920-1939),�
m.in.�37.�Pułku�Piechoty,�armii�
łódź�(bitwy�pod�Wolą�Cyrusową�
i�okolicami),�armii�Pomorze,�
Polskich�Siłach�zbrojnych�
na�zachodzie:�1�Samodzielnej�
Brygadzie�Spadochronowej,�
ii�Korpusie�Polskim�gen.�
Władysława�andersa,�1�Dywizji�
Pancernej�gen.�Stanisława�

Maczka,�po�Cichociemnych,�
a�także:�1�armii�Wojska�Polskiego�
oraz�polskiego�powojennego�
podziemia�niepodległościowego�
i�antykomunistycznego.�Wśród�
eksponatów�nie�ma�–�przynajmniej�
na�tę�chwilę�–�zdezaktywowanej�
broni�żołnierskiej,�są�jedynie�
repliki.�jak�zapowiada�Konrad�
Walak,�chciałby�on,�aby�
w�przyszłości�powierzchnia�
muzeum�mogła�się�powiększyć,�
ponieważ�obecnie�zabrakło�dla�
niej�miejsca�na�wyeksponowanie�
całej�dokumentacji,�
np.�żołnierskich�legitymacji,�
które�są�w�jego�zbiorach.�ljs
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Łódź�|�urząd�Marszałkowski,�uniwersytet�łódzki

Bratoszewiczanka podwójnie 
nagrodzona za swoją habilitację 
Tegoroczne obchody Dnia Edukacji Narodowej miały swój wyjątkowy lokalny akcent.  
Dr hab. Dominika Drzewiecka, mieszkanka Bratoszewic, członek Stowarzyszenia Przyjaciół Bratoszewic, 
nauczyciel akademicki Uniwersytetu Łódzkiego, za swój dorobek naukowy otrzymała nagrodę  
Marszałka Województwa Łódzkiego oraz nagrodę rektora swojej uczelni. 

Nagrody Marszałka Woje-
wództwa Łódzkiego w XX edy-
cji konkursu za najlepsze rozpra-
wy i prace tematycznie związane 
z województwem łódzkim zostały 
przyznane 8 października. Dr hab. 
Dominika Drzewiecka, adiunkt  
w Instytucie Mikrobiologii, Bio-
technologii i Immunologii Uni-
wersytetu Łódzkiego otrzymała 
ją za cykl publikacji: „Środowiska 
występowania bakterii z rodzaju 
Proteus i zróżnicowanie serolo-
giczne tych pałeczek wśród cho-
rych z regionu łódzkiego”.

Gala konkursu odbędzie się  
7 listopada w Filharmonii Łódz-
kiej. Jednocześnie w piątek,  
11 października, ta sama praca 
otrzymała nagrodę Rektora Uni-
wersytetu Łódzkiego.

O wieloletniej pracy nad po-
dwójnie docenioną habilitacją, 
znaczeniem przyznanych nagród, 
a także naukowej codzienności  
i planach na przyszłość z rodzimą 
mikrobiolog udało nam się poroz-
mawiać w jej domowym zaciszu, 
tydzień po tym, jak dowiedziała 
się, że jest laureatką nagrody Mar-
szałka i kilka dni po tym, jak ode-
brała nagrodę Rektora Uniwersy-
tetu Łódzkiego. 

 Co to takiego bakterie Pro-
teus? 
Proteus to bakterie izolowane 

albo od ludzi, albo ze środowi-
ska. U człowieka atakują przede 
wszystkim układ moczowy, ale 
nie tylko, bo również np. rany. Po-
wodują one także zakażenia we-
wnątrzszpitalne. Proteus nie są 
najgroźniejszymi z bakterii, nie-
mniej jednak niezbyt przyjaznymi 
człowiekowi; występują również 
w glebie i w wodzie.

 Co spowodowało, że Pani 
postanowiła się im bliżej przyj-
rzeć? 

Przyczyna jest prozaiczna i być 
może nawet niektórych moja od-
powiedź rozczaruje. Jest to model 
badawczy, który u nas w zakła-
dzie mamy już od jakiegoś cza-
su odziedziczony po poprzednich 
naukowcach, a my go w pewien 
sposób pod nowym kątem konty-
nuujemy. Mnie akurat zaintereso-
wały bakterie izolowane od łódz-
kich pacjentów, gdyż takich badań 
nigdy jeszcze nie prowadzono. 
Już kilkanaście lat temu, dzięki 
uprzejmości różnych łódzkich la-
boratoriów mikrobiologicznych, 
zaczęłam gromadzić szczepy po-
brane od osób chorych i badać je 
pod kątem serologicznym. Mó-
wiąc najprościej, chodzi o to,  
że wszystkie organizmy żywe,  
w tym bakterie, wytwarzają róż-

ne struktury na swojej powierzch-
ni. Te struktury mają właściwości 
antygenowe, czyli wzbudzają od-
powiedź odpornościową w orga-
nizmach ludzi i zwierząt. Ja bada-
łam zróżnicowanie tych struktur 
powierzchniowych – dokładnie 
antygenu O – wśród dostępnych 
mi izolatów klinicznych.

 I co się okazało? 
Okazało się, że te bakterie po-

brane od łódzkich pacjentów są 
mocno zróżnicowane pod kątem 

tego konkretnego antygenu (...). 
Odkryłam też kilka jego nowych 
typów (tzw. serotypów), które 
tworzą większe lub mniejsze gru-
py serologiczne. Jak się okaza-
ło, jedna z tych nowych serogrup  
(o numerze O78) jest rzeczywi-
ście mocno rozpowszechniona 
wśród łódzkich pacjentów, ale  
na razie nie bardzo wiadomo dla-
czego. Serotyp O78 nie wyróżnia 
się żadnymi niespotykanymi ce-
chami, ale być może nadaje pew-
ne cechy chorobotwórcze bakte-
riom, o których mowa.

 Jakie znaczenie mają Pani 
badania?

Zawsze pada takie pytanie, nie-
mniej jednak nie każde badania 
naukowe dadzą się od razu prze-
łożyć na praktykę, choć byłoby to 
oczywiście najbardziej interesują-
ce. Są tzw. badania podstawowe  
i tzw. badania aplikacyjne. Te dru-
gie wprost przekładają się na pa-
tenty i rozwiązania, które mogą 
służyć człowiekowi, przemysło-
wi, ochronie środowiska itd. Nato-
miast badania podstawowe to ba-
dania, które nie dadzą się wprost 
przełożyć na praktykę i moje do 
nich należą. Niemniej jednak na-
uka bez badań podstawowych nie 

istnieje, a wszystkie badania na-
ukowe dostarczające rzetelnej, 
rzeczywistej wiedzy, czemuś słu-
żą i finalnie, czy to za rok, czy za 
100 lat, przełożą się na praktykę. 
Na chwilę obecną oczywiście nie 
wiem, czy akurat w moich bada-
niach, nad którymi pracuję już da-
lej, dojdziemy do momentu, kie-
dy będziemy opracowywać np. 
szczepionkę na najbardziej roz-
powszechniony serotyp Proteus. 
Wszystko jest oczywiście możli-
we. 

 Co znaczy habilitacja? 
W tej chwili praca habilitacyj-

na nazywana osiągnięciem na-
ukowym będącym podstawą ha-
bilitacji jest to monotematyczny 
(czyli dotyczący wspólnego te-
matu) cykl publikacji naukowych 
publikowanych w czasopismach 
naukowych (im wyżej punktowa-
nych przez Ministerstwo Nauki  
i Szkolnictwa Wyższego, tym le-
piej), które wcześniej zostają pod-
dane recenzjom. Czyli ze swoje-
go dorobku naukowego wybiera 
się do habilitacji najlepsze prace 
odnoszące się do jednego tema-
tu. Trzeba pamiętać, że są to głów-
nie prace eksperymentalne, wie-
loautorskie, często realizowane 

we współpracy między różnymi 
ośrodkami naukowymi. Wszystko 
to wymaga wiele czasu, ale też na-
kładów finansowych. 

Ja mogę mówić o szczęściu. 
Wszystkie moje publikacje habi-
litacyjne, oprócz ostatniej, okre-
ślonej jako zbyt szczegółowa, 
której ostatecznie nie zdążyłam 
włączyć do habilitacji, otrzyma-
ły przychylne recenzje i udało 
się je dość szybko opublikować. 
Następnie zgromadzoną doku-
mentację wysyła się do Central-
nej Komisji ds. Stopni i Tytułów, 
w której największe znaczenie 
znów ma głos recenzentów, choć 
członkowie komisji, oczywiście, 
też wypowiadają się na jej temat. 
Przy ocenie pod uwagę bierze się 
działalność organizacyjną, dydak-
tyczną, ale przede wszystkim ca-
łokształt działalności naukowej,  
w tym dzieło, które ma być pod-
stawą habilitacji, czyli w moim 
przypadku 6 prac. 

 Jak to wszystko wyglądało 
w praktyce? 

W praktyce było to tak, że  
o habilitacji zaczęłam myśleć za-
raz po doktoracie, czyli w 2003 
roku. Wcześniej badałam bakterie 
z rodzaju Proteus, ale teraz zainte-

resowałam się bardziej tym, jak to 
z nimi jest tutaj – w Łodzi. Zaczę-
łam chodzić do laboratoriów mi-
krobiologicznych, trafiając na do-
brych ludzi – czasem absolwentki, 
czasem moje studentki albo nawet 
koleżanki z roku, które zechcia-
ły mi te szczepy zbierać i dzielić 
się nimi ze mną. Później napisa-
łam projekt ministerialnego gran-
tu, którego byłam kierownikiem  
i który wykonywałam wspólnie  
z koleżankami z pracy. Pieniędzy 
nie dostałam oczywiście od razu. 
Udało się dopiero za trzecim ra-
zem. 

To były naprawdę żmudne, 
trudne badania. Razem nazbiera-
łyśmy ok. 600 szczepów. Oczy-
wiście nie wszystkie te badania 
zostały ujęte w habilitacyjnych 
publikacjach, ale po nich pojawiły 
się już następne. Niemniej jednak  
do habilitacji wybrałam 5 tzw. prac 
doświadczalnych, czyli takich,  
w których opisywałam wyni-
ki tych naszych prac, a dodat-
kowo napisałam też obszerną 
publikację przeglądową na te-
mat różnych naturalnych środo-
wisk występowania Proteus, ta-
kich jak: gleba, woda, zwierzęta 
czy rośliny, co nigdy do tej pory 
nie zostało usystematyzowane. 
Przyznam szczerze – pracę tę 
przygotowywałam ładnych parę 
lat. Ukazała się w 2016 roku. Dla 
porównania, pierwsza z moich ha-
bilitacyjnych publikacji ukazała  
się w 2008 roku. 

Ostatecznie cały proces ha-
bilitacyjny trwał do lutego 2018 
roku, kiedy to na wniosek Cen-
tralnej Komisji ds. Stopni i Ty-
tułów, Rada Wydziału Biologii  
i Ochrony Środowiska Uniwer-
sytetu Łódzkiego nadała mi tytuł 
doktora habilitowanego. 

 Jaką rolę w tym wszystkim 
odegrali Pani studenci?

W świecie nauki niewiele doko-
nuje się w pojedynkę. Byłam wio-
dącym autorem badań, ale w pew-
nym zakresie brali w nich udział 
również moi studenci – czy to  
w ramach laboratoriów, czy pi-
sania prac magisterskich, a tak-
że studenci koleżanek, z którymi 
pracuję. Doświadczalny etap ha-
bilitacji był tworzony przy udziale 
Rosyjskiej Akademii Nauk w Mo-
skwie, która od wielu lat współ-
pracuje z naszym Zakładem i wy-
konywała dla nas część chemiczną 
badań. 

 Czy z Pani publikacjami 
może zapoznać się każdy? 

To są publikacje anglojęzyczne, 
ponieważ język angielski jest teraz 
międzynarodowym językiem na-
uki. Niektóre z nich są dostępne  
i można je znaleźć w internecie, 
np. szukając pod moim nazwi-
skiem, a niektóre nie – ponieważ 
niektóre prenumerowane czasopi-
sma nie udostępniają ich na szer-
szym forum.  str. 28

Ludzie

nauka�bez�badań�
podstawowych�nie�
istnieje,�a�wszystkie�
badania�naukowe�
dostarczające�
rzetelnej,�rzeczywistej�
wiedzy,�czemuś�służą�
i�finalnie�czy�to�za�rok,�
czy�za�100�lat�przełożą�
się�na�praktykę.

Dr hab. Dominika Drzewiecka w zaciszu swojego domu w Bratoszewicach,�z�którego�codziennie�dojeżdża�do�pracy�na�uniwersytecie�łódzkim.�
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Głowno�|�Smacznie�i�zdrowo�cały�rok

Z wizytą 
w sortowni owoców
Jak to możliwe, że smakiem 
i wartościami odżywczymi 
letnich owoców możemy 
cieszyć się przez cały rok? 
– tego mogły dowiedzieć się 
dzieci z Przedszkola nr 3 
w Głownie, które w środę, 
16 października, odwiedziły 
sortownię i przechowalnię 
owoców w Borkach.

Podczas edukacyjnego spotka-
nia z przedstawicielami Grupy 
Producentów Owoców Elita, Łu-
kaszem i Pawłem Majewskimi, 
dzieci poznały warunki przecho-
wywania owoców sezonowych: 
jabłek, gruszek, wiśni, brzoskwiń 
i porzeczek, a także proces, jaki 
muszą one przebyć od miejsca 
wyładowania, poprzez magazyny, 
komory chłodnicze i linię sortow-
niczą, aż do terenu, gdzie zostają 

zapakowane, a następnie załado-
wane na palety.

Przedszkolaki z fascynacją 
przyglądały się komorom chłod-
niczym, w których panuje bardzo 
niska temperatura, zapewniająca 
owocom długotrwałą świeżość. 
Z ich zainteresowaniem spotka-
ła się całkowicie skomputeryzo-
wana obecnie linia sortownicza, 
gdzie owoce na bieżąco są myte, 
czyszczone i sortowane ze wzglę-
du na kolor, wagę i rozmiar. Te 
z nich, które spełniają odpowied-
nie normy, przeznacza się do ręcz-
nego pakowania.

– Atrakcją dla dzieci była moż-
liwość samodzielnego oznakowa-
nia owoców za pomocą koloro-
wych naklejek. O tym, że jabłka są 
smaczne i zdrowe, również mogły 
się przekonać samodzielnie, gdyż 
tymi owocami zostały obdarowane 
– powiedziała nam Maria Gibała 
z MP nr 3 w Głownie.  aw

Stryków�|�Społeczna�inicjatywa

Kto pomoże uprzątnąć 
ewangelicki cmentarz?
Stary cmentarz ewangelicki z powrotem zarasta akacjami 
i krzakami. Mieszkaniec Strykowa, Marcin Brzózka, 
po raz kolejny chce podjąć inicjatywę jego uporządkowania. 

Doświadczenia sprzed 3 lat po-
kazały jednak, że w pojedynkę 
to się nie uda, dlatego strykowia-
nin szuka wsparcia. Czas nagli, 
bo do 1 listopada został już tylko 
tydzień. Podjęte wcześniej próby 
zgromadzenia grupki wolontariu-
szy spełzły na niczym, ale Marcin 
Brzózka nie traci zapału i liczy na 
to, że podobnie jak 3 lata temu uda 
mu się znaleźć kilku sprzymie-
rzeńców i „prześwietlić” cmen-
tarz, nawet jeśli nie na Wszystkich 
Świętych, to później. 

Młody strykowianin, pod-
opieczny Środowiskowego Domu 

Samopomocy w Głownie, ma 
dla swych działań zielone światło 
od gospodarza cmentarza, czy-
li parafi i ewangelicko-augsbur-
skiej w Zgierzu. Ks. Marcin Un-
das mówi, że parafi a sama nie jest 
w stanie prowadzić regularnych 
prac porządkowych na cmentarzu 
w Strykowie, bo musi dbać o swój 
cmentarz w Zgierzu, a dysponuje 
tylko jednym pracownikiem. Je-
dyne, co na tę chwile może zrobić 
pastor, to przysłać go do Strykowa 
dwa razy do roku: jesienią i wio-
sną, by prześwietlił główne przej-
ście starego cmentarza. 

Ks. Undas poinformował nas 
także, że pan Marcin jest z nim 
w częstym telefonicznym kontak-
cie w tej sprawie. Pastor nie widzi 
przeszkód, by, jeśli chce, kolej-
ny raz zrealizował on swój plan, 

a zdając sobie sprawę, że jest to 
praca, którą co jakiś czas trzeba 
powtarzać, tym bardziej docenia 
zaangażowanie strykowianina. 

Podczas poprzedniej akcji 
sprzątania cmentarza do Marci-
na Brzózki dołączył wolontariusz 
z gminy Dmosin, wówczas jesz-
cze student Adrian Wielec, któ-
ry o inicjatywie dowiedział się 
z naszego tygodnika. W wywie-
zieniu wyciętych gałęzi pomogła 
Jednostka Robót Publicznych. 
Po 3 latach cmentarz znów za-
rósł. Pan Marcin nie może się 
z tym pogodzić, ale nadal nie tra-
ci wiary w to, że w końcu kiedyś 
uda się doprowadzić go do sta-
nu, który skutecznie powstrzyma 
jego dalszą degradację. 

– Tu jest pochowanych przynaj-
mniej kilkadziesiąt osób – Niem-
ców, osadników, którzy miesz-
kali w Strykowie i zmarli tu 
w większości jeszcze przed woj-
ną. Dużo grobów nie ma już ta-

blic. Na cmentarzu znajduje się 
również kwatera z nagrobkami 
niemieckich żołnierzy, która uj-
rzała światło dzienne po pierwszej 
akcji sprzątania. Chciałbym zwy-
czajnie przywrócić to miejsce pa-
mięci – mówi Marcin Brzózka. 

Z podziwem, a nawet zazdro-
ścią, obserwował on niedawną 
akcję sprzątania cmentarza ewan-
gelickiego w Brzezinach, w któ-
rej udział wzięło kilkudziesię-
ciu wolontariuszy, m.in. harcerze. 
– Jeśli udało się to w Brzezinach, 
to dlaczego miałoby się nie udać 
w Strykowie? Nasz cmentarz jest 
w gorszej kondycji, ale to nie zna-
czy, że można o nim zapomnieć 
– mówi Marcin Brzózka. 

Zapowiada on, że jeśli uda mu 
się wyciąć to, co znów odrosło, to 
od stycznia zamierza uruchomić 
w Strykowie akcję zbierania zło-
mu, by za uzyskane w ten sposób 
pieniądze wynająć mini koparkę 
do usunięcia korzeni w miejscach, 
gdzie nie ma nagrobków, a z ko-
lei w ich pobliżu chciałby wyko-
rzystać do usuwania pni frezarkę. 

Tak więc jest motywacja, za-
pał do pracy i konkretny plan, po-
trzeba jedynie sprzymierzeńców. 
Wszystkich, którzy chcieliby po-
móc, pan Marcin już teraz zapra-
sza do kontaktu na swoim profi lu 
na Facebook’u. 

odwiedziny w sortowni�to�dla�dzieci�rzadka�okazja,�by�zobaczyć�tak�
wiele�owoców�w�jednym�miejscu.�
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Gmina Głowno�|�Dzień�edukacji�

Wójt nagrodził dyrektorów
Za zaangażowanie w pełnienie powierzonych 
obowiązków i doskonałe kierowanie placówkami 
oświatowymi podziękował dyrektorom gminnych 
szkół wójt Marek Jóźwiak. Uroczystość z okazji 
Dnia Edukacji Narodowej odbyła się w czwartek, 
17 października, w Urzędzie Gminy Głowno.

Wśród nagrodzonych znalazło 
się trzech dyrektorów: Agniesz-
ka Czubiak – dyrektor Zespołu 
Szkolno-Przedszkolnego w Lu-
biankowie, Wioletta Przyżyc-
ka – dyrektor Zespołu Szkolno-
-Przedszkolnego w Mąkolicach 
i Krzysztof Fortuna – dyrektor Ze-
społu Szkolno-Przedszkolnego 

w Popowie Głowieńskim. 
Wszystkim obecnym wójt podzię-
kował za trud codziennych starań 
oraz zaangażowanie, dzięki któ-
remu możliwa jest sprawna reali-
zacja powierzonych obowiązków 
kierowniczych. Tuż po ofi cjal-
nym przemówieniu wręczył on 
każdemu z wyróżnionych list gra-

tulacyjny oraz premię pieniężną 
w wysokości od 2.000 do 3.000 
złotych.

Naszemu reporterowi o swo-
jej pracy opowiedziała Agnieszka 
Czubiak z ZSP w Lubiankowie, 
która – choć obowiązki dyrekto-
ra sprawuje od 2005 roku – wciąż 
czuje się nauczycielem. 

– Najwięcej satysfakcji sprawia 
mi praca przy tablicy i kontakt, 
jaki można nawiązać z uczniem. 
Zajęcie, które dziś wykonuję, 
jest spełnieniem moich marzeń 
z dzieciństwa. Już kiedy byłam 
w szkole podstawowej, moja 
mama usłyszała od wychowaw-
czyni, że w przyszłości na pewno 
będę nauczycielką i to się spełniło. 
Nie wyobrażam sobie, żeby było 
inaczej – opowiada.

Z doświadczenia naszej roz-
mówczyni wynika, że decyzja 
o podjęciu pracy w oświacie pły-
nie z potrzeby serca, a kiedy podą-
ża się za jego głosem, odczuwa się 
wewnętrzną radość oraz zawodo-
we spełnienie.

– Mam szczęście nie tylko dla-
tego, że mogę pracować z dzieć-
mi i spotykać swoich uczniów, ale 
też dlatego, że na co dzień funk-
cjonuję w zespole wspaniałych lu-
dzi. Jestem wdzięczna tym, którzy 
mnie otaczają, za to, że dzielą się 
ze mną swoim doświadczeniem 
i pracują z pasją. Taka drużyna 
to skarb! – podkreśla Agnieszka 
Czubiak. Po zakończeniu części 
ofi cjalnej uroczystości jej uczest-
nicy zostali zaproszeni na poczę-
stunek.  aw

lilianna jóŹwiak
-STaSZewSka

lila.staszewska@lowiczanin.info
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Domaniewice�|�Przywrócono�pamięć�o�wyjątkowym�księdzu

Z Krępy, przez Łódź – do Dachau
Odsłonięcie tablicy 
pamiątkowej poświęconej 
pochodzącemu z Krępy  
ks. Władysławowi 
Grzelakowi, miało miejsce  
20 października  
w kościele parafialnym  
w Domaniewicach.

Losy duchownego tragicznie 
zakończone w 1942 roku w nie-
mieckim obozie koncentracyjnym 
w Dachau przypomniał wiernym 
ks. Brunon Dąbrowski, związany 
z Domaniewicami i Krępą kapłan 
– emeryt z parafii Wniebowzię-
cia Najświętszej Maryi Panny  
w Łowiczu. W trakcie uroczy-
stości odczytano również list au-
torstwa Henryka Barbuchy, po-
mysłodawcy przedsięwzięcia, 
który jednocześnie od październi-
ka 2016 r. czyni starania o beaty-
fikację ks. Władysława Grzelaka.

– Ksiądz Władysław Grzelak  
z upływem lat stał się dla wsi po-
stacią zapomnianą, z wyjątkiem 
najbliższej rodziny i zachowanych 
wspomnień byłych sąsiadów, któ-
rych też już nie ma. Zachowaniem 

pamięci będzie ta tablica ufundo-
wana przez rodzinę i mieszkań-
ców wsi w jego parafialnym ko-
ściele – pisał autor. 

Ze względu na stan zdrowia 
Henryk Barbucha nie mógł osobi-
ście uczestniczyć w wydarzeniu, 
jakie w dużej mierze zainicjował, 
a w tym wyjątkowym dniu repre-

zentowała go żona, Krystyna Bar-
bucha oraz jego przyjaciel An-
drzej Adamczyk, który odczytał 
treść listu. 

Kazanie wygłosił z kolei ks. bi-
skup Józef Zawitkowski. Tuż po 
nabożeństwie połączonym z od-
słonięciem i poświęceniem tablicy 
głos zabrał wójt gminy Domanie-

wice, Paweł Kwiatkowski, poto-
mek rodziny wspominanego księ-
dza. W oficjalnym przemówieniu 
wójt podziękował zgromadzonym 
za starania o przywrócenie pamię-
ci o wybitnym mieszkańcu gminy. 

– Choć nie pamiętam ks. Grze-
laka, cieszę się, że tak wspaniały 
człowiek stał się częścią historii 
mojej rodziny. Posiadanie tak wy-
jątkowego przodka jest dla mnie 
zaszczytem – przyznał w rozmo-
wie z naszym reporterem.

Ks. Władysław Grzelak uro-
dził się w 1900 roku w Krępie. 
Święcenia kapłańskie uzyskał we 
wrześniu 1926 r. Ukończył Wy-
dział Teologiczny Uniwersyte-
tu Warszawskiego, a jednocze-
śnie stał się profesorem od Pisma 
Świętego Wyższego Seminarium 
Duchownego w Łodzi. Przez po-
nad dekadę służył jako wikariusz  
w kilku łódzkich parafiach.  
W 1941 r. aresztowany i wywiezio-
ny przez niemieckie władze oku-
pacyjne do obozu zagłady w Da-
chau. Rok później zmarł śmiercią 
męczeńską w komorze gazowej, 
wcześniej będąc pogryzionym 
przez wilczura strażnika obozowe-
go. Ks. Władysław Grzelak ocze-
kuje na proces beatyfikacyjny.  aw

obszerne wspomnienie  
o nim za tydzień w naszym 
tygodniku. 

Rzut okiem |�refleKSja�O�jP�ii�

Wiele szkół w ostatnim okresie wspominało postać św. Jana 
Pawła ii. Przykładem�może�być�poranna�refleksja�w�Pijarskich�Szkołach�
Królowej�Pokoju,�przygotowana�przez�o.�andrzeja�lisiaka�22�października,�
czyli�w�dniu�liturgicznego�wspomnienia�polskiego�papieża.�Spotkaniu�
w�sali�gimnastycznej�przyświecało�hasło�„nie�lękajcie�się�być�świętymi”,�
do�czego�nawiązywała�też�popularna�piosenka�arki�noego,�zaśpiewana�
przez�szkolną�scholę�dziecięcą,�która�tworzyła�oprawę�muzyczną. tm

Najbliższa rodzina ks. Władysława Grzelaka,�z�wójtem�gminy�
Domaniewice,�przy�tablicy�pamiątkowej�w�domaniewickim�kościele.

fO
t.

�r
a

D
O

S
ła

W
�t

a
fl

iń
S

K
i

Łowicz |�Promocja�książki�jacka�rybusa

O tajemnicach łowickich nekropolii
W najbliższy wtorek,  
29 października, o godz. 18  
w Łowickim Ośrodku 
Kultury będzie miała 
miejsce promocja książki 
autorstwa Jacka Rybusa 
pt. „Łowickie nekropolie. 
Inny wymiar naszej 
obecności”, w której autor 
przybliży historię łowickich 
cmentarzy, nie tylko tych, 
które dziś znamy, ale także 
tych, których ślady zatarł 
już czas.

Jacek Rybus od lat jest aktyw-
nym przewodnikiem PTTK, jed-
nym z inicjatorów, a obecnie ko-
ordynatorem kwesty na rzecz 
ratowania zabytkowych nagrob-
ków na łowickich cmentarzach, 
oprócz tego od lat angażował się 
w społeczne życie miasta.

W rozmowie z nami przyznał, 
że cmentarze, zwłaszcza te stare, 
zawsze go fascynowały i przycią-
gały swoją tajemniczością, histo-
rią, ale też tym, że w naturalny 
sposób stawały się źródłem wie-
dzy o zmieniających się czasach, 
o architekturze i ludziach, którzy 
odeszli. Zamysł wydania książ-

ki pojawił się w jego głowie już 
dawno temu. Z początku miał to 
być album fotograficzny, w któ-
rym miały znaleźć się zdjęcia au-
torstwa jego i Sylwestra Cicha-
la, z którym stworzyli i prowadzą 
galerię uliczną EV34. Z różnych 
względów, głównie finansowych, 
pomysł ten jednak nie doszedł do 
skutku. W tym roku jednak uda-
ło mu się zdobyć dofinansowanie 
z programu Małe Granty 2019 Ło-
wickiego Ośrodka Kultury. Zmie-
nił jednak koncepcję, postanowił 
wydać książkę, zebrać w niej całą 
rozproszoną wiedzę na temat ło-
wickich nekropolii, począwszy 

od tych przy kościołach, po te ist-
niejące współcześnie. Przy okazji 
opowiada o ciekawych postaciach 
na nich pochowanych i obyczajach 
związanych z pochówkami, wyja-
śnia np. jakie przeznaczenie miały 
umieszczone w murach okalają-
cych świątynie strzeliste wieżycz-
ki – bo przed wiekami wcale nie 
były dzwonnicami, czy kapliczka-
mi jak dziś – można je zobaczyć 
w murach okalających katedrę  
i kościół Świętego Ducha. 

Książka ma 156 stron, wydano 
ją w nakładzie 250 egzemplarzy, 
znajdziemy w niej wiele cieka-
wych zdjęć w tym archiwalne.  tb

Łowicz�|�PttK�szuka�kwestarzy

Poświęć dwie godziny życia 
dla ratowania zabytków

W tym roku planowana jest 10. 
już kwesta na rzecz ratowania za-
bytkowych nagrobków na cmen-
tarzach Emaus i katedralnym. Bę-
dzie trwać od 1 do 3 listopada. 
Trwa nabór kwestarzy. Dla miło-
śników Łowicza, jego historii i ar-
chitektury to prawdziwa okazja, 
aby przyczynić się do zachowania 
zabytków. 

Koordynator kwesty Jacek Ry-
bus powiedział nam, że na te trzy 
dni potrzeba jest około 150 osób. 
To dużo, ale, jak podkreśla, wiele 
zgłosiło swój udział zanim ogło-
szono zapisy. Głównie są to osoby, 
które biorą udział w akcji od lat, 
zarówno prywatne, jak i przedsta-
wiciele organizacji i instytucji, np. 
władze miasta, członkowie Stowa-
rzyszenia Historycznego im 10 PP, 
czy, bardzo licznie w tym roku, 
uczniowie SP 2, którzy wraz z na-
uczycielami zadeklarowali kwe-
stować 2 listopada na cmentarzu 
Emaus. Rybus zaprasza nauczy-
cieli i uczniów z innych szkół.

Kwestujący zbierają do pu-
szek w wyznaczonych miejscach 
przy cmentarzach od godz. 9 do 
17. Stoją po 2 godziny, ale nie ma 
przeciwwskazań aby kwestować 
dłużej. Trzeba liczyć się z tym, że 
będzie chłodno, warto więc ciepło 
się ubrać. Każdy z kwestujących 
otrzyma identyfikator z imieniem 
i nazwiskiem. Zapisy prowadzi 
biuro oddziału PTTK w Łowiczu 
w godzinach popołudniowych, we 
wtorki i czwartki w siedzibie przy 
Starym Rynku 3. Można się zgła-
szać też przez przez stronę www 
PTTK lub dzwoniąc po godz. 16. 
na numer 693 036 111. Zapisy 
trwają do 29 października.

Jak dotąd dochód z kwesty pro-
wadzonej na łowickich cmenta-
rzach pozwolił wyremontować 
10 zabytkowych nagrobków i gro-
bowców. Obecnie trwa remont ko-
lejnego, tym razem dużego gro-
bowca, w którym spoczął zmarły 
w 1894 roku artysta malarz Jan 
Konopacki.  tb
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Gdańsk�|�Mistrzostwa�Polski�w�speedcubingu

Kajetan Opach brązowym 
medalistą
Dwaj uczniowie Pijarskich Szkół Królowej Pokoju  
w Łowiczu: Kajetan Opach ze szkoły podstawowej  
i licealista Michał Wojcieszek, wystąpili w rozgrywanych 
11-13 października Mistrzostwach Polski  
w speedcubingu, czyli w układaniu kostki Rubika.

Turniej rozgrywany był  
w Gdańsku w dwóch miejscach: 
w Novotelu oraz sali BHP stoczni. 
Większy sukces odniósł tym ra-
zem młodszy z dwójki „naszych” 
zawodników – Kajetan Opach 
wrócił z mistrzostw z brązowym 
medalem w kategorii 2x2x2. Po-
dium wywalczył z przewagą 0,02 
s. nad czwartym zawodnikiem 
(używając analogii do zupełnie in-

nej dyscypliny to mniej niż „jed-
na Bródka”). Co ciekawe, Kaje-
tan był w tej konkurencji lepszy 
niż rekordzista świata Maciej Cza-
piewski, który niespodziewanie 
zajął dopiero V miejsce. Podkreśl-
my, że w mistrzostwach Polski nie 
ma podziału na kategorie wieko-
we, mimo bardzo młodego wieku 
Kajetan jest więc tak jakby meda-
listą mistrzostw Polski seniorów.

Michał Wojcieszek, miesz-
kaniec Głowna, który miał już 
w speedcubingu sukcesy, sam 
przyznaje, że nie były to dla nie-
go mistrzostwa tak udane pod 
względem wyników jak dwa po-
przednie. Mimo to znalazł się 
w ścisłym finale w konkurencji 
układania jedna ręką, rywalizację 
w nim zakończył na XI miejscu. 

Nie kryje, że priorytetem za-
wsze była dla niego nauka, któ-
rej w liceum jest bardzo dużo, 
stąd nie ma już tak dużo czasu 
na trenowanie, a bez tego nie da 
się utrzymać formy. Poza tym 
zauważa, że poziom rywalizacji  
w Polsce z roku na rok gwałtow-
nie idzie do góry, przez co prze-
stają zaskakiwać sytuacje, gdy na 
przykład w jednej z kategorii ak-
tualny mistrz świata nie kwalifi-
kuje się na mistrzostwach kraju 

do finału. Michała bardzo ucie-
szył natomiast sukces Kajetana. 
Podczas jego finału stresowałem 
się nieporównanie bardziej niż na 
własnym – mówi. – Mnie akurat 
ta konkurencja, 2x2x2, nigdy nie 
leżała, nawet jak byłem w naj-

lepszej formie, Kajetan ma nato-
miast do niej szczególne predys-
pozycje.

Kajetan mieszka w Guźni. Pa-
sją układania kostki Rubika za-
raził się 2 lata temu. Wcześniej 
może miał takie kostki w ręku, 
ale traktował je jak zwykłe za-
bawki. Teraz regularnie, codzien-
nie trenuje. Sam mówi, że duża 
w tym zasługa Michała, który 
go zainspirował. To zaczęło się 
tak, że z kolegami bawiliśmy się 
na jakiejś przerwie kostką, kiedy 
podszedł do nas Michał – mówi 
Kajetan. – Powiedział trochę  
o sobie, o kostce, turniejach, by-
liśmy pod wrażeniem tego jak 
szybko potrafił ułożyć kostkę.

W wakacje Michał i Kajetan 
zamierzają reprezentować Polskę 
na Mistrzostwach Europy w Ho-
landii.  tm

Łowicz�|�Szkoła�Podstawowa�nr�2

Łowicki Mikołaj  
dla dzieciaków i zwierzaków

Szkoła Podstawowa nr 2 w Ło-
wiczu organizuje charytatywną 
akcję z myślą o dzieciach z Uni-
wersyteckiego Centrum Pediatrii 
im. Marii Konopnickiej w Łodzi 
oraz o zwierzętach, którymi opie-
kują się dwa łowickie stowarzy-
szenia: „Cztery Łapy” oraz Ło-
wickie Stowarzyszenie Przyjaciół 
Zwierząt.

Akcja związana jest z Mikołaj-
kami, do których pozostało jesz-
cze sporo czasu, odbywa się ona 
pod hasłem „I Ty możesz zostać 
Łowickim Mikołajem. Łowicki 
Mikołaj dla dzieciaków i zwierza-
ków”. Dla małych pacjentów szpi-
tala potrzebne są artykuły do zajęć 
plastycznych, a więc: bloki rysun-
kowe, kartony, papier kolorowy, 
kredki, mazaki, farby, klej szkol-
ny, nożyczki, kolorowanki itp. Dla 
zwierząt (psów i kotów) zbierana 

jest karma sucha lub w puszkach. 
Jeśli ktoś zechce przekazać dar  
i dla dzieci, i dla zwierząt, organi-
zatorzy proszą, aby go zapakować 
w oddzielne pudełka i opisać, co 
ułatwi sortowanie i transport.

Akcja ruszyła 14 październi-
ka i trwać będzie do końca listo-
pada. Prowadzona jest w szkole, 
ale inne szkoły lub każdy indywi-
dualnie może się do niej włączyć.  
W tym celu można się kontakto-
wać z sekretariatem szkoły (tel. 
46/837-57-04) lub bezpośrednio 
koordynatorką Elżbietą Lis (tel. 
602-435-623).

Podsumowanie akcji zaplano-
wano podczas Miejskiej Choin-
ki na Starym Rynku w Łowiczu. 
Placówka, która zbierze najwięk-
szą ilość upominków, otrzyma 
Wolontariacki Puchar Łowickie-
go Mikołaja.  mwk

Łowicz�|�Starostwo

O wodzie i Bożym Narodzeniu
Łowickie starostwo przepro-

wadziło w październiku ciekawy 
konkurs o tematyce ekologicznej 
adresowany do uczniów klas VII  
i VIII szkół podstawowych z terenu 
powiatu. Zadaniem uczestników 
było napisanie wiersza na temat 
„Łowiczaku młody, nie marnuj 
wody!”. Niestety, na konkurs wpły-
nęło tylko jedno zgłoszenie. 

Jak nam powiedziała Adriana 
Drzewiecka, dyrektor Wydział 
Ochrony Środowiska, Rolnictwa 
i Leśnictwa, autorka zgłoszonego 
utworu, a jest to Daria Znajdek, 
uczennica klasy VIII Szkoły Pod-

stawowej w Niedźwiadzie, w peł-
ni zasługuje na tytuł laureatki. Jej 
utwór, po podpisaniu stosownej 
umowy, będzie upubliczniony. 

Powiat nie zniechęca się do dal-
szych działań proekologicznych 
dla uczniów. Już w listopadzie pla-
nowane jest ogłoszenie kolejnego 
konkursu, tym razem dla uczniów 
klas IV-VI szkół podstawowych, 
którzy zwykle są bardziej chętni 
do tego typu działań, wykracza-
jących poza programowe zajęcia. 
Ich zadaniem będzie wykonanie 
ekologicznej karki bożonarodze-
niowej. Szczegóły wkrótce.  mwk 

W�mistrzostwach�
Polski�nie�ma�podziału�
na�kategorie�wiekowe,�
mimo�bardzo�młodego�
wieku�Kajetan�jest�więc�
tak�jakby�medalistą�
mistrzostw�Polski�
seniorów.

kostką Rubika bawi się na 
przerwach wielu�uczniów�szkół�
pijarskich,�ale�wyróżniają�się�
Michał�Wojcieszek�i�Kajetan�
Opach,�obaj�należą�do�krajowej�
czołówki�w�tej�dyscyplinie.
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Łowicz�|�Mistrzostwa�Polski�w�YoYo�

Kacper Pałatyński obronił tytuł 
w swym rodzinnym mieście
Uczeń ZSP nr 4 w Łowiczu, 
Kacper Pałatyński, obronił 
tytuł Mistrza Polski w yoyo 
podczas zawodów, jakie 
w sobotę 19 października, 
zostały rozegrane w kinie 
Fenix w Łowiczu.  
Kacper był nie tylko 
najlepszym zawodnikiem 
mistrzostw, ale również 
ich współorganizatorem.

Imprezy związane z machanie 
yoyo organizował w Łowiczu już 
nie po raz pierwszy. W poprzed-
nich latach za jego sprawą odby-
wały się m.in. Yoyo Battle Ło-
wicz, które odbywały się najpierw 
w restauracji „Szkiełka” na Bło-
niach, a później w kinie Fenix. 

Sobotnie mistrzostwa w Ło-
wiczu zostały podzielone na kil-
ka konkurencji, w których łącz-
nie wystartowało 35 zawodników. 
Organizatorzy liczyli na wyższą 
frekwencję, ale zdaniem współ-
organizującego zawody Marcela 
Ołubka, niektórych zawodników 
mogła wystraszyć ranga zawo-
dów. – To jest tak, że jak byśmy 

zorganizowali po prostu jakieś lo-
kalne zawody, frekwencja mogła-
by być lepsza – uważa. 

Wracając do zawodów: Kac-
per Pałatyński triumfował w kate-
gorii głównej – 1A, zostając tym 
samym Mistrzem Polski YoYo 
2019. Na II miejscu znalazł się 
Kamil Paluszek, a jako III w kla-
syfikacji uplasował się Jakub Plą-
der. Wszystkie te trzy nazwiska są 

znane w społeczności osób ma-
chających yoyo. 

– Było dosyć nerwowo, ale 
zawody przebiegły dobrze, bez 
żadnych dużych potyczek. Ze 
względu na to, że byłem zajęty or-
ganizacją, nie skupiłem się jakoś 
mocno na występie. Miałem kil-
ka większych błędów, ale jakoś 
przeszło, na szczęście. Różnica 
między mną a II miejscem była 10 

pkt., więc na spokojnie… – mówi 
nam Kacper Pałatyński. – To było 
machanie na najwyższym pozio-
mie – chwalili występ Pałatyń-
skiego koledzy.

To kolejny sukces młodego ło-
wiczanina, który wciąż pozosta-
je aktualnym Mistrzem Euro-
py w yoyo, a latem wyruszył na 
podbój Stanów Zjednoczonych, 
gdzie świetnie wypadł na Mistrzo-
stwach Świata: zajął w nich 24. lo-
katę na ponad 300 startujących za-
wodników. W miniony weekend 
wywalczył natomiast I miejsce  
w klasyfikacji open krajowych 
mistrzostw Włoch w yoyo.

Mistrzostwa były nie tylko 
świetną okazją do zaprezentowa-
nia się z yoyo na scenie, ale rów-
nież do nawiązania nowych znajo-
mości zarówno z amatorami, jak  
i profesjonalistami. Uczestniczyła 
w nich kilkuosobowa grupa miło-
śników tego sportu z Czech. Wy-
startowali w kategorii open dla 
osób spoza Polski. Łowicz spodo-
bał się im, chwalili organizację za-
wodów oraz chętnie wymienia-
li się kontaktami z machającymi 
yoyo rówieśnikami.  mak 

Łowicz |�Pijarskie�lO,�ii�lO

Koniec jednego projektu, ale nie koniec wymian
Anglistki z Pijarskiego LO  

w Łowiczu podsumowują dwu-
letnie wyjazdy i zajęcia w ramach 
programu „Erasmus+” i przygoto-
wują kolejne. Tymczasem w II LO 
trwa nabór uczniów do programu.

Przypomnijmy, że w szkole tej 
przez dwa lata realizowano projekt 
„Crossing Borders with Modern 
Media and Drama” we współpra-
cy ze szkołami z Włoch, Rumunii 
i Bułgarii. Ostatnie spotkanie, tym 

razem już samych opiekunów i za-
angażowanych nauczycieli, miało 
miejsce w Fiumicino we Wło-
szech. Nauczyciele rozmawiali 
nad możliwościami współpracy 
między szkołami także po zakoń-
czeniu projektu i wyrazili chęć jej 
kontynuacji, nie tylko podczas 
organizowania wyjazdów, ale też 
innych spotkań, konferencji onli-
ne, wymiany materiałów i metod 
dydaktycznych (z czego mogą 

korzystać nie tylko nauczycie-
le języków, ale też innych przed-
miotów). 

Koordynujące projekt anglist-
ki z pijarskiego LO – Agnieszka 
Bochniak i Emilia Wolska – mó-
wiły nam też, że, niezależnie od 
zajęć ściśle projektowych, wie-
lu uczniów utrzymuje prywatne 
kontakty z poznanymi w czasie 
wymian rówieśnikami z innych 
krajów, co też jest korzyścią z pro-

gramu. Nauczycielki potwierdza-
ją, że pracują już nad kolejnym 
projektem w ramach Erasmus 
Plus, ale jeszcze nie mogą zdra-
dzić szczegółów.

W II LO przy ulicy Ułańskiej 
projekt, którego realizacja się roz-
poczyna, ma nazwę „Mobilność 
zagraniczna narzędziem wzmac-
niania kompetencji kluczowych 
uczniów”. Wyjazdy planowane są 
w 2020 i 2021 roku.   tm

kraków�|�Spotkanie�Młodzieży�Pijarskiej

Pod Wawelem,  
w międzynarodowym 
gronie
Uczniowie Pijarskiego LO 
w Łowiczu jak co roku 
wybrali się dużą grupą  
do Krakowa na Spotkanie 
Młodzieży Pijarskiej.  
Przez cztery dni,  
od 11 do 14 października, 
integrowali się tam  
z rówieśnikami z różnych 
szkół i ośrodków pijarskich 
w Polsce, a także z Węgier, 
Czech i Słowacji.

Hasło tegorocznego, dziewięt-
nastego już spotkania, brzmiało 
„On żyje, żyj i Ty!”. W wyda-
rzeniu brało udział przeszło 550 
osób, w tym grupa 28 licealistów 
z Łowicza wraz z opiekunami: oj-
cem Andrzejem Lisiakiem, Nata-
lią Kędziorą i Anną Rzepecką. 

Sami uczestnicy podkreślają, 
że w SMP najważniejsza jest mo-
dlitwa i refleksja nad własnym ży-
ciem, ale znajduje się też czas na 

inne zajęcia, na przykład inspiru-
jące warsztaty artystyczne, prze-
glądy pieśni czy odgrywanych 
na żywo scenek, a także zaba-
wy i tańce. Poza tym to szansa na 
znaczne poszerzenie kontaktów 
towarzyskich. 

– Młodzież pijarska jest zawsze 
otwarta i towarzyska, a poza cza-
sem na modlitwę i sen prawie cią-
gle się z kimś rozmawia – mówią 
uczestnicy. – Najwięcej okazji  
do rozmów jest podczas sta-
nia w różnych kolejkach po coś,  
a na SMP zawsze jest tego dużo.

Ci, którzy byli już na takim spo-
tkaniu po raz kolejny, cieszyli się 
ze spotkań ze znajomymi z po-
przednich lat, a ci, którzy pojecha-
li po raz pierwszy, nawiązali takie 
znajomości. 

– Integrujemy się nie tylko  
z innymi szkołami, ale także mię-
dzy sobą – zauważają uczniowie. 
– Chodzimy do tej samej szkoły, 
ale często do różnych klas, więc 
nie wszyscy ze sobą mieliśmy 
wcześniej okazję się poznać.  tm

Łowicka grupa młodzieży pijarskiej na�rynku�Głównym�w�Krakowie.�
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Rzut okiem |�DO�MieDnieWiC�już�tYlKO�OBjazDaMi
z kilkudniowym opóźnieniem 
rozpoczęła się zapowiadana  
na 16 października modernizacja 
drogi powiatowej łączącej Bolimów  
z miedniewicami. Obecnie�na�odcinku�
od�skrzyżowania�z�szosą�od�joachimowa�
Mogił�do�Woli�Szydłowieckiej�ruch�jest�
zamknięty.�Obowiązuje�objazd��
przez�humin,�dobrze�oznakowany�przez�
wykonawcę�prac�–�konsorcjum�PrD-M�
i�erbedim�z�Piotrkowa�trybunalskiego.�
utrudnienia�potrwają�do�ok.�29�listopada,�
gdy�planowane�jest�zakończenie�robót.�
Przypomnijmy,�że�droga�do�Miedniewic�
zostanie�poszerzona�i�zyska�nową�
nawierzchnię�na�długości�ok.�3,7�km.�
Wartość�prac�ponad�3,5�mln�zł.�tbfO
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mocarzewo�|�Wmurowano�kamień�węgielny�pod�budowę�Domu�Mocarzy�

Żeby mieli gdzie mieszkać
Kamień, a właściwie kamienie węgielne 
pod Dom Mocarzy dla niepełnosprawnych 
absolwentów szkoły prowadzonej przez siostry 
zmartwychwstanki w Mocarzewie w gminie 
Sanniki został uroczyście wmurowany w sobotę, 
19 października. Dom jest budowany wyłącznie 
dzięki wsparciu darczyńców. 

Siostry z Mocarzewa nie ukry-
wały, że tego typu uroczystość,  
z takim rozmachem, organizo-
wały po raz pierwszy. Postanowi-
ły to zrobić po to, by o budowie –  
a przede wszystkim o tym dla 
kogo będzie przeznaczony Dom 
Mocarzy – dowiedziało się jak 
najwięcej osób. Wyszły z zało-
żenia, że im więcej osób pozna 
„mocarne historie”, tym większa 
szansa na to, że na konto fundacji 
wpłyną kolejne datki. 

By zachować maksymalną 
transparentność finansowania in-
westycji, siostry wespół z częścią 
rodziców i nauczycieli założyły 
fundację Bogaci Miłosierdziem  
i zaczęły zbierać pieniądze. Do tej 
pory udało się uzbierać już około 
1,5 mln złotych, ale by osiągnąć 
cel droga jest jeszcze daleka. Na 

wybudowanie Domu Mocarzy  
i wyposażenie go w taki sposób, 
by mógł zacząć działać, potrzeba 
około 18 milionów. Inwestycja za-
planowana jest na najbliższe 5-6 
lat. 

Podczas sobotniej uroczysto-
ści w powstających już murach 
(obecnie wybudowane są piwni-
ce) umieszczone zostały kamienie 
z Ziemi Świętej, Rzymu, Medju-
gorie i z pobliskiego pola. – Nasi 
Mocarze zaczęli zbierać kamie-
nie, jak tylko im powiedzieliśmy, 
że zapadała decyzja o rozpoczęciu 
budowy – opowiadała nam dyrek-
tor szkoły, siostra Bernadetta Po-
gorzelska. Pisaliśmy już o tym na 
łamach NŁ. 

Po mszy świętej, która zosta-
ła odprawiona w niedużej kaplicy 
sióstr, poświęcenia kamieni wę-

gielnych oraz wmurowanej wraz 
z nimi tuby czasu dokonał ks. bp 
Andrzej Dziuba. Z kaplicy uro-
czyście przemaszerowano – przy 
dźwiękach orkiestry strażackiej 
działającej przy OSP Sanniki – 
na plac budowy. Tam, po krót-
kiej modlitwie, kamienie zostały 
wmurowane w ścianę podpiwni-
czenia. 

Tę część uroczystości na swój 
sposób „uatrakcyjnił” kilkulet-
ni Kacper – podopieczny sióstr 
z Mocarzewa. Często będący 
nadaktywny ruchowo, niepełno-
sprawny umysłowo chłopiec pod-
czas święcenia kamieni przez 
biskupa, stanął przed gośćmi i ga-
worząc po swojemu bacznie ob-
serwował co się dzieje. 

Pierwszą kielnię zaprawy mu-
rarskiej położyła siostra Elwira 
Szwarc – prezes fundacji, później 
biskupi (Andrzej Dziuba i Woj-
ciech Osial), poseł Maciej Małec-
ki, starosta gostyniński Arkadiusz 
Boruszewski, burmistrz miasta  
i gminy Sanniki i wielu innych za-
proszonych na tę uroczystość go-
ści. 

Dla wielu koniec szkoły 
jest dziś wyrokiem 
W Domu Mocarzy przebywać 

będą osoby od 26 roku życia. Pra-
wo jest bowiem tak skonstruowa-
ne, że w takich placówkach jak 
mocarzewska (szkoła specjalna 
i ośrodek wychowawczy), pod-
opieczni mogą przebywać najpóź-
niej do 25. roku życia. Osoby, któ-
rymi opiekują się siostry, nie dość, 
że są często w poważnym stopniu 
upośledzone, pochodzą z różnych 
środowisk. Bywa, że nie są jedy-
nymi niepełnosprawnymi w ro-
dzinie, bywa, że rodzice są już  
w takim wieku, że nie są w stanie 
opiekować się niepełnosprawnym 
synem czy córką. – Niektórzy  
z nich nie mają gdzie wrócić. Cza-
sami nie czeka na nich w domu ro-
dzinnym nawet łóżko – opowiada-
ją siostry. Często nie wynika to ze 

złej woli rodziców czy innych po-
tencjalnych opiekunów Mocarzy, 
ale po prostu z tego, że ludzie ci 
z racji statusu społecznego, biedy, 
chorób (w tym choroby alkoholo-
wej również) czy innych przyczyn 
nie będą w stanie przyjąć 26-let-
niego niepełnosprawnego. 

Nawet gdy absolwenci mają ro-
dzinę, do której mogą wrócić, to 
zdarza się, że rodzicom może bra-
kować sił do codziennej pielęgna-
cji i opiekowania się osobami nie-
pełnosprawnymi. Co roku 25 lat 
w Mocarzewie kończy kilka spo-
śród 80 mieszkających tam osób. 
Wtedy jedynym rozwiązaniem 
są domy pomocy społecznej, ale 
miejsc w nich jest jak na lekarstwo 
a do tego nie wszystkie DPS-y 
przyjmują osoby niepełnosprawne 
intelektualnie i fizycznie. 

Siostry więc wzięły sprawy 
w swoje ręce i jak mówi siostra 
Bernadetta: „ręce mi się zaczy-
nają trząść, jak pomyślę na co 
co się porwaliśmy”. Siostry oraz 
członkowie fundacji dwoją się  
i troją organizując zbiórki w róż-
nych częściach Polski i nie tylko. 
Np. wiosną poleciały zbierać pie-

niądze w zaprzyjaźnionej parafii 
w Irlandii. 18 milionów złotych, 
które chcą uzbierać, pozwoli wy-
budować wielofunkcyjny dom 
dla Mocarzy, z salami do rehabi-
litacji, częściami wspólnymi, sto-
łówką. 

– Nie liczę ile nam brakuje, tyl-
ko cieszę się z każdej kwoty, któ-
ra napłynie i przekazujemy to od 
razu na cel budowy – mówi s. 
Bernadetta Pogorzelska. W dzia-
łaniach na rzecz budowy pomaga 
kilkunastu wolontariuszy, wśród 
nich są pracownicy szkoły. To oni 
pomagali na przykład przygoto-
wać poczęstunek na koniec uro-
czystości, oni też przygotowywali 
na nią zaproszenia. 

Pierwszy etap prac budowla-
nych – roboty przy fundamentach, 
powinien zakończyć się w grud-
niu. – Co będzie później zależy od 
hojności darczyńców i ich otwar-
tości na potrzeby dzieci – mówi 
s. Elwira. Nie traci nadziei, że  
w końcu Dom Mocarzy uda się 
zbudować. – Mamy już pieniądze 
na 30% kolejnego etapu – wzno-
szenie ścian wszystkich trzech 
pięter – mówi z uśmiechem.  mak 

ZaCZęło Się oD PaCZki Z ZaSkakująCą jałMużną 
Pewnego�dnia�mocarzewskie�
siostry�zmartwychwstanki�
uzyskały�informację�z�domu�
generalnego�zgromadzenia,�
że�jakieś�małżeństwo��
z�dzieckiem�zostawiło�paczkę�
dla�domu�w�Mocarzewie.�
zdarzało�się�już�wcześniej,�
że�trafiały�do�nich�różnego�
rodzaju�paczki,�a�to�z�
kosmetykami,�pieluchami,�a�to�

z�zabawkami�dla�dzieci.�jedna�
z�sióstr�przywiozła�paczkę,��
a�po�jej�otwarciu�okazało�się,�
że�w�środku�jest...�280�tys.�zł��
i�kartka�„niech�się�Siostry�
nie�martwią,�to�uczciwie�
zarobione�pieniądze.�nasza�
jałmużna�wielkopostna.�na�
budowę�domu�dla�dzieci�
w�Mocarzewie”.�Od�tego�
momentu�zbiórka�nabrała�

rozpędu.�Bardzo�dużo��
–�w�tym�wiele�anonimowych�
wpłat�–�fundacja�przyjmuje�
poprzez�stronę�internetową�
www.dommocarzy.pl,�
gdzie�wystarczy�wypełnić�
odpowiedni�formularza��
i�kliknąć�przycisk�„wpłać”,�by�
przenieść�się�do�płatności�
internetowych.�Można�wpłacić�
dowolną�kwotę.�

Dom mocarzy ma�już�wymurowane�piwnice,�a�siostry�zbierają�pieniądze�
na�kolejne�kondygnacje.�
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Biskup ks. Andrzej Dziuba z kamieniami węgielnymi oraz s. elwira 
Szwarc z tubą czasu�chwilę�przed�poświęceniem�na�placu�budowy.�
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Prezes fundacji s. elwira Szwarc jako pierwsza�rozpoczęła�
wmurowywanie�kamieni�węgielnych.�
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To stylowy obiekt gastronomiczno-hotelowy

KUCHARZ
Z MINIMUM 2 -LETNIM 

 

POSZUKUJE KANDYDATÓW NA STANOWISKA:

 

•

Łowicz�|�nowa�wspólnota�dla�młodych

Czyste serca przy katedrze 
Skupiająca młodych wspólnota Ruchu Czystych Serc 
zawiązuje się przy parafii katedralnej.  
W pierwszym spotkaniu, 11 października, udział wzięły  
4 młode osoby, ale zainteresowanych osób jest więcej. 

Mszy świętej poprzedzają-
cej spotkanie przewodniczył bp. 
Wojciech Osial, homilię wygłosił  
ks. Radosław Czarniak, który bę-
dzie sprawował opiekę duszpa-
sterską nad wspólnotą. Po mszy 
młodzi spotkali się w jednej  
z sal domu parafialnego z siostrą  

i księdzem, aby porozmawiać  
o jej funkcjonowaniu.

Jak podkreśliła siostra, głów-
ną ideą wspólnoty jest zacho-
wanie przez członków czystości 
przedmałżeńskiej, ale nie tylko, 
bowiem, jak sama nazwa wska-
zuje, chodzi o „Czyste Serca”,  

a jak zapisał w Ewangelii św. Ma-
teusz, Jezus powiedział: „Błogo-
sławieni czystego serca, albowiem 
oni Boga oglądać będą!” (Mt 5,8). 
Chodzi też o wolność od szeroko 
pojętego grzechu, w tym wolność 
od nałogów. Lista zasad obowią-
zujących we wspólnocie jest dłu-
ga, jednak, jak podkreśliła sio-
stra, chodzi przed wszystkim o to,  
aby dążyć do ich przestrzegania.

W Polsce ruch skupia ponad  
15 tys. osób w wieku od 16. do 35. 
roku życia.

Rozmawialiśmy z młodymi. 
Jak się okazało, trójka z nich zja-
wiła się na spotkaniu, bo siostra 

Małgorzata przygotowywała ich 
do bierzmowania, jedna z dziew-
czyn przyjechała spod Łowicza. 
Dlaczego przyszli? O Ruchu usły-
szeli pierwszy raz na Spotkaniu 
Młodych na łowickich Błoniach 
w tym roku. Idea czystości przed-
małżeńskiej wydała im się waż-
na, chcieliby o tym rozmawiać. 
Martyna, Magdalena i Weroni-
ka powiedziały nam, że chciały-
by rozmawiać o Bogu i bliskich 
im tematach z rówieśnikami, czuć 
więź, której mianownikiem jest 
wiara, ale w swoim otoczeniu, kla-
sie czy wśród znajomych nie mają 
osób, z którymi mogliby otwarcie 

porozmawiać na ten temat. Liczą, 
że bycie we wspólnocie pomoże 
rozwijać im wiarę, liczą też na to, 
że spotkają nowych ludzi, którzy 
myślą jak oni. Ponadto nie wyklu-
czają, że pozwoli im to też poznać 
kogoś, kto w przyszłości stanie się 
bliski sercu.

Jak podkreśliła jedna z dziew-
czyn, bez czystości seksualnej 
trudno mówić o pielęgnowaniu 
wiary. Zdają sobie sprawę, że ich 
koleżanki i koledzy do spraw sek-
sualności mają zupełnie inne po-
dejście. Jak przekonywała nas jed-
na z dziewczyn, bardzo by chciała, 
aby jej przyszły mąż był osobą 

wierzącą. Dziewczyny jednak za-
znaczyły, że w ruchu nie tylko 
chodzi o czystość przedmałżeń-
ską, ale też o modlitwę, o wypeł-
nianie swego serca dobrem, czy-
li unikanie wszelkiego grzechu.  
A ich zdaniem wspólnota może 
dać im siłę, aby wytrwać w pod-
jętych postanowieniach.

Siostra Małgorzata zaprasza już 
na kolejne spotkanie, które odbę-
dzie się w piątek, 8 listopada, po 
mszy świętej o godz. 18. – Przyjść 
mogą wszyscy czujący taką po-
trzebę, chłopcy, dziewczęta, a tak-
że pary – wszyscy, którzy chcą dą-
żyć do życia w czystości – mówi. tb

Łowicz�|�Promocja�szafarzy�nadzwyczajnych

Ręce świeckie, ale Chrystus ten sam 
44 mężczyzn z różnych parafii diecezji łowickiej 
zostało 5 października wypromowanych do roli szafarzy 
nadzwyczajnych komunii świętej. Pozostając osobami 
świeckimi mogą teraz udzielać Komunii Świętej,  
a także pomagać kapłanom w zanoszeniu sakramentu 
chorych, w wyjątkowych sytuacjach mogą wystawiać 
Najświętszy Sakrament.

Aby dostąpić promocji, przyszli 
szafarze musieli przejść półrocz-
ny kurs w wyższym seminarium, 
spotykali się w soboty, na wy-
kładach i na wspólnej modlitwie.  
Na tydzień przed promocją prze-
szli też rekolekcje w Spale.  
Za kurs i przygotowanie szafarzy 
odpowiada w diecezji łowickiej 
ks. Piotr Jóźwiak.

Uroczystość promocji miała 
miejsce w kaplicy WSD w Ło-

wiczu. Eucharystii przewodni-
czył ordynariusz ks. bp Andrzej  
F. Dziuba. Uczestniczyły w niej 
rodziny nowych szafarzy, bo 
większość z nich to mężczyź-
ni żonaci, ojcowie. Najczęściej 
wskazują ich jako kandydatów 
proboszczowie.

Wśród nowych szafarzy są 
w tym roku dwaj mieszkańcy 
Łowicza – Paweł Gala z para-
fii Chrystusa Dobrego Pasterza  

i Piotr Sumiński z parafii kate-
dralnej, katecheta w ZSP nr 2  
w Łowiczu.

Piotr Sumiński mówił nam,  
że dla niego, jak i zapewne dla 
pozostałych, podawanie komu-
nii świętej innym wiernym to nie-
zwykłe przeżycie, a kiedy robili to 
pierwszy raz, to trudno było opa-
nować drżenie rąk. – W sensie fi-
zycznym ludzie ustawiają się do 
mnie, chociaż wiadomo, że usta-
wiają się do Chrystusa – mówi 
Piotr Sumiński. – Czy przyjmu-
ją go od świeckiego szafarza, czy  
od duchownego, to jest ten sam, 
jeden, jedyny Chrystus.

Często kandydatów na szafarzy 
wybierają w swoich parafiach pro-
boszczowie, akurat w przypadku 
Piotra Sumińskiego zgłosił się on 

do proboszcza sam. Mówi, że dla 
niego ta decyzja to swego rodza-
ju akt wzmocnienia, podkreśle-
nia tego, w co wierzy. Uważa, że 
świat dookoła niego idzie w stro-
nę sekularyzacji i „pogaństwa”,  
z tego też powodu ci, którzy wie-
rzą, powinni to jeszcze wzmac-
niać i podkreślać. Przyznaje, że do 
decyzji o zostaniu szafarzem doj-
rzewał przez kilka lat. – Miałem 
chyba 37 lat kiedy rozmawiałem 
na ten temat z ks. Zbigniewem Pi-
lichowskim, który mnie namawiał 
– mówi Piotr Sumiński. – Powie-
działem wtedy, że nie czuję się 
jeszcze wystarczająco dojrzały, ale 
może po 40 spróbuję. Teraz mam 
41 i słowa dotrzymałem.

Wielkie wrażenie zrobiły też 
na nim modlitwy w kaplicy WSD 
podczas przygotowań. – Kiedy 45 
mężczyzn, czyli 44 kandydatów  
i ksiądz, wspólnie się modliło, 
miałem wrażenie, że ściany kapli-
cy aż drżą od siły naszego głosu  
– wspomina Piotr Sumiński.  tmPromocji nowym szafarzom�udzielał�ks.�bp�andrzej�f.�Dziuba.�

fO
t.

�j
a

C
e

K
�j

a
K

ie
l



16 �www.lowiczanin.info24�października�2019������nr 43   

Łowicz |�trzeci�spacer�ze�zdzisławem�Kryściakiem�

Filmowcy lubią Łowicz 
Ponad 100 osób uczestniczyło w niedzielę,  
20 października w spacerze szlakiem filmowym 
po Łowiczu. Był to już trzeci z cyklu spacerów 
– po żydowskim i literackim, który poprowadził 
Zdzisław Kryściak, przewodnik PTTK z Łowicza. 

Ostatni niedzielny spacer roz-
począł się na Starym Rynku przy-
pomnieniem filmów, których epi-
zody tu zostały nakręcone m.in. 
„Prawo Agaty” w reż. Patricka 
Yoka i „Szkice węglem” w reż. 
Antoniego Bohdziewicza. Ten 
film był zarazem debiutem Bar-
bary Wałkówny, która wyjątkowo 
często występowała w filmach, 
które miały „łowickie” epizo-
dy. Przypomnijmy, że obecne 
Muzeum zagrało w filmie „Pra-
wo Agaty” sąd w Bartowicach,  
a w miejscowej restauracji Polonia 
gościli się Agata Przybysz i mece-
nas Dębski. Owe „Prawo Agaty” 
(nie mylić z filmem „Uprowadze-
nie Agaty” z 1993 roku) to serial 
obyczajowy, emitowany od 2012 
do 2015 przez TVN, w reżyserii 
Macieja Migasa z Agnieszką Dy-
gant w roli głównej. 

Dworzec kolejowy 
Następnie grupa udała się  

w kierunku dworca kolejowego  
i PKS, gdzie również kręcono epi-
zod z „Prawo Agaty” (ponadto w 
dawnym Hotelu Akademickim) 
oraz film „Ogłoszenie matrymo-
nialne” z Tadeuszem Borowskim. 
To w Łowiczu wysiadła nieznajo-
ma kobieta, zagrana przez Ilonę 
Kuśmierską, czyli Jadźkę z trylo-
gii z Pawlakiem i Kargulem. Ów 
film „Ogłoszenia matrymonialne” 
to produkcja z 1972 roku. Bohater 
filmu, młody inżynier, usiłuje za 
wszelką cenę wybrać sobie towa-
rzyszkę życia spośród pań, które 

odpowiedziały na jego ogłoszenie 
matrymonialne. 

Tragedie na drogach 
Po drodze przypominano krót-

kie wzmianki o „łowickich” ak-
torach czy reżyserach oraz ich 
przygody i anegdotach, czy wy-
darzeniach tragicznych. Kryściak 
opowiadał np. o wypadku Eu-
geniusza Bodo. Po zmroku 27 
maja 1929 roku samochód marki 
Chevrolet, którym kierował Eu-
geniusz Bodo, na zakręcie pod 
Łowiczem uderzył w nieoznako-
waną stertę kamieni. W wypad-
ku zginął Wiktor Roland, kolega 
słynnego aktora z kabaretu „Mor-
skie Oko”. Bodo został skazany na 
karę 6 miesięcy pozbawienia wol-
ności w zawieszeniu. 

Mówił też o wypadku spowo-
dowanym przez Andrzeja Mun-
ka, który to zginął w wieku 39 lat 
w wypadku samochodowym pod 
Łowiczem w 1961 roku, gdy zmie-
rzał na plan „Pasażerki”. Realiza-
cję filmu dokończył współpracow-
nik Munka, Witold Lesiewicz. 

Kryściak wspomiał też o przy-
godzie Andrzeja Wajdy pod Ło-
wiczem. Przed laty krążyła aneg-
dota pokazująca, jakim kierowcą 
jest Andrzej Wajda. Opowiadał 
ją Andrzej Kostenko, operator fil-
mowy. Otóż wspominał, że kiedyś 
przed laty jechali na plan w oko-
lice Łowicza. To było zimą. Waj-
da miał wtedy mercedesa, którym 
bardzo lubił jeździć. Postanowił, 
że wyjedzie pierwszy swoim sa-

mochodem. Ekipa pojechała na-
tomiast około pół godziny później. 
Gdzieś w połowie drogi zobaczy-
li, że Wajda jedzie z powrotem,  
w stronę Warszawy. Zatrzymali 
się, spytali, co się stało. Wajda miał 
natomiast odpowiedzieć: – Nie 
wiem, czyżbym wpadł w poślizg  
i obrócił się tyłem do kierunku 
jazdy? 

Przypomniana została też po-
stać Soavy Gallone, gwiazdy kina 
niemego, czyli Stanisławy Wina-
wer z Łowicza. 

koński Targ 
Kolejnym punktem wędrówki 

był plac Koński Targ, gdzie wspo-
mniano ponownie „Prawo Agaty” 
oraz polsko-luksemburską dramat 
w reżyserii Wenezuelczyka Fran-
co de Peñii „Masz na imię Justi-
ne”, której epizod był kręcony  
w 2004 roku w łowickim zakła-
dzie karnym. 

Tu również, w miejscowym ho-
telu, dziś nieistniejącym, kręcono 
sceny serialu „07 zgłoś się” z po-
rucznikiem Sławomirem Borewi-
czem (w tej roli Bronisław Cie-
ślak), odcinek „Rozkład jazdy”. 

Ponadto sceny do tego filmu krę-
cono w dawnym klasztorze ber-
nardynów oraz na ul. Zduńskiej. 

Wspomniana została też po-
stać Ireny Kamieńskiej, reżyserki 
i dokumentalistki związanej z Ło-
wiczem. Była ona córką Jadwigi  
i Leona Jaworskich, urodziła się 
29 lutego 1928 r. w Łyszkowicach. 
Początkowo uczyła się w domu, 
potem w szkole sióstr bernardy-
nek w Łowiczu. W czasie okupa-
cji uczęszczała na tajne komple-
ty gimnazjalne, a w maju 1946 r. 
otrzymała świadectwo dojrzało-
ści w Państwowym Gimnazjum 
i Liceum w Łowiczu. Dokumen-
talistka ma w swoim dorobku po-
nad 30 filmów dokumentalnych. 
Zmarła 3 kwietnia 2016 r. 

aleje Sienkiewicza 
Kolejnym punktem był tzw. 

dworek Przybyłowiczów w alej-
kach Sienkiewicza. Tu kręcono 
sceny serialu „Chłopi”, odcinek 
2 „Jarmark”. To tu rozegrał się 
sąd nad Bartłomiejem Koziołem  
o kradzież świni Paczesiowej, czy-
li matki Jagny oraz sąd o usta-
lenie ojcostwa dziecka, przypi-

sywanego przez Jewkę Bielec 
Borynie. Tu przypomniany został 
oryginalny zapis ścieżki dźwiękowej  
z dialogiem przed sądem. Przy-
pomniana została też postać re-
żyserki dokumentalistki Agniesz-
ki Arnold, której rodzice i ona 
mieszkali obok w willi, w której 
obecnie jest PZU Życie. 

nowy rynek 
Na Nowym Rynku rozegrały 

się epizody filmu przedwojenne-
go z 1938 roku „Paweł i Gaweł” 
z Eugeniuszem Bodo i Adolfem 
Dymszą. Można było podjąć pró-
bę odczytania nazwy wynalazku 
jakim szczycił się Paweł Gawlic-
ki i usłyszenia jak poradził sobie 
z tym sam Bodo. Proszę spróbo-
wać odczytać na jednym wdechu 
nazwę radia: „dwupentodowocz-
terooktodiowasuperheterodyna  
z podwójnym napędem, automa-
tycznym magnoskopem i telesyn-
chronizacyjnomagnetycznoelekt
rycznodynamoprzeciwzanikową 
eliminacją fal” – zachęcał Zdzi-
sław Kryściak. Ponadto wspólnie 
odśpiewano fragment kołysanki  
z tego filmu, wykonanej tam przez 
Bodo i Dymszę. 

Przy okazji wspomniano rów-
nież filmowe pamiątki w zbiorach 
Muzeum Guzików. – Jest ich kil-
kadziesiąt – powiedział nam wła-
ściciel MG Jacek Rutkowski. Są 
to np. guziki aktorów, reżyserów, 
ale również od kostiumów wyko-
rzystywanych w różnych produk-
cjach filmowych. 

Podrzeczna i katedra 
Na ulicy Podrzecznej ponownie 

wspomniano „Prawo Agaty” oraz 
nowo kręconą przez Bodo Koxa 
produkcję „Ludzie i Bogowie”. 

Ostatnim punktem wędrówki 
była dzisiejsza katedra i jej wnę-
trze, dokładnie kaplica św. Wikto-
rii, w której doszło do cudownego 
ozdrowienia króla Jana III Sobie-
skiego (Mariusz Dmochowski) 
podczas wizyty u Jabłonowskiego 
(Emil Karewicz) w filmie „Ojciec 
królowej”. 

aktorzy 
W filmie tym grał również 

związany z Łowiczem Ludwik 
Benoit. Aktor urodził się 18 lipca 
1920 roku w Wołkowysku, który 
obecnie znajduje się na Białoru-
si. Rodzina od strony ojca aktora 
miała francuskie korzenie. Podob-
no jego dziadek pochodził spod 
Paryża. Natomiast rodzina matki 
wywodziła się z okolic Łowicza. 
To właśnie w Łowiczu Ludwik 
Benoit chodził do gimnazjum. 
Maturę zdał na rok przed wybu-
chem II wojny światowej w łowic-
kim Państwowym Gimnazjum 
im. Księcia Józefa Poniatowskie-
go. W 1938 roku zaczął studia  
w Państwowym Instytucie Sztuki 
Teatralnej w Warszawie.

Ponadto z aktorów przypo-
mniano też urodzonego w Łowi-
czu Daniela Olbrychskiego i Fi-
lipa Frątczaka – aktora Teatru 
Nowego w Poznaniu od 2014 
roku. Frątczak ukończył Pań-
stwową Wyższą Szkolę Teatralną  
w Krakowie w 1999 roku. 

Wspomniano wreszcie akto-
ra filmowego i telewizyjnego Mi-
rosława Szonerta który urodził 
się 25 grudnia 1926 w Łowiczu 
(zm. 31 października 1995 w Ło-
dzi), absolwenta PWST w War-
szawie (z siedzibą w Łodzi), który 
był też m.in. aktorem Teatru Po-
wszechnego w Łodzi, a w latach 
1981–1985 także dyrektorem tego 
teatru. 

Katedra była ostatnim punktem 
wspólnej wędrówki. Podczas spa-
ceru przypomniane zostały rów-
nież miejsca i historie związane  
z funkcjonującymi w Łowiczu ki-
nami.

Poprzednie dwa spacery, które 
poprowadził Zdzisław Kryściak 
cieszyły się równie dużym powo-
dzeniem. W sumie we wszystkich 
trzech wzięło udział około 350 
osób. Spacery i opracowane przez 
Zdzisława Kryściaka przewodni-
ki – które na koniec trafiały do rąk 
uczestników – powstały w ramach 
projektu Małe Granty 2019 reali-
zowanego przez ŁOK.  opr. mak 

Łódź�|�Odeszła�na�wieczną�wartę

Nie żyje Maria Kutkowska-Matwiejczyk
We wtorek, 22 października w Łodzi w wieku 
103 lat zmarła Maria Kutkowska-Matwiejczyk, 
działaczka przedwojennego harcerstwa, a w czasie 
okupacji – Szarych Szeregów. Pogrzeb odbędzie 
się w poniedziałek, 28 października o godz. 13.15 
na cmentarzu przy ul. Ogrodowej w Łodzi. 

Maria Kutkowska urodziła się 
12 lutego 1916 roku w Kamilewie. 
W latach 30. jej rodzina sprowa-
dziła się do Łowicza i zamieszkała 
przy ówczesnej ul. Legionów (dziś 
Armii Krajowej). W Łowiczu 
Maria ukończyła Szkołę Handlo-
wą, w której była zaangażowana  
w tworzenie pierwszej druży-

ny harcerskiej. Brała też czyn-
ny udział w jubileuszu 800-lecia 
pierwszej wzmianki o Łowicza, 
które z dużym rozmachem obcho-
dzono w 1936 roku. 

We wrześniu 1939 roku wraz 
grupą harcerek udzielała pomo-
cy żołnierzom rannym w obronie 
łowickiego dworca kolejowego.  

W czasie okupacji działała w Sza-
rych Szeregach, wraz z komen-
dantką ZHP Genowefą Mastalską 
tworzyła też w naszym mieście 
Wojskową Służbę Kobiet. Organi-
zacja ta zajmowała się działalno-
ścią konspiracyjną, wspomagając 
działania Armii Krajowej. 

Rodzina pani Marii udziela-
ła pomocy Maxowi Godsonowi 
– angielskiemu lotnikowi zestrze-
lonemu w okolicach Bydgoszczy, 
dając mu schronienie w domu 
gdzie potem mieszkali, przy ul. 
Żabiej. Jej starszy brat Adolf był 
wiceburmistrzem Łowicza w la-
tach 1939-1941 i został rozstrzela-
ny przez Niemców w Palmirach. 

Janina Kutkowska – szwagierka 
Marii Kutkowskiej-Matwiejszyk 
w kamienicy przy ul. Tkaczew 
ukrywała Żydówkę Marię Gold-
man, za co została uhonorowana 
tytułem Sprawiedliwy Wśród Na-
rodów Świata. 

Pani Maria wyprowadziła się  
z Łowicza w 1946 roku. Zamiesz-
kała w Łodzi, a swoją zawodową 
pracę związała z bankowością.  
Z okazji jest 100. urodzin w lu-
tym 2016 roku jubilatkę odwiedzi-
ła delegacja z Łowicza, z burmi-
strzem Krzysztofem Kalińskim, 
Kazimierzem Szymańskim i ks. 
Stefanem Wysockim ze Stowarzy-
szenia Szarych Szeregów w Ło-

wiczu oraz komendantem Hufca 
ZHP Łowicz Michałem Kordec-
kim, dyrektorem ZSP nr 4 Zofią 
Szalkiewicz oraz nauczycielką II 

LO Agnieszką Pawłowską-Kali-
nowską. Ze spotkania tego pocho-
dzi zdjęcie, które obok publikuje-
my.  mwk 

Łowicz�|�znamy�władze�koła�wychowanków�szkół�ogólnokształcących�

Marzena Kozanecka-Zwierz prezesem 
Zarząd Koła Wychowanków i Wychowanek Szkół Średnich 
Ogólnokształcących ukonstytuował się na spotkaniu  
w sobotę, 19 października. Prezesem zarządu zrzeszającego 
około 150 osób stowarzyszenia została wybrana była 
dyrektor Muzeum w Łowiczu Marzena Kozanecka-Zwierz. 

Ponadto w skład prezydium 
zarządu weszli: Jolanta Wróbel 
jako wiceprezes (w poprzedniej 
kadencji była prezesem koła), 
Katarzyna Skierska-Pięta jako 
skarbnik, Anna Wysocka-Sta-

siak – sekretarz, Ewa Wasilew-
ska-Wilk – zastępca sekretarza, 
Stanisława Karska – zastępca 
skarbnika. W Komisji Rewizyj-
nej zasiadają natomiast: Teresa 
Domińczak, Małgorzata Łom-

pieś i Bożena Popławska. Nowa 
przewodnicząca za główny cel sta-
wia sobie zwiększenie liczebności 
koła. Chciałaby, żeby do stowarzy-
szenia przystąpiło więcej wycho-
wanków, szczególnie ludzi mło-
dych. Zamierza też kontynuować 
dobrą, jej zdaniem, współpracę ze 
szkołą. 

Zjazd koleżeński, na którym 
wybierano nowy zarząd stowa-
rzyszenia odbył się 28 września. 

Spotkanie to, które miało nie 
tylko charakter walnego zgro-
madzenia, ale przede wszyst-
kim spotkania koleżeńskiego, 
relacjonowaliśmy na łamach No-
wego Łowiczanina w artykule 
„Po latach znów w szkole” (NŁ 
40/2019 z 3 października). Pod-
czas wrześniowego zjazdu koła 
wybrano nowy zarząd bez okre-
ślania kto, jaką funkcję będzie  
w nim później pełnił. 

Zmiany w stosunku do po-
przedniego zarządu były niewiel-
kie. Weszły do niego trzy nowe 
osoby: Alicja Chojecka, Marzena 
Kozanecka-Zwierz i Katarzyna 
Skierska-Pięta, przy czym pierw-
sza z nich powróciła do zarządu 
po przerwie.

Poza tym zarząd tworzą: Jolan-
ta Wróbel, Katarzyna Kowalska, 
Anna Wysocka-Stasiak, Ewa Wa-
silewska-Wilk, Henryk Zasępa, 
Stanisława Karska, Elżbieta Kata-
rzyńska, Ewa Zbudniewek, Danu-
ta Zakrzewska, Halina Osypińska 
i Marek Wiśniewski.  mak 

marzena kozanecka-zwierz 
chwilę�po�wybraniu�jej�na�
przewodniczącą�zarządu�koła�
wychowanków.�
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Luty 2016 rok. maria kutkowska-matwiejczyk z burmistrzem 
Łowicza krzysztofem kalińskim,�który�za�chwilę�wręczy�jej�100�
czerwonych�róż,�z�okazji�100.�urodzin.�
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reKlaMa

Łowicz�|�Kolejne�freski�odkrywane�w�kościele�pijarskim

Spojrzy na nas król Jan III Sobieski?
Do końca października powinny się zakończyć 
prace przy odkrywaniu ostatnich, zamalowanych 
prawdopodobnie w XIX wieku, fresków w zachodniej 
nawie kościoła pijarskiego. Nie wiedzieliśmy dotąd
co przedstawiają, teraz już wiemy: zobaczymy 
hołd oddawany Matce Boskiej Szkaplerznej, 
a wśród składających go ujrzymy postać króla,
być może zwycięzcę spod Wiednia Jana III 
Sobieskiego i jego żonę, królową Marysieńkę.

Wielki gmach kościoła tonie 
w ciszy, nic zdaje się jej nie zakłó-
cać. Do tego stopnia, że gdy cza-
sem ktoś w środku dnia wpadnie 
na chwilę na modlitwę i klęknie 
w głównej nawie, może się nawet 
nie zorientować, że w obu bocz-
nych nawach, z przodu kościo-
ła, wysoko na rusztowaniach ktoś 
pracuje. Chciałoby się napisać, 
że praca wre – ale to nie tak. Bo 
ta praca wykonywana jest w ciszy, 
spokoju, skupieniu, bez pośpie-
chu, który byłby dla jej efektów 
zabójczy. Często także w samot-
ności – bo nawet gdy kilka metrów 
dalej pracuje druga osoba, to każ-
dy skupia się na swoim zadaniu. 

– Na etapie odsłaniania malo-
widła najczęściej pracujemy skal-
pelem – mówi Waleria Karpiuk, 
konserwator zabytków, którą od-
najdujemy na rusztowaniu w za-
chodniej nawie – a jedynie wtedy, 
gdy warstwa, którą mamy zdjąć 
jest grubsza, to ostrożnie młot-
kiem. 

Centymetr po centymetrze od-
dzielają w ten sposób nawarstwie-

nia, najczęściej pobiały – dawniej 
stosowane farby na bazie wap-
na, niekiedy z dodatkiem piasku, 
czasem barwione pigmentem – 
od tego, co zakrywają. W niektó-
rych miejscach warstwy są bardzo 
zespolone, niemniej zazwyczaj 
między jedną a drugą istnieje tzw. 
międzywarstwa, najczęściej stwo-
rzona przez kurz i brud, co pozwa-
la, mając skalpel w ręku, usunąć 
późniejsze zamalowanie, odsła-
niając to, co jest pod spodem. Po-
zostałości ostatniej warstwy po-
biały usuwa się sztyftem z włókna 
szklanego lub miękką gumką. 

Nie wszędzie malowidła za-
chowały się. Część dekoracji 
została niegdyś intencjonalnie 
skuta, głównie dotyczy to przed-
stawień na pilastrach. Wykony-
wane uprzednio w ramach badań 
konserwatorskich odkrywki w po-
staci cienkich pasków dają konser-
watorom informacje co do tego, 
w którym miejscu kościoła nale-
ży spodziewać się dekoracji ma-
larskiej. – W nawie zachodniej ani 
w nawie głównej nie ma już wię-
cej scen – mówi Waleria Karpiuk. 

Historia nie oszczędziła 
tego kościoła
Ale nawet tam, gdzie spodzie-

wana jest obecność kompozycji 

malarskich, nie wszędzie zacho-
wały się one kompletnie. Kościół 
przechodził trudne koleje losu, był 
rekwirowany, zamieniany na ma-
gazyn, dewastowany do tego stop-
nia, że pozbawiony części okien 
– to wszystko sprawiło, że ściany 
były przez dziesięciolecia narażo-
ne na uszkodzenia. Szczególnie 
niebezpieczna okazała się wilgoć 
oraz wszelakie naprawy z zastoso-
waniem cementu. Freskom to nie 
posłużyło. – Generalnie, im niżej 
się znajdowały, tym bardziej były 
narażone. W niektórych miej-
scach nie zostało nic – twierdzi 
konserwatorka.

Co wtedy? Tam, gdzie są duże 
ubytki, a konserwatorzy nie mogą 
ustalić jak malowidło lub jego 
część wyglądała – tam nie od-
twarza się kompozycji malar-
skiej. Ubytki tynku wypełnia się 
zaprawą, kładzie pobiałę, a war-
stwę malarską uzupełnia się na 
zasadzie dobrania ogólnego tonu 
barwnego Wyjątkiem mogą być 
ornamenty. Kiedy ich motywy są 
powtarzalne, to brakujący frag-
ment można odtworzyć. 

odkrywanie 
Sobieskiego
Na szczęście nie wszędzie jest 

aż tak źle. Ubiegły rok, gdy w za-
chodniej nawie odsłonięto fresk 
przedstawiający ekstazę św. Te-
resy z Avila, dziś zachwycający 
kolorami, dowiódł, że miejscami 
wiele da się odsłonić. – To zawsze 
jest jeden z najciekawszych mo-
mentów w naszej pracy: odkry-
wanie nieznanego, zaciekawienie 

co ukaże się za chwilę – opowiada 
Waleria Karpiuk. 

Trudno się jej dziwić: jako 
pierwszy może się odsłonić frag-
ment czyjegoś stroju, by potem 
dojść do twarzy, może być koń-
czyna w ruchu, gdzieś indziej 
fragment krajobrazu. Po kil-
ku dniach widać więcej, po ty-
godniach pracy można kusić się 
o próbę nazwania tego co widać. 
– Tu – mówi Karpiuk o pracy 
z przodu zachodniej nawy – bę-
dziemy mieć pośrodku sceny 
Matkę Boską Szkaplerzną, a wo-
kół składające jej hołd osoby du-
chowne i świeckie. A wśród nich 
domyślamy się postaci Jana III 
Sobieskiego z rodziną, ponieważ 
należał on do władców ją czczą-
cych. Skąd wiadomo, że to aku-
rat Sobieski? – To dopiero hipote-
za, potwierdzić mogą ją historycy 
sztuki. Prace odbywają się pod 
nadzorem inspektorów Woje-
wódzkiego Urzędu Ochrony Za-
bytków, a nasze ustalenia konsul-
towane są na komisjach. 

Wspomniany fresk z królem 
nie jest kompletny, brakuje około 
¼ kompozycji i tamten fragment 
nie będzie rekonstruowany. 

Uzupełniony tynk będzie taki 
jak przed wiekami: wapienno-
-piaskowy, bez najmniejszej do-
mieszki cementu, który mógłby 
uszkodzić pierwotne warstwy. Na-
tomiast to, co widać, zostanie od-
nowione: jeśli trzeba, podklejone 
zaprawą iniekcyjną, doczyszczo-
ne, w partiach osłabionych zaim-
pregnowane, a następnie uzupeł-
nione w warstwie pobiały. Retusz 

samej warstwy malarskiej w ko-
ściele pijarów wykonywany jest 
najwyższej jakości farbami akwa-
relowymi, które zawierają tzw. 
„pigmenty historyczne”, czyli ta-
kie, które stosowano w malarstwie 
dawnych epok. 

Przy czym muszą być zacho-
wane konserwatorskie zasady 
odwracalności i odróżnialności: 
by nowa, nakładana teraz war-
stwa była możliwa do usunięcia, 
by materiał zastosowany teraz, 
przy konserwacji, różnił się od 
pierwotnego tak, by było możliwe 
przywrócenie pierwotnego stanu. 

Z największą 
starannością
Dlatego też uzupełnianie fre-

sku w tych miejscach, gdzie on 
się nie przechował, ale konserwa-
tor wie, co tam było przedstawio-
ne (chodzi siłą rzeczy o niewielkie 
fragmenty), dokonuje się przez 
nakładanie farby dotknięciami, 
kropkami, kreskami – a nie pocią-
gnięciami pędzelka jak w orygina-
le. Z bliska różnica jest widoczna 
– i o to chodzi – ale z daleka jej się 
nie dojrzy. To jest najbardziej pra-
cochłonne: stworzyć odpowiedni 
kolor, odtworzyć ledwo widoczny 
kształt, przeprowadzić właściwie 
jego rekonstrukcję. 

nawa wschodnia: 
Golgota
W ciszy pijarskiego kościoła, 

w przeciwległej, wschodniej na-
wie, na podobnym rusztowaniu 
jak Waleria, także za zasłoną z fo-
lii, także przy świetle ledowych 

lamp, tak dobranym, by było zbli-
żone do dziennego, pracuje druga 
konserwatorka, Agnieszka Woś. 
Tego dnia są tylko dwie, ale już 
podczas realizacji tego projektu 
– bo konserwatorzy pracują se-
zonowo, nad kolejnymi etapami 
– bywało ich w kościele więcej, 
nawet do dziesięciu. 

Agnieszka, tak jak Waleria, 
kończyła konserwację dzieł sztu-
ki na ASP w Krakowie, jednej 
z trzech polskich uczelni, na któ-
rych można tę profesję studiować, 
obok ASP w stolicy i UMK w To-
runiu. Mówi, że jest specjalistką 
nie tylko od konserwacji ściennych 
malowideł. Dzięki temu, gdy niska 
temperatura uniemożliwia kon-
serwację w terenie, pracuje często 
w pracowniach, przy renowacji ob-
razów sztalugowych – na drewnie 
i płótnie. Czy jest to ciekawsze? 
– Niekoniecznie. Tutaj, przy ścia-
nie, jest mniej trujących substancji, 
w pracowni często są konieczne 
wyciągi, maski i inne środki ochro-
ny – mówi Agnieszka Woś. 

W „jej” nawie prace powinny 
się zakończyć w listopadzie. Fre-
ski nie są jeszcze doczyszczone 
do końca, ale już widać, że głów-
ne przedstawienie to scena pasyj-
na. Czytelna jest już postać Chry-
stusa z krzyżem, oprawcy, a także 
Weronika z chustą.

W czasie Triduum Paschalne-
go, gdy przeżywać będziemy tra-
gedię Wielkiego Piątku, ten fresk 
będzie już z nami, dzięki takim lu-
dziom jak Waleria i Agnieszka. 

***
Prace prowadzone są przez fi r-

mę AC Konserwacja Zabytków 
z Krakowa. Konserwacja malowi-
deł w nawie zachodniej dofi nanso-
wana jest przez Ministerstwo Kul-
tury i Dziedzictwa Narodowego, 
w nawie wschodniej w całości fi -
nansowana ze środków własnych 
zakonu pijarów, w wielkiej mie-
rze pochodzących z ofi ar składa-
nych przez wiernych i darowizn 
od przyjaciół zakonu. 

wojCieCH 
waliGórSki

wojciech.waligorski@lowiczanin.info

Waleria karpiuk przy pracy�nad�renowacją�ornamentu�w�górnej�części�zachodniej�nawy.
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to prawie na pewno oni:�
jan�iii�Sobieski�i�jego�żona,
Maria�Kazimiera�(Marysieńka).
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ten fresk ujrzymy w nawie wschodniej: fragment�sceny�z�drogi�jezusa�
na�Golgotę.
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Renata Bondarczak (1939-2018)
Urodziła się 21 czerwca 1939 

roku w Łowiczu, zmarła nato-
miast w wieku 79 lat w dniu 13 
kwietnia ubiegłego roku w szpi-
talu w Łodzi. Przez ostatnie lata 
swojego życia zmagała się z cho-
robą nowotworową. Około trzy 
lata temu wydawało się, że jej or-
ganizm zaczyna wygrywać z cho-
robą. Wskazywały na to coraz 
lepsze wyniki badań oraz nadzie-
ja, którą dawali lekarze. Niestety, 
rak wygrał. Córki wspominają, że 
mimo cierpienia, do końca swoich 
dni zachowała pogodę ducha, była 
pogodzona z myślą, że prędzej 
czy później umrze. – Mama mó-
wiła, że woli, żeby to było „póź-
niej niż prędzej”, ale mówiła też, 
że dużo młodsi też często przegry-
wają z rakiem i jest tego świado-
ma – wspomina córka Katarzyna. 

Pani Renata wychowywała się 
w Łowiczu, tutaj spędziła naj-
piękniejsze lata swojego życia. 
Tutaj też zakochała się, wyszła za 
mąż i urodziła dwie córki: Kata-
rzynę oraz Justynę. Oprócz nich 

pozostawiła w żałobie wnuczęta  
oraz liczne grono przyjaciół i zna-
jomych, których – z racji jej otwar-
tości i ciepła – miała wielu. 

Jej mąż, Andrzej, zmarł kilka 
lat wcześniej. On również zmagał 
się licznymi chorobami, były one 
związane z wrodzoną wadą ser-
ca, o której zresztą dowiedział się 
będąc już dorosłym mężczyzną. 
Opiekę nad nim w jego ostatnich 
latach życia sprawowała przede 
wszystkim właśnie jego żona. 

Ojciec pani Renaty zginął z rąk 
Niemców w kampanii wrześnio-
wej. Losy jej rodziny były trud-
ne. Wraz z matką, siostrą i bratem 
mieszkali najpierw w Łowiczu, 
później w okolicach Domanie-
wic, a później ponownie w Łowi-
czu. Jej matka nie była osobą wy-
kształconą i nie najlepiej radziła 
sobie w życiu. Po wojnie, w wy-
niku nieporozumień rodzinnych, 
straciła dom. Matka samotnie wy-
chowująca dwie córki pomieszki-
wała przez lata „kątem” u gospo-
darzy, u których pracowała latem, 
a zimą przyjmowała ją dalsza ro-
dzina mieszkająca w Łowiczu. 
Córek jednak nikomu nie oddała 
– co sugerowali jej znajomi. 

Ten trudny okres własnego 
dzieciństwa pani Renata przywo-
ływała w rozmowach z córkami. 
Gdy te nalegały na jakieś zaku-
py, zwykła mówić: „mamy gdzie 
mieszkać i co jeść – nie można 
mieć wszystkiego”. 

Pani Renata z wykształcenia 
była sprzedawczynią i przez wiele 
lat pracowała w swoim zawodzie. 
Był też jednak okres w jej życiu, 
w którym pracowała jako pomoc 
w zakładzie fryzjerskim w Skier-
niewicach oraz zdarzało się jej,  

że myła, modelowała, a nawet ob-
cinała włosy klientkom. – Oczy-
wiście nas też obcinała. Początki 
nie były łatwe, siostra po jednym 
takim zabiegu nie chciała przez 
kilka dni wychodzić z domu.  
Na kimś widocznie musiała treno-
wać – żartowała córka śp. Renaty, 
pani Katarzyna. 

W końcu jednak pani Renata 
zdobyła na tyle dużo doświadcze-
nia, że i córki, i klientki z zakła-
du fryzjerskiego były zadowolo-
ne. Zamierzała nawet zrobić kurs 
czy też rozpocząć naukę zawo-
du, aby stać się pełnoprawną fry-
zjerką, ale ostatecznie rozstała się  
z zakładem. Zarabiała tam nie-
zbyt dużo, a potrzeby rodziny ro-

sły. Tym bardziej, że jej mąż, po 
krótkim okresie pracy w charakte-
rze hydraulika na kolei, przeszedł  
na rentę zdrowotną z powodu kło-
potów z sercem. W domu nie prze-
lewało się, mąż był na rencie, córki 
dorastały i rosły ich potrzeby. 

– Mama była bardzo pracowita, 
ale nie miała szkoły i nie miała po-
rządnego zawodu. Do tego musia-
ła coraz więcej zajmować się oj-
cem, bo się szybko męczył. Nawet 
zejście po schodach było dla niego 
męczące – wspomina Katarzyna. 

W sezonie letnim pani Rena-
ta dorabiała zbierając owoce i po-
magając w gospodarstwach u zna-
jomych oraz u rodziny na wsi. 
Zdarzało się, że część wypłaty  
za pracę u gospodarza celowo 
brała w płodach rolnych. Tak co 
roku kupowała na przykład ziem-
niaki na zimę. – Mama mówiła,  
że taniej nigdzie nie kupi, a tak to 
przynajmniej przebierze dla siebie 
najlepsze – wspomina pani Kata-
rzyna. 

Po tym, jak pochowała męża, 
postanowiła zadbać trochę o wła-
sne zdrowie. Jeszcze wtedy nie 
wiedziała, że poważnie choruje, 
a choroba potajemnie rozwijała 
się przez kilka lat. Zaczęło się nie-
pozornie – od przedłużającego się 
kaszlu, ogólnego osłabienia, któ-
re trwało kilkanaście dni. Lekarze 
nie od razu stwierdzili nowotwór 
płuc, zresztą nie od razu pani Re-
nata się u nich zjawiła. Rokowa-
nia nie były jednak od razu bardzo 
złe. W kuracji nie można było u 
niej zastosować leczenia operacyj-
nego ze względu na zaawansowa-
ny wiek. W końcu rak wygrał. Zo-
staną wspomnienia wdzięcznych  
za wszystko córek.  mak 

WSPomNieNiA |�POzOStaną�W�naSzej�PaMięCi

urodziła�się�i�wychowywała�
się�w�łowiczu.�tutaj�spędziła�
najpiękniejsze�lata�swojego�
życia.�tutaj�też�zakochała�się,�
wyszła�za�mąż�i�urodziła��
dwie�córki:�Katarzynę��
oraz�justynę.�Pozostawiła��
w�żałobie�wnuczęta�oraz�grono�
przyjaciół�i�znajomych,�których�
–�z�racji�jej�otwartości�i�ciepła��
–�miała�wielu.�

   Renata Bondarczak 
(1939-2018)

oDeSzLi oD NAS

� 14 października:  
Sławomir�Gładki,�l.63;�
Mieczysław�ignaczak,�l.86;�
Marianna�Kołucka,�l.81.

� 15 października:  
Marianna�jędrzejczak,�l.94;�
Kazimierz�Szymajda,�l.78;�
andrzej�Mospinek,�l.53.

� 16 października:��
józefa�Kacpszak,�l.81.

� 17 października:  
jan�Podkoński,�l.87;��
jadwiga�anuszkiewicz,�l.83;�
Marek�jan�Sasin,�l.69.

� 18 października:��
teresa�lucyna�łapa,�l.85.

� 19 października:�Stanisława�
Szalewicz,�l.86;�Kazimiera�
Cholewska,�l.87.

� 20 października:��
zdzisław�Pieniążek,�l.82.

� 21 października:  
Sefania�Kozanecka,�l.66.

reKlaMa

trudny�okres�swego�
dzieciństwa�pani�
renata�przywoływała�
w�rozmowach��
z�córkami.�Gdy�te�
nalegały�na�jakieś�
zakupy,�zwykła�mówić:�
„mamy�gdzie�mieszkać�
i�co�jeść�–�nie�można�
mieć�wszystkiego”.
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Gmina Łyszkowice�|�złoty�jubileusz

Pół wieku  
razem

15 małżeństw z gminy Łysz-
kowice, które obchodzą jubile-
usz 50. rocznicy ślubu, odebrało 
18 października w GOKiS meda-
le od prezydenta RP, a także licz-
ne podarunki, pamiątki i życzenia  
od wójta, przedstawicieli gmin-
nych instytucji czy proboszcza.

Zaszczytu tego dostąpili pań-
stwo: Halina i Stefan Bakalar-
scy, Maria i Jan Bakalarzowie, 

Danuta i Henryk Gajkowie, Ma-
rianna i Wiesław Jabłońscy, Ali-
cja i Wojciech Kłudkowscy, Ma-
rianna i Jan Maratowie, Wanda 
i Bogusław Maślarzowie, Irena 
i Stanisław Nowakowscy, Danu-
ta i Ignacy Plackowie, Krysty-
na i Tadeusz Strojni, Krystyna  
i Kazimierz Strugińscy, Wiesława  
i Stanisław Szymajdowie, Danu-
ta i Stanisław Śniegułowie, Kry-

styna i Mieczysław Wawrzyńcza-
kowie oraz Franciszka i Stanisław 
Wielcowie.

– Naprawdę trudno czasem 
uwierzyć, że to już tyle lat... – mó-
wili nam państwo Szymajdowie 
z Łyszkowic. Poznali się mniej 

więcej 52 lata temu, ślub wzię-
li po półtora roku znajomości.  
Do dzisiaj pamiętają tamten dzień 
ze szczegółami: jaki był dzień ty-
godnia, jaka pogoda. Mówią,  
że cały czas małżeństwa jest waż-
ny, trudno więc wybierać z nie-

go jakieś konkretne, szczególnie 
ważne momenty. Tym najważniej-
szym niewątpliwie były narodziny 
córki, wspominają też często bu-
dowę domu.

Jubileusz został uczczony tor-
tem i szampanem. Była też część 

artystyczna, w której wystąpi-
ła grupa wokalna Klubu Seniora 
„Jutrzenka” oraz kapela z Polesia. 

Wiele z usłyszanych piose-
nek przypominało wczesne lata  
z tych pięćdziesięcioletnich mał-
żeństw. tm

Gmina Chąśno�|�świętowali�złote�Gody�

To jest do zrobienia
Pary małżeńskie z gminy 
Chąśno 18 października 
zostały uhonorowane 
medalami Prezydenta RP 
z okazji 50-lecia pożycia 
małżeńskiego.

Prezydenckimi medalami za 
długoletnie pożycie małżeńskie 
tym razem odznaczono: Annę  
i Franciszka Płusków z Sierż-
nik, Zofię i Jana Rybusów z Chą-
śna Drugiego, Władysławę i Jana 
Kubiców z Wyborowa, Krystynę 
i Mirosława Dzionków z Wybo-
rowa, Wandę i Lecha Rokickich 
z Goleńska, Eugenię i Józefa Po-
drażków ze Skowrody Południo-
wej oraz Krystynę i Henryka Płu-
sków z Marianki. Do Leokadii  

i Józefa Dzików z Goleńska oraz 
do Haliny i Mirosława Zabostów 
również z Goleńska medale trafią 
w późniejszym terminie. 

– Byliście razem przez te lata 
i to jest piękne. Życzymy kolej-
nych jubileuszów. Kapela ludowa 
już jest zamówiona na 60-lecie  
– mówił do małżonków wójt Da-
riusz Reczulski. – No dobrze, to 
my obiecujemy, że będziemy za te 
10 lat, ale wójt też musi być razem 
z nami – żartowała Anna Płuska  
z Sierżnik. 

Później w rozmowie z nami 
pani Anna wspominała, że z mę-
żem Franciszkiem poznała się  
w Chąśnie na zabawie oraz, że 
mąż był już wtedy „dorosłym ka-
walerem”. – Pomiędzy nami jest  
8 lat różnicy wieku, ale w niczym 

to nigdy nie przeszkadzało. Mi-
łość jest najważniejsza – mówiła. 

Inni małżonkowie, którzy tego 
dnia zostali odznaczeni prezy-
denckimi medalami, państwo 
Wanda i Lech Rokiccy z Go-
leńska, wspominali natomiast,  
że mieszkali w tej samej wsi, cał-
kiem blisko siebie, ale bliżej po-
znali się dopiero gdy mieli po ok. 
18 lat. – Żona rozglądała się za 
chłopakami, a ja za dziewczyna-
mi i tak to się zaczęło... – żartował 
pan Lech. 

Jaką mają prywatną receptę 
na długoletnie pożycie małżeń-
skie? – Czasami trzeba się pokłó-
cić, ale ważniejszą umiejętnością 
jest to, żeby sobie wybaczyć. Jak 
ludzi wiąże miłość, to jest to do 
zrobienia – wspominali zgodnie. 
Ślub wzięli, gdy pan Lech wrócił 
z wojska. Wychowali dwie córki, 
doczekali się 4 wnucząt: 3 wnu-
ków i wnuczki.  mak

Domaniewice�|�złote�Gody

Przez życie idą z miłością
Aż 19 par małżeńskich 
z gminy Domaniewice 
świętowało w piątek,  
18 października, 50-lecie 
pożycia małżeńskiego.

W tym szczególnym dla sie-
bie dniu małżonkowie spotkali się 
podczas uroczystości w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Domaniewi-
cach. Aktu wręczenia medali za 
długoletnie pożycie małżeńskie 
dokonał w imieniu Prezydenta RP 
wójt Paweł Kwiatkowski. W prze-
mówieniu włodarz gminy zauwa-
żył, że rok, w którym pobierali się 
jubilaci, czyli 1969, sprzyjał decy-
zjom o założeniu rodziny, bowiem 
w czasie jego kadencji nigdy nie 
odznaczono tak dużej liczby par.

– Minęło 50 lat od chwili, kie-
dy połączył was los. Od tej pory 
dzielicie dobre i złe chwile, wspo-
magacie się wzajemnie i cieszy-
cie wspólną radością. Miłość jest 
bowiem dawaniem, a nie braniem 
i cierpliwym wznoszeniem się 
dwojga osób – powiedział wójt. 

Tyle wspólnych lat może szyb-
ko upłynąć w miłości. Potwier-
dzają to nasi rozmówcy, państwo 
Teresa i Tadeusz Kucińscy, któ-
rzy pobrali się w maju 1969 roku. 
Wspólnie udało mi się doczekać 
dzieci i wnuków, a dziś czekają  
na prawnuki. Jak zapewniają, 
przeżywali życie w radości i miło-
ści, nie wyglądając z niecierpliwo-
ścią kolejnych rocznic i nie snując 
planów.  str. 22

Gmina kiernozia |�złote�Gody�par�małżeńskich�

Trzeba się kochać i umieć wybaczać
7 par małżeńskich z gminy 

Kiernozia zostało 18 paździer-
nika, uhonorowanych medala-
mi Prezydenta RP z okazji 50-le-
cia pożycia małżeńskiego. W tym 
roku małżonkowie zostali zapro-
szeni nie, jak co roku przy takich 
okazjach do sali Urzędu Stanu 
Cywilnego, ale do odnowionej  
w tym roku sali na piętrze w re-
mizie OSP w Kiernozi. Tam też 
odbyła się część nieoficjalna z po-
częstunkiem. Dla seniorów wystą-
piła kapela zespołu „Kiernozia-
nie” oraz zespół „Jutrzenka”.  

Prezydenckimi medalami od-
znaczono: Janinę i Stanisława Ba-
ranowskich z Brodnego-Towarzy-
stwa, Irenę i Józefa Kamerdynów 
z Kiernozi, Krystynę i Ryszarda 
Kutkowskich z Kiernozi, Danutę  
i Kazimierza Stępniów z Kiernozi, 
Krystynę i Mariana Stobnickich  
z Woli Stępowskiej, Irenę i Ry-
szarda Winieckich z Wiśniewa 
oraz Danutę i Edwarda Zimeckich  
z Teresewa. Medale wręczała 
wójt Beata Miazek, towarzyszy-
li jej przewodniczący Rady Gmi-

ny w Kiernozi Janusz Wasilew-
ski, Ewa Lachowicz i Malwina 
Turczyn-Kupiec z kiernozkiego 
USC. Każda z par otrzymała też 
bukiety kwiatów. – Te wspólne 50 
lat to wzór i piękny przykład dla 
młodych pokoleń. Państwa obec-
ność tutaj dowodzi, że dochowa-
liście, wbrew wszelkim przeciw-
nościom, przysięgi małżeńskiej, 
bo przecież miłość jest nie tylko 
braniem, ale i dawaniem – mówiła 
wójt Beata Miazek. 

Mówiła też o tym, że obec-
ność „złotych małżonków” doda-
je sensu pracy na rzecz gminy, bo 
przecież to między innymi za ich 
sprawą gmina rozwijała się. – To 
święto nie tylko zgodnych mał-
żonków, ale też ich rodzin i przyja-
ciół – dodał przewodniczący Rady 
Janusz Wasilewski. Gratulacji 
i ciepłych słów było dużo więcej. 

Złotym parom małżeńskim to-
warzyszyli ich bliscy: dzieci, wnu-
ki, a nawet prawnuki i przyjacie-

le. Do par małżeńskich, które nie 
przybyły na uroczystość z powo-
dów zdrowotnych czy też innych, 
medale trafią w późniejszym ter-
minie, po wcześniejszych uzgod-
nieniach telefonicznych terminu 
wizyty. 

Jak to jest wspólnie przeżyć 
50 lat? Czy zawsze jest dobrze? 
Czy zdarzają się kryzysy i trudne 
chwile? O tym rozmawialiśmy ze 
„złotymi małżonkami” w trakcie 
uroczystości. 

– Zleciał nam ten czas tak szyb-
ko... Żeby było dobrze, trzeba się 
po prostu kochać. To w zupełności 
wystarczy – powiedział nam Ma-
rian Stobnicki z Woli Stępowskiej. 
Wraz z żoną Krystyną wychowa-
li troje dzieci (2 córki i syna) oraz 
doczekali się trojga wnucząt. 

Państwo Winieccy dużo ze 
sobą rozmawiają. – Zrozumienie i 
miłość. Nic więcej nie potrzeba – 
mówiła pani Irena. Czy pamiętają 
gdzie się poznali? Oczywiście, że 
tak: – 7 lat w szkole siedzieliśmy 
prawie cały czas w jednej ławce. 
Żartujemy sobie, że sprawdzili-
śmy wcześniej czy ze sobą wy-
trzymamy. Wychowali dwie córki 
i doczekali 3 wnucząt. 

Janina i Stanisław Baranowscy 
z Brodnego Towarzystwa poznali 
się natomiast na zabawie tanecz-
nej. Co więcej: pamiętają, że było 
to w niewielkiej salce w Wejscach. 
– Jeszcze jest ta sala – wspomina 
pani Janina. – Mąż był muzykan-
tem i od razu wpadł mi w oko. 

– Nasz przepis na długoletnią 
miłość jest taki, że można czasami 
pokłócić się, ale trzeba umieć póź-
niej pogodzić się i darować sobie 
winy. Miłość jest najważniejsza,  
a reszta sama przyjdzie – opowia-
da Stanisław Baranowski. Mał-
żonkowie wychowali dwoje dzieci 
– córkę oraz syna, a także docze-
kali się 3 wnuczek i 3 wnuków.  

 mak 

odznaczone pary oraz organizatorzy imprezy�pozują�do�wspólnego�zdjęcia.�

tyle par małżeńskich�od�dawna�nie�świętowało�złotych�Godów�w�Domaniewicach.
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„złoci małżonkowie” z gminy Chąśno zostali�zaproszeni�do�uSC�18�października.�
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złote Gody małżeństw z gminy kiernozia�odbyły�się�w�sali�Ochotniczej�Straży�Pożarnej�w�Kiernozi.�
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oD 50 laT raZeM
małżeństwa, które od 1969 r. 
z miłością idą przez życie:  �
Marianna�i�adam�Balejowie,���
zofia�i�Wiesław�Białkowie,��
alicja�i�eugeniusz�Chmurscy,��
alicja�i�Stanisław�Dudkiewiczowie,��
Marianna�i�jan�Gejo,��
Danuta�i�jan�Grabowie,��
helena�i�zenon�Grabowiczowie,�
eugenia�i�Mieczysław�Graszkowie,��
irena�i�Czesław�Kretowie,��
henryka�i�Marian�Kucińscy,��
teresa�i�tadeusz�Kucińscy,�
Katarzyna�i�józef�lebiodowie,��
teresa�i�henryk�lisiewscy,��
Danuta�i�Waldemar�Majchrzakowie,�
Wiesława�i�Stanisław�Olejnikowie,��
Wanda�i�jan�Parysowie,��
Genowefa�i�józef�roźniatowie,�
Krystyna�i�jan�Walczakowie,�
Krystyna�i�Stanisław�Wielcowie.

PODzięKOWanie�Płatne
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Łowicz�|�iii�Ogólnopolski�festiwal�Muzyki�Chóralnej

Weekend ze śpiewem chórów
W najbliższy weekend już po raz trzeci  
do Łowicza przyjadą chóry i zespoły chóralne  
z różnych stron kraju. Będzie to kolejny festiwal 
im. Mikołaja Zieleńskiego.

Tak jak w poprzednich latach 
będzie trwał dwa dni, przy czym 
zasadnicza jego część planowana 
jest na sobotę 26 października, na-
tomiast w niedzielę 27 październi-
ka część chórów wystąpi w róż-
nych kościołach Łowicza.

Występy konkursowe w Mu-
zeum w Łowiczu rozpoczną się  
w sobotę o godz. 10.15. W pierw-
szej części, do godziny ok. 12.15, 
zaprezentują się trzy chóry z War-

szawy i po jednym z Ciechanowa, 
Świdnicy i Koła, po półgodzinnej 
przerwie, czyli od 12.35, wystąpią 
po 2 chóry z Poznania i Kielc, po 
jednym ze Świdnicy, Łodzi, War-
szawy i Sokołowa Podlaskiego.

Oprócz miast, chóry te róż-
nią się również charakterystyką, 
mamy wśród nich na przykład 
chór młodzieżowy, akademicki, 
żeński, mieszany, kameralny czy 
scholę.

Wstęp na przegląd, podob-
nie jak na pozostałe wydarzenia  
w ramach festiwalu, jest wolny. 
Organizatorzy – czyli Łowickie 
Towarzystwo Muzyczne im. Mi-
kołaja Zieleńskiego – proszą jedy-
nie o to, by nie wchodzić w trakcie 
poszczególnych występów, jeże-
li ktoś nie może być od początku, 
może wejść w krótkiej przerwie 
pomiędzy występami.

Rozstrzygnięcie nastąpi jesz-
cze w sobotę, na koncercie galo-
wym po mszy świętej w bazylice 
katedralnej w Łowiczu. Msza roz-
pocznie się o godz. 18.00.

Dyrektorem festiwalu jest prof. 
Jerzy Rachubiński.

Przypomnijmy, że Mikołaj 
Zieleński był najwybitniejszym 
polskim kompozytorem na prze-
łomie XVI i XVII. Od 1608 do 
1615 roku był kapelmistrzem  
i organistą abp. Wojciecha Bara-
nowskiego (służył dla niego już 
wcześniej, gdy ten był biskupem 
płockim). Rezydencją prymasów 
był wówczas Łowicz. Zieleń-
ski otrzymał od abp. Baranow-
skiego wójtostwo w Bocheniu.  
Jego kompozycje, przeznaczo-
ne na cały rok kościelny, zosta-
ły wydane w Wenecji w 1611 
roku w tomach „Offertoria totius 
anni…” i „Communiones totius 
anni…”.  tm

Rzut okiem�|�liStY�ChOPina�
Listy Fryderyka Chopina czytał 
podczas ostatniego spotkania 
Dyskusyjnego klubu książki 
w Sannikach 16 października 
krzysztof Dutkiewicz, aktor 
poznańskiego teatru Animacji.�
Przy�okazji�Dutkiewicz�mówił�
o�tradycji�Xii-wiecznego�teatru�
lalek�mnichów�tybetańskich,�
znaczeniu�symboli�w�lalkarskie,�
przekazywaniu�emocji�za�
pośrednictwem�kukiełek�i�innych�
znaków.�opr. mak

Łowicz�|�fotograficzny�sukces�ii�lO

Niełatwo było uchwycić jesień
Trójka uczniów klasy I b  

II LO w Łowiczu została laureata-
mi ogólnopolskiego konkursu fo-
tograficznego. Tym samym Alek-
sandra Iwańska, Katarzyna Piesik 
i Kacper Piotrowski zaczęli naukę 
w liceum od dużego sukcesu.

Temat przewodni konkursu 
brzmiał „Jesień mojej okolicy”,  
a organizowała go Fundacja Ho-
nor Pomagania Dzieciom w War-
szawie. 

Ogłoszenie o konkursie w in-
ternecie znalazła Aleksandra 
Iwańska, która może się już po-
chwalić sukcesem w dziedzinie 
fotografii – 2 lata temu wygrała 
w kategorii gimnazjalistów Eko-
logiczny Konkurs Fotograficzny 
„Cztery pory roku w przyrodzie 
powiatu łowickiego”, reprezento-

wała wówczas Gimnazjum nr 2  
w Łowiczu. Razem z nią zgło-
siła się Katarzyna Piesik, a Kac-

per Piotrowski – jak sam mówi 
– chciał swoim zgłoszeniem dać 
wsparcie dziewczętom. 

Jak mówią uczestnicy – naj-
większą trudnością było to, że ter-
min nadsyłania prac upływał za-
nim na dobre zrobiła się za oknem 
jesień, więc trzeba się było sporo 
nachodzić i rozglądać żeby zna-
leźć jej ślady. Aleksandra wysła-
ła jedną fotografię, pozostali po 
dwie.

Cała trójka to podopieczni kla-
sy matematyczno-fizycznej wy-
chowawczyni Kamili Stępień, 
która w tym konkursie była ich 
opiekunką. Umysły mają ści-
słe, ale dusze artystyczne i sze-
rokie zainteresowania. Żadne  
z nich nie nazwałoby się szczegól-
nymi pasjonatami fotografii, po 
prostu nadarzyła się okazja wzię-
cia udziału w ciekawym dla nich 
konkursie.

Nagrodą w konkursie było 50% 
dofinansowania do sześciodnio-
wego wyjazdu do Zakopanego. 
 tm

korabka�|�Konkurs�recytatorski�

By lepiej poznać twórczość 
św. Jana Pawła II 
Uczniowie klas od VI do VIII szkół podstawowych wzięli 
udział w konkursie poezji chrześcijańskiej o zasięgu 
diecezjalnym. Konkurs zorganizowało w ramach XIX Dnia 
Papieskiego „Wstańcie, chodźmy!” w sali teatralnej przy 
parafii na Korabce Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży. 

W konkursie wystartowa-
li uczniowie ze szkół nie tylko  
z naszego powiatu (Popów, Bie-
lawy, Błędów, Dzierzgówek), ale  
z całej diecezji, m.in. z Jaktoro-
wa, Makowa, Wysokienic, Kutna  
i Dąbrowic – łącznie 36 wykonaw-
ców. Do występów uczniów przy-
gotowywali przede wszystkim ka-
techeci, wspomagali nauczyciele 
muzyki. Głównym celem konkur-
su było to, by lepiej poznać po-
stać i twórczość św. Jana Pawła 
II. Można było wybierać też wier-
sze innych poetów, ale trzeba było 
zwrócić uwagę, by były to utwory 
traktujące o wierze i Bogu. Można 
było więc usłyszeć nie tylko wier-
sze Jana Pawła II, ale również po-
ezję m.in. ks. Adama Twardow-
skiego, Marii Konopnickiej czy 
Adama Asnyka. 

Występy artystów oceniało jury 
w składzie: Grażyna Sobieszek, 
Renata Paciorkowska, Kamil Ja-
nicki, ks. Kamil Goc oraz Piotr 
Miazek. 

W konkursie recytatorskim 
pierwsze miejsce zajęła Eliza Stę-
borowska ze Szkoły Podstawowej 
im. Ks. St. Konarskiego w Skier-
niewicach, drugie: Julia Gładka  
z SP w Popowie, trzecie: Weroni-
ka Ozimek z SP w Makowie. 

W konkursie poezji śpiewa-
nej pierwsze miejsce zajął Alek-
sander Klembalski z SP nr 9  
w Kutnie, drugie: Natalia Kosiorek  
z SP w Dzierzgówku oraz Rado-
sław Ornafa z SP nr 2 w Rawie 
Mazowieckiej, a trzecie: Natalia 
Marczewska z SP w Bielawach. 
Wręczono też kilka wyróżnień.  

opr. mak
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Jedna z nagrodzonych prac –�zdjęcie�Kacpra�Piotrowskiego.�
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Łowicz�|�Ku�czci�św.�jana�Pawła�ii�

Ciekawy koncert  
po wieczornej mszy
„Wielkiej mszy św. Jana 
Pawła II” – koncertu 
skomponowanego przez 
wiedeńskiego kompozytora 
Gertalda Spitznera,  
który powstał w 2004 roku 
na cześć Ojca Świętego 
Jana Pawła II, można było 
wysłuchać w ostatnią 
niedzielę, 20 października, 
po wieczornej mszy świętej 
w łowickiej katedrze.

Koncert został zorganizowa-
ny w 20. rocznicę pielgrzymki do 
Łowicza przez starostwo, w poro-
zumieniu z proboszczem katedry. 

Utwór ten został napisany spe-
cjalnie dla śpiewającej sopra-
nem pochodzącej z Zakopane-
go Grażyny Zielińskiej i to ona 
go wykonała przed łowicką pu-
blicznością. Akompaniował jej  
na skrzypcach prof. Janusz Pu-
rzycki oraz Szymon Olszański  
na organach. Koncertu wysłu-
chały głównie osoby, które zosta-
ły po mszy świętej o godz. 18.00, 
kilka osób przyszło też specjalnie 
na ten koncert. 

Zaskoczeniem, przynajmniej 
dla części publiczności, było to, 

że śpiewaczka oraz skrzypek nie 
wystąpili przed ołtarzem, a bę-
dąc na chórze. – Łatwiej odbiera 
się muzykę również widząc arty-
stów, a nie tylko słysząc wykony-
waną przez nich muzykę. Prawdę 
mówiąc dlatego zasiadłyśmy z ko-
leżankami w pierwszych ławkach, 
żeby lepiej widzieć i trochę nas za-
skoczyło, jak się zorientowałyśmy, 
że artystów tylko słychać – powie-
działa nam pani Zofia Rżewska. 
Koncert podobał się, wiele osób 
kontemplowało go z zamkniętymi 
oczami.  mak 

Łowicz |�łutW�zorganizował�wernisaż�połączony�z�aukcją�charytatywną�

Ponad 1.500 zł na pomoc 
Kasi Stańczyk
Dużym zainteresowaniem cieszył się wernisaż 
wystawy poplenerowej pt. „Architektura Łowicza” 
połączony z aukcją charytatywną, z której dochód 
będzie przeznaczony na leczenie i rehabilitację 
Kasi Stańczyk z Lenartowa. Udało się uzbierać 
ponad 1.500 zł, a to nie koniec.

Wernisaż odbył się w sobotę, 
19 października, w szkole przy ul. 
Ułańskiej. Obrazy i rysunki, które 
można było obejrzeć oraz kupić, 
powstały podczas pleneru malar-
skiego, jaki odbył się 24 września 
na Starym Rynku w Łowiczu pod 
okiem instruktorki Aldony Zając, 
a który relacjonowaliśmy. – Było 
wtedy tak chłodno, że trudno było 
utrzymać dłużej ołówek – opowia-
dała instruktorka. 

W plenerze uczestniczyli 
członkowie Łowickiego Uniwer-
sytetu Trzeciego Wieku (grupa 
plastyczna „Nowa Fala”), podob-
nej instytucji z Kutna (grupa pla-
styczna „Fascynacja”) oraz dzie-
ci i młodzież z sekcji plastycznej 
działającej w Łowickim Ośrodku 
Kultury. 

Aukcja nie polegała jednak na 
licytacji i podbijaniu ceny. Wszyst-
kie prace były wycenione, a ceny 
zaczynały się od 25 złotych. Były 
to „ceny minimalne”. Zaintereso-
wani mogli zapłacić więcej i bar-
dzo często tak się działo. Czę-
sto była to kwota podwojona do 
50 złotych. Była też możliwość 
wrzucenia datków do skarbonki.  
– Cieszymy się, że możemy go-
ścić uczestników pleneru u nas, 
prace są bardzo ładne, chciałbym 
coś dla siebie wybrać – mówił 
nam podczas wernisażu dyrektor 
zespołu szkół przy ul. Ułańskiej 
Tadeusz Żaczek. – Spodobał mi 
się szczególnie jeden z rysunków 
katedry, tylko nie wiem, czy ktoś 
go już nie kupił – rozglądała się 
Maria Kacprzak z Łowicza. 

Na sprzedaż zostało wysta-
wiony blisko 70 prac (w tym 53 
o tematyce łowickiej i kilkana-
ście innych), z których udało się 
sprzedać 24 za kwotę 1.170 zł. 
Były to głównie rysunki ołów-
kiem na papierze, rysunki piór-
kiem, a nawet obrazy olejne oraz 
namalowane akrylami na płótnie. 
Najdrożej, za 100 zł, sprzedany 
został obraz autorstwa Ryszarda 
Kolarego z Łowicza. Oprócz tego 
do puszki zebrano kolejne 360 zł. 

– Bardzo się cieszę, że udało się 
sprzedać prace młodzieży, ponie-
waż były bardzo ładne i cechowa-
ła je dojrzałość – powiedziała in-
struktorka. 

To nie koniec akcji, gdyż obra-
zy, które nie zostały sprzedane, zo-
staną wystawione na facebook’o-
wych profilach grup Nowa Fala  
i Fascynacja, gdzie będzie je moż-
na kupować i powiększyć kwo-
tę zbiórki na rzecz Kasi Stańczyk  
z Lenartowa.  mak 

Łowicz�|�Odpowiedz�na�zainteresowanie

Wystawa przedłużona 
do 3 listopada

Jeszcze tylko do 3 listopada  
w Muzeum w Łowiczu można 
oglądać dużą wystawę z okazji 80. 
rocznicy wybuchu II wojny świa-
towej „Jeszcze słuchać śpiew i rże-
nie koni...”, przedstawiającą temat 
w ujęciu lokalnym. 

Początkowo otwarta 1 września 
wystawa miała być dostępna tyl-
ko do połowy października, ale ze 
względu na bardzo duże zaintere-

sowanie organizatorzy postanowi-
li dać więcej czasu na zapoznanie 
się z nią.

Przypomnijmy, że wystawę 
można oglądać bezpłatnie. Jej or-
ganizatorami są: Muzeum w Ło-
wiczu, Archiwum Państwowe  
w Warszawie Oddział w Łowi-
czu, Stowarzyszenie Historyczne 
im. 10 Pułku Piechoty w Łowiczu 
i Łowicki Wehikuł Czasu.  tm

kino Fenix |�Maraton�halloween�

Filmowy wieczór grozy 
Kino Fenix zaprasza w czwar-

tek 31 października od godz. 19.30 
na organizowany już po raz trze-
ci Halloweenowy wieczór filmo-
wy, podczas którego pokazane 
zostaną dwa amerykańskie tytuły  
z 2019 roku.

Pierwszym będzie „Złe miej-
sce”, czyli najnowszy horror pro-
ducentów „Piły”, w reżyserii 
Franka Sabatelli. Przedstawia on 
historię Stana i Dommera – wie-
loletnich kumpli, którym przyj-

dzie się zmierzyć z mroczną isto-
tą, która zagnieździła się w szopie 
na posesji Stana i zamordowała 
jego dziadka. 

Drugim filmem będzie „Dziew-
czyna z trzeciego piętra”, którym 
zadebiutował reżysersko Travis 
Steven. Film opowiada o tym, jak 
Don w trakcie remontu nowo za-
kupionego domu odkrywa, że jest 
on nawiedzony. 

Dostępny jest do kupienia kar-
net na 2 seanse w cenie 25 zł.  aa 

Śpiewająca sopranem 
pochodząca�z�zakopanego�
Grażyna�zielińska.
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każdy z rysunków,�które�powstały�na�wrześniowym�plenerze,�został�
wyceniony�na�co�najmniej�25�złotych.

Łowicz |�Koncert�renaty�Przemyk�trio�

Bilety jak świeże bułeczki 
Już 80% całej puli biletów 
sprzedało się na koncert 
Renaty Przemyk Trio,  
jaki odbędzie się w kinie 
Fenix w sobotę 14 grudnia 
o godz. 19. Jeśli też chcecie 
dołączyć do publiczności 
tego wydarzenia,  
musicie się spieszyć.

– Zaprosiliśmy artystkę z tym 
projektem z dwóch powodów. Ma 

w naszym mieście dużo fanów,  
a dawno u nas nie gościła. Po dru-
gie, do końca tego roku kończy 
granie koncertów w tym składzie. 
W 2020 roku będzie już grała inny 
program, ponieważ obchodzić 
będzie 30-lecie kariery solowej  
– powiedział nam Maciej Malan-
giewicz, dyrektor ŁOK. Bilety  
w cenie 50 zł są jeszcze do kupie-
nia. ŁOK zapowiada, że jeśli bę-
dzie takie zapotrzebowanie, to zo-
staną uruchomione dostawki.  aa 
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Domaniewice�|�złote�Gody

Przez życie idą z miłością
dokończenie ze str. 19

– Wydaje nam się, że dzień na-
szego ślubu był zaledwie wczoraj, 
a to już tyle czasu. Nie liczyliśmy 
go, nie czekaliśmy na wielkie, 
okrągłe rocznice. Cieszył nas każ-
dy wspólny dzień – powiedzieli 
nam jubilaci.

Podobnego zdania byli także 
świętujący tego dnia Marianna  
i Adam Balejowie z Krępy, którzy 
ślub wzięli 7 września 1969 roku, 
zaś poznali się 3 lata wcześniej. 
Mieli do siebie blisko, bowiem 
byli sąsiadami. Dziś tworzą rodzi-
nę wielopokoleniową.

Receptą na udane życie we 
dwoje jest według małżonków po-
goda ducha oraz kompromis wy-
pracowany poprzez konstruktyw-
ną wymianę zdań.

– Kłócimy się intensywnie, ale 
oboje lubimy chwile, gdy może-
my się pogodzić. Zawsze pamię-
tamy o zadowoleniu drugiej oso-
by, dlatego od lat wszystko u nas 
gra – zapewnia pan Adam, któ-
ry w rozmowie z naszym repor-
terem przyznał, że w związku to 
on jest osobą, która życie traktuje  
z dystansem i wesołością, zaś żona 
z reguły twardo stąpa po ziemi i od 
wielu lat „prowadzi go za rękę”.

– Najwięcej w swoim życiu za-
wdzięczam swojej żonie – pod-
kreśla nasz rozmówca. Piątkową 
uroczystość uświetnił pokaz tańca 
ludowego w wykonaniu Zespołu 
Pieśni i Tańca „Kalina” z Doma-
niewic oraz występ utalentowanej 
mieszkanki gminy – Patrycji Jaku-
biak. Pojawił się również okolicz-
nościowy tort.  aw

reKlaMa
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Bolimów�|�złote�Gody

Jubileusz 50 lat Krystyny  
i Wiesława Zapałów 
Małżonkowie Krystyna i Wiesław Zapałowie  
z Humina Dobra Ziemskie 2 świętowali  
18 października 50. rocznicę ślubu. Tego dnia spotkali 
się w Urzędzie Gminy w Bolimowie m.in. z wójtem 
Stanisławem Linartem, który odznaczył ich medalem 
za długoletnie pożycie małżeńskie.

Medale przyznał prezydent 
RP Andrzej Duda. W uroczysto-
ści udział wzięli także przewod-
niczący Rady Gminy Jan Hubert, 
zastępca wójta Patryk Kołosow-
ski i inni urzędnicy. Pani Kry-
styna przyznała, że była to dla 
niej szczególna w życiu chwila,  
w oku zakręciły się łzy wzrusze-
nia, a przed oczami stanęły ob-
razy z przeszłości. Wśród nich  
ich ślub w bolimowskim koście-
le. – Dobrze to pamiętam, był 
słoneczny, ciepły dzień 20 sierp-
nia 1968 roku – wspomina pani 
Krystyna – chodziliśmy ze sobą 
trzy lata zanim zdecydowaliśmy 
się na ślub, mieszkaliśmy nieda-
leko siebie, w sąsiednich wsiach.

Jubileusz w gronie rodziny 
obchodzili w roku minionym. 
Wzięło w nim udział ponad 40 
osób – sama najbliższa rodzina. 
Oboje podkreślają, że obecnie 
dla nich największą radością jest 
możliwość stałego kontaktu z bli-
skimi. Dochowali się trójki dzie-
ci i szóstki, wnuków obecnie już  

w wieku od 15 do 25 lat. Mają 
nadzieję, że doczekają się pra-
wnuków. Dzieci mieszkają nie-
daleko, w najbliższych miejsco-
wościach. Rodzina zazwyczaj  
w komplecie spotyka się w Hu-
minie na obiedzie u mamy i bab-
ci, a obowiązkowo na święta.

– Przez te 50 lat były dobre  
i złe chwile, to, co najgorsze, to 
to, że przez długi czas poważ-
nie chorowałam, ale zawsze by-
liśmy razem, największym do-
brem i szczęściem są nasze  
dzieci, potem wnuki – powie-
działa nam. Pytani o receptę  
na udany związek, oboje odpo-
wiadają: – Trzeba się kochać, 
oprócz tego ważna jest obustron-
na cierpliwość i, przy różnicy 
zdań, umiejętność dążenia do po-
rozumienia i zgody.

Pani Krystyna pracę zawodo-
wą na gospodarstwie i opiekę 
nad dziećmi i wnukami z suk-
cesem łączyła i łączy z funkcją 
sołtysa, którą sprawuje od ponad  
30 lat.  tb

Łowicz�|�O�powstaniu�warszawskim

Dzieci to też przeżywały
16 uczniów ze Szkoły Podsta-

wowej nr 2 w Łowiczu 19 paź-
dziernika miało lekcję historii pt. 
„Powstanie warszawskie w oczach 
dzieci”. Nie byłoby w tym pew-
nie nic dziwnego, gdyby nie fakt,  
że była to sobota, w grupie były 
dzieci w różnym wieku – od klasy 
III do VIII, towarzyszyło im troje 
rodziców, a lekcja odbywała się  
w muzeum. 

Grupa poszła do placówki pod 
kierunkiem nauczycielki Elżbie-
ty Lis, lekcję poprowadził jednak 
historyk pracujący w muzeum, 
dr Tomasz Romanowicz. Mówił 
on o życiu dzieci w okupowa-
nej Warszawie oraz o roli dzieci  
w powstaniu, obrazując to zdjęcia-
mi i dokumentami zestawionymi 
w prezentacji multimedialnej. 

Następnie uczniowie obejrze-
li wystawę czasową, dostępną  
w placówce, przygotowaną w 80. 
rocznicę wybuchu II wojny świa-
towej pt. „Jeszcze słychać śpiew 

i rżenie koni...”. Zainteresowała 
ona uczniów, na koniec spotkania 
z Tomaszem Romanowiczem po-
dziękowali mu brawami. 

Sobotnia lekcja w muzeum 
była zwieńczeniem realizowane-
go w „Dwójce” projektu wpisane-
go w kampanię pod nazwą „Bo-
haterOn – włącz historię!”. Jest 
to ogólnopolska kampania mają-
ca na celu upamiętnienie i uho-
norowanie uczestników Powsta-
nia Warszawskiego oraz promocję 
historii Polski w XX w. Jest reali-
zowana od 2016 roku przez wro-
cławskie organizacje: Fundację 
Rosa i Fundację Sensoria. 

W ramach projektu uczniowie 
pisali listy i kartki do powstańców, 
przygotowali plakaty na szkol-
ną wystawę na temat powstania  
i wzięli udział w świeczowisku, 
na którym gawędę o powstaniu 
wygłosił burmistrz Krzysztof Ka-
liński, który również jest history-
kiem.  mwk

uczestnicy lekcji w muzeum na�temat�powstania�warszawskiego��
z�tomaszem�romanowiczem�(pośrodku).�
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obchodzili�18�października�jubileusz�50-lecia�małżeństwa,��
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 iNFoRmAtoR�łOWiCKi�

ważne telefony
� �infolinia PkP:�intercity�703�200�200,��

Koleje�Mazowieckie�22�364�44�44,��
łódzka�Kolej�aglomeracyjna�(42)�205�55�15

� informacja PkS 609-846-204
�Pogotowie ratunkowe 999�alarmowy
�Straż pożarna 998�alarmowy
�Policja 997�alarmowy
�Policyjny telefon zaufania�837-80-00
�Pogotowie energetyki cieplnej �

46-837-59-16
�Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
�Pog. energetyczne�991,�46-830-15-00
�Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu:�881-551-551,�46�830-91-53�
�Warsztat konserwatorski ŁSm  

46-837-65-58
�taxi osobowe:�46-837-34-01;�46-191-91;�

46-830-05-00;�606-486-555;�600-508-308;��
Dworcowa:�602-774-552

�taxi bagażowe:�46-837-35-28�
�Punkt bezpłatnej pomocy psycho-

logicznej –�budynek�muszli�koncertowej,�
park�Błonie�w�łowiczu,�ul.�św.�floriana�7

dot. uzależnień (alkohol, narkotyki):�
pon.�w�godz.�15-19,�tel.�691-730-115.�
dot. przemocy w rodzinie:�soboty��
w�godz.�16-19,�zapisy�osobiście.�
mityngi grup wsparcia:�Grupa�anoni-
mowych�alkoholików�–�czwartki�godz.�19,��
Grupa�anonimowych�narkomanów�–�
piątki�godz.�18.

dyżury przychodni
�Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).

apteki
�Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,tel.�46-830-22-02

msze święte  
w niedziele i święta

�kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

�kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.00,�10.00�(dla�młodzieży),�
11.15�(dla�dzieci),�12.30,�17.00.�

�Bazylika katedralna:�
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.

�kościół o.o. Pijarów:  
8.00,�9.30,�11.00,�12.30,�16.00.�

�kościół Sióstr Bernardynek:��
8.00,�10.00

�kościół pw. matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00,�10:00,�12.30,�18.00.

�kaplica seminaryjna:�10.00.

basen w Łowiczu 
ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

�Pływalnia kryta:�czynna�pon.-pt.�8.00-
22.00;�sob.-niedz.�8.00-20.00.��
Wejścia�dla�posiadających�karnety�i�kupują-
cych�bilety�wg�harmonogramu:

poniedziałki�-�12.10-14.45�i�19.50-22.00
wtorki�-�11.35-13.45�i�19.15-22.00
środy�-�10.30-11.30�i�19.50-22.00
czwartki�-�13-16.30�i�19.15-22.00
piątki�-�16.50-18.05�i�19.15�-22.00
soboty�-�11.00-20.00
niedziele�-�10.00-20.00

boiska i hale 
sportowe

�Boiska orlik, ul. Grunwaldzka 9 
tel.�735-048-9514,5

�Boiska orlik ul. Bolimowska 15/19  
tel.�516-031-268

�Stadion piłkarski ul.�Starzyńskiego�6/8,�
tel.�46-837-62-08

�Stadion wielofunkcyjny �
ul.�jana�Pawła�ii�nr�3,�tel.�46-837-51-06

�Hala oSiR nr 1 ul. Jana Pawła ii nr 3,�
tel.�46-837-51-06,�czynna�7.00-15.00��
(we�wtorki�7.00-20.00(

�Hala oSiR nr 2 ul. topolowa 2,��
tel.�46-837-09-04;�czynna:�8.00-16.00��
(czw.�8.00-20.00)�

�Boiska orlik przy SP nr 1, tel.�519-130-
551,�czynne:�pon.-pt.�12.00-20.00,�sob.-ndz.�
12.00-20.00;

�Boisko przy SP nr 4�–�tel.�46�837-36-94
�Boisko przy Lo im. Chełmońskiego  

46�837-42-00

muzea i wystawy
�muzeum w Łowiczu�ul.�Stary�rynek�5/7�

–�czynne�od�wt.�do�niedz.�w�godz.�10-16�
(ostatnie�wejście�15.30).�Bilety:�normalny�
12�zł,�ulgowy�7�zł,�wystawy�czasowe�3�zł,�
wstęp�bezpłatny�na�wystawy�stałe�–�środa;
Wystawy stałe: „Sztuka�Baroku”,��

„historia�miasta�i�regionu”,��
„etnografia�Księstwa�łowickiego”,��
izba�Pamięci�łowickich�żydów

Wystawy czasowe:
„Jeszcze słychać śpiew i rżenie koni… 
Wrzesień 1939 roku w Łowiczu”�
–�wystawa�przypominająca�tragiczne�
wydarzenia�wojenne,�pokazująca�życie�
miasta�w�okresie�pierwszych�tygodni�
okupacji;�czynna�do�3�listopada.
„Roman Artymowski 1919-1993. 
malarstwo – grafika. Wystawa  
w 100. rocznicę urodzin”�–�wystawa�
prezentuje�blisko�40�prac�z�różnych�eta-
pów�twórczości�artysty:�akwarele,�grafiki,�
akryle�i�enkaustyki�powstałe�od�lat�50.��
po�lata�80.�XX�w.,�pochodzące�ze�zbiorów�
rodzinnych;�czynna�do�10�listopada.
�Łowicki Park etnograficzny  

– Skansen w maurzycach�–�do�końca�
października�czynny�w�godz.�9.00-16.00.�
Bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�6�zł.�

�muzeum Diecezjalne w Łowiczu,  
Stary�rynek�20;�czynne�od�pon.�do�czw.�
w�godz.�10-16,�pt.�i�sob.�w�godz.�10-14.�

�  Galeria Browarna w Łowiczu,��
ul.�Podrzeczna�17.�informacje�i�kontakt��
w�celu�umówienia�zwiedzania:�tel.�46/838�
56�53�lub�kom.�691�979�262

„Nie Pamięć”�–�wystawa�malarstwa�
Doroty�Cieślińskiej-Brodowskiej,��
czynna�do�12�listopada.
�muzeum Guzików w Łowiczu  

–�ekspozycja�ozdobnych�i�zwyczajnych�
guzików�z�całego�świata;�czynna�od�pon.�
do�pt.�w�godz.�10-19,�sob.�9-15;�Galeria�ło-
wicka,�ul.�Stanisławskiego�10,�wstęp�wolny.

� izba Pamięci Stanisława klickiego  
w Łowiczu�–�czynna�na�i�piętrze�Baszty�im.�
gen.�Klickiego,�w�niedz.�16-18;�wstęp�wolny.

� izba Pamięci o i wojnie światowej�–��
czynna:�pon.-wt.�w�godz.�12-20,�śr.-czw.�
100-18,�pt.�12-20;�Gminny�Ośrodek�Kultury�
w�Bolimowie,�ul.�łowicka�9.

�motonostalgia – muzeum motory-
zacji, Nieborów 231a –�czynne:�piątek,�
sobota�i�niedziela�w�godz.�10.00-18.00.�
Bilety: normalny�12�zł,�ulgowy�10�zł�(dzieci�
i�młodzież�do�lat�15,�emeryci,�renciści�od�65�
roku�życia),�dzieci�do�lat�7�bezpłatnie.�

�muzeum w Nieborowie i Arkadii –��
do�30�października�czynny:�pon.-niedz.��
w�godz.�10.00-18.00;�pon.�wstęp�wolny:�

zwiedzanie Pałacu w Nieborowie  
z przewodnikiem�dla�turystów�indy-
widualnych�codziennie�o�godz.�11.00,�
14.00,�16.00;�bilety�10�zł�(dzieci�do�12�lat�
bezpłatnie).�zbiórka�zainteresowanych��
w�szatni�wycieczkowej�w�Pałacu.
�Nieborów i Arkadia: ogrody –�czynne�

codziennie�w�godz.�10-18;�pon.�wstęp�wolny.
�Sanniki: zespół Pałacowo-Parkowy  

– codziennie�w�godz.�8.00-22.00.�Bilety�do�
pałacu�–10�zł�(normalny),�3�zł�(ulgowy).��
na�teren�parku�–�wstęp�wolny.�

„ożywić historię, czyli pałac w Sanni- 
kach za czasów Natansonów i Dzie-
wulskich” –�wystawa�stała�nt.�historii�
kolejnych�właścicieli�dóbr�sannickich.
„Służyli Niepodległej. mieszkańcy 
Sannik w latach 1919-1939”�–�wysta-
wa�umundurowania�i�ekwipunku�wojsko-
wego�z�okresu�ii�rzeczpospolitej�Polskiej,�
zorganizowana�przez�Stowarzyszenie�
historyczne�im.�11�Grupy�Operacyjnej�
nSz;�sala�konferencyjna�pałacu;�
czynna�do�25�października.
„inspiracje leśne i inne” –�wystawa�
malarstwa�Mirosława�Benedyktowicza;�
wernisaż:�10�listopada�po�koncercie�
chopinowskim�o�godz.�14.
�Sromów: muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich –�czynne:�pon.-sob.�9.00-
17.00,�niedz.�i�święta�12.-17.00.�Sromów�11,�
gmina�Kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

�Walewice:  Pałac�–�zwiedzanie�pon.-pt.�
godz.�8-15;�w�weekendy�11-17,�po�wcze-
śniejszej�rezerwacji�bilety:�ulgowy�10,00�zł�
os.,�normalny�15,00�zł/os.

Stadnina koni�–�zwiedzanie:�indywidual-
nie�pon.-pt.�w�godz.�8-14;�bilety:�ulgowy�5�
zł/os.,�normalny�8,50�zł/os.�rezerwacje�
zwiedzania:�tel.�693-422-684
�złaków kościelny: obrazy matki 

Boskiej Częstochowskiej wykonane�
przez�dzieci�z�SP�w�Matkach;�kościół�pw.�
Wszystkich�św.�w�złakowie�Kościelnym.

�„Powrót do przeszłości 1919-2014 – 
95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 Pułku Piechoty” –�wystawa�zdjęć��
w�dużym�formacie;�zespół�Szkół�Ponad-
gimnazjalnych�nr�1,�łowicz,�Podrzeczna�30.

�„kolorowe klimaty”�–�wystawa�
malarstwa�jerzego�Dołhania,�czynna�do�29�
listopada;�GOK�Domaniewice,�ul.�Główna�3.

koncerty
�Środa, 23 października
godz.�11.00�–�koncert gitarowy Łuka-
sza Grysia; Muzeum�w�łowiczu,�Stary�
rynek�5/7,�wstęp�wolny.
�Piątek, 25 października:
godz.�19.0�–�„Antidemon” (Brazylia), 
those Who Seek (Warszawa) i 
Sickroom (Łowicz) –�koncert�meta-
lowy;�Klub�hopKultura�w�łowiczu,�ul.�
Podrzeczna�20.
�Sobota, 26 października:
godz.�10.00-14.30�–�iii Festiwal muzyki 
Chóralnej im. mikołaja zieleńskiego�
–�przesłuchania�konkursowe:�Muzeum��
w�łowiczu�Stary�rynek�5/7,�wstęp�wolny;���
godz.�18.00-20.00�–�Msza�św.�oraz�
ogłoszenie�wyników�konkursu�/występy�
chórów�podczas�mszy�św.:�Bazylika�
Katedralna,�Stary�rynek�24/30.
godz.�20.00�–�kASt. „milion Pomysłów 
na Siebie”  –�koncert�zespołu��
z�aleksandrowa�łódzkiego�promujący�
wydanie�debiutanckiej�płyty.�restauracja�
art�Piwnica�w�łowiczu,�ul.�3�Maja.��
Bilety:�10�zł.
�Niedziela, 10 listopada:
godz.�19.00�–�„muzyka religijna 
moniuszki w katedrze Łowickiej”�–�
wystąpią:�Chór�Kameralny�„in�laetitia”�
pod�dyrekcją�Barbary�Kucharczyk��
oraz�młodzi�polscy�muzycy.�Wstęp�wolny.
godz.�14.00�–�Jesienne impresje�
–�piosenki�Whitney�houston�i�arethy�
franklin�w�wykonaniu�Moniki�urlik;�Pałac�
w�Sannikach,�ul.�Warszawska�142;�bilety:�
sala�koncertowa�15�zł,�sala�lustrzana�7�zł.
�Sobota, 7 grudnia:
godz.�17.00�–�Świąteczne show�
-�koncert�roberta�rozmusa;��
Pałac�w�Sannikach,�bilety:�35�zł.

kino Fenix 
łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

�Czwartek, 24 października:
godz.�17:00�–�Wojna o prąd�/�sala�ii�–�
biograficzny/�dramat�historyczny,�prod.�
uSa,�reżyseria:�alfonso�Gomez-rejon,�
czas:�1�godz.�45�min.
godz.�19:00�–�Boże Ciało�–�film�
obyczajowy,�prod.�Polska,�reżyseria:�jan�
Komasa,�czas:�115�min.
godz.�19:15�–�ikar. Legenda mietka 
kosza�/�sala�ii�–�biograficzny,�prod.�Pol-
ska,�reż.�Maciej�Pieprzyca,�czas:�119�min.
�Piątek, 25 października:
godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing�
/sala�ii�–�familijny�/�fantasy,�prod.�uSa,�
reż.�joachim�ronning,�118�min.
godz.�18:30�–�Czarownica 2 /napisy 
/�sala�ii

�Sobota – poniedziałek, 
   26-28 października:

godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing
godz.�17:00�–�ikar. Legenda mietka 
kosza /�sala�ii
godz.�18:30�–�Czarownica 2 /napisy
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�
premiera�/�sala�ii�–�thriller�polityczny,�
prod.�Polska�/�ukraina�/�Wielka�Brytania,�
reżyseria:�agnieszka�holland,�119�min.
Wtorek, 29 października:
godz.�15:00�–�Czarownica 2  /dubbing
godz.�17:00�–�ikar. Legenda mietka 
kosza�/�sala�ii
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�sala�ii
godz.�20:00�–�Czarownica 2 / napisy
�Środa, 30 października:
godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing
godz.�17:00�– ikar. Legenda mietka 
kosza /�sala�ii
godz.�18:30�–�Czarownica 2 / napisy
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�sala�ii
�Czwartek, 31 października:
godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing
godz.�17:00�–�ikar. Legenda mietka 
kosza�/�sala�ii
godz.�19:00�–�Dziewczyna z trzeciego 
piętra�–�horror,�prod.�uSa,�reżyseria:�
travis�Stevens,�czas:�1�godz.�33�min.�
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�sala�ii
godz.�20:45�–�złe miejsce�–�horror,�
prod.�uSa,�reżyseria�frank�Sabatella,�
czas:�1�godz.�39�min.

Bilety: 2D:�normalny�17�zł,�ulgowy�15�zł,�
tanie�poniedziałki�13�zł;�3D: normalny�19�zł,�
ulgowy�16�zł,�tanie�poniedziałki�15�zł

inne
�Czwartek, 24 października:
godz.�17.00�–�Dyskusyjny klub książki: 
„Pendereccy. Saga rodzinna”�–�siedzi-
ba�Powiatowej�Biblioteki�Publicznej��
w�łowiczu,�Stary�rynek�5/7�(wejście�
od�ul.�3�Maja).�Wstęp�wolny.
�Piątek, 25 października:
gfodz.�14.00�– Łowickie drogi w twór-
czości Stanisława Żaka�–�spotkanie�
z�autorem�i�promocja�książki�„Poznajmy�
łowicz�i�okolice”;�Muzeum��w�łowiczu,�
Stary�rynek�5/7;�wstęp�wolny.
godz.�17.30�–�kabaret Neo-Nówka: 
„Żywot mariana”;�łowicz,�hala�OSir�
nr�1,�ul.�jana�Pawła�ii�3.�Bilety:�60,�80,�
90�i�100�zł.
�Wtorek, 29 października:
godz.�18.00�–�„Łowickie nekropolie”�–�
promocja�książki�jacka�rybusa;�łowicki�
Ośrodek�Kultury,�ul.�Podrzeczna�20.�
Wstęp�wolny.
�Czwartek, 31 października: 
godz.�19.00-21.00�–�Warsztaty piwo-
warskie: degustacja�wspólnie�uwarzone-
go�piwa,�dyskusja�na�temat�założeń��
a�finalnego�produktu.�Klub�hopKultura�
w�łowiczu,�Podrzeczna�20.�Wstęp�wolny.
�Niedziela, 3 listopada:
godz.�13.00�–�„maski”�–�premiera�
spektaklu�w�reżyserii�aleksandra�jarosa�
i�joanny�Gałki-Walczykiewicz,�przygo-
towanego�w�ramach�inicjatywy�lokalnej�
„teatr�mój�mały�widzę�ogromny”;�sala�
kinowa�łowickiego�Ośrodka�Kultury,�ul.�
Podrzeczna�20.�Bezpłatne�wejściówki.

ważne telefony
� informacja: PkS�42-631-97-06
�taxi w Głownie�42-719-10-14
 Policja 997�alarmowy;�w Głownie  

42-719-20-20;�w Strykowie: 42-719-80-07
�Straż pożarna: 998,��

w Głownie 42-719-10-08,��
w Strykowie 42-719-82-95;

�Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
�Pogotowie wodociągowe 

w Głownie 42-719-16-39
�Pogotowie energetyczne  

w Strykowie 42-719-80-10;��
w zgierzu 42-675-10-00.

msze św. w niedziele
�Parafia św. Jakuba w Głownie:  

7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00
�Parafia św. maksymiliana  

w Głownie: 8.00,�9.30,�11.30,�16.00

�Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00,�9.00,�11.00,�17.00

�Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00
�Parafia Św. marcina w Strykowie: 

8:00,�9:30,�11:00,�18:00

dyżury aptek
�Głowno: 
czwartek, 24 października: 
ul.�zgierska�27,�tel.�736-697-733�
piątek, 25 października: �
ul.�Swoboda�17,�tel.�607-680-286
sobota, 26 października: 
Plac�Wolności�4/5,�tel.�42�710-89-60�
niedziela, 27 października: 
ul.�Sikorskiego�45/47,�tel.�42�719-10-28
poniedziałek, 28 października:  
ul.�Kopernika�19,�tel.�42�719-20-12
wtorek, 29 października:  
ul.�Sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99
środa, 30 października:  
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95

Apteki pełnią dyżury:�w�dni�powsze-
dnie�od�zakończenia�zmiany�dziennej�
do�8.�dnia�nast.;�sob.�w�godz.�20.-8.�dnia�
nast.;�niedz.�i�święta�18.-8.�dnia�nast.
�Stryków: niedziela 27 października,��
w�godz.�9.-14.00:�pl.�łukasińskiego�15,�
tel.�42-719-80-85

dyżury przychodni
�Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul.�Kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00
�Przychodnie w Strykowie: 
ul.�Kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15�
ul.�targowa�16:�tel.�42-719-92-30
�Punkt konsultacyjny ds. uzależnień 
i Przemocy w Rodzinie:�Głowno,��
ul.�Kilińskiego�2�pok.�nr�2,�tel.�42-719-26-46
�Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul.�norblina�1:�pon.-pt.�8.-12.00;��
Stryków,�ul.�Kościuszki�29:�pon.-pt.�12-16

wystawy i muzea
�Galeria Bank&Dm w Głownie.  

Galeria Sztuki Współczesnej Bank&Dm 
–�wystawy�indywidualne�i�zbiorowe;�Głow-
no,�ul.�Młynarska�5/13,�i�piętro�budynku�
Banku�Spółdzielczego.

�Wystawa grafiki z Wydziału Sztuk 
Wizualnych łódzkiej ASP�w�ramach��
6�festiwalu�Grafikalia�2019,�czynna�
do�15�listopada,�Galeria�Miejskiego�Ośrod-
ka�Kultury�w�Głownie,�ul.�Kopernika�45.�

�muzeum Żołnierza Polskiego�–�umun-
durowanie�i�ekwipunek�żołnierzy�frontów�
i�i�ii�wojny�światowej;�Dmosin�2a,�zwiedza-
nie�po�umówieniu�się�tel.�504�327�183.

koncerty
�Niedziela, 27 października:
godz.�17.00�–�„muzyka wielu kultur 

– spotkanie ze słowiańską gwiazdą 
- pokochałem ciebie”�–�tradycyjne�
utwory�słowiańskich�kompozytorów,�
współczesne�pieśni�oraz�popularne�
utwory�biesiadne.�Wystąpią:�Krzysztof�
Gwiazda,�anna�Cymmerman�i�Bogna�
Band.�Miejski�Ośrodek�Kultury�w�Głow-
nie,�ul.�Kopernika�45.�udział�bezpłatny.

inne
�Sobota – niedziela,  

    26-27 października:
godz.�12.00-22.00�– i zlot Food truc-
ków�–�teren�targowiska�miejskiego��
w�Głownie;�w�niedzielę�do�godz.�21.00.
�Sobota – niedziela, 23-24 listopada:
godz.�10:00-17:00�–�„taneczne 
Wiktorie” –�ogólnopolski Przegląd 
zespołów tanecznych i Solistów –�ry-
walizacja�w�kategoriach:�taniec�współcze-
sny,�taniec�nowoczesny;�SP�2�w�Głownie,�
ul.�gen.�andresa�37.��Wstęp�wolny.

iNFoRmAtoR�GłOWieńSKi�i�StrYKOWSKi�

oFeRty PRACy 
z�dnia�22.10.2019�r.

PoWiAtoWy uRząD PRACy W ŁoWiCzu:
� technik�ds.�rekrutacji�personelu�ze�wschodu
� Prace�pomocnicze�magazynowo-produkcyjne
� Konfekcjonowanie�wskazanych�produktów
� Sortowacz�surowców�wtórnych
� Kierowca�operator�wózków�jezdniowych�

(widłowych)
� Przedstawiciel�handlowy�działu�windykacji
� Monter�instalacji�i�urządzeń�sanitarnych
� Szwaczka�maszynowa
� recepcjonista

PoWiAtoWy uRząD PRACy W zGieRzu:
� Pracownik�fizyczny
� robotnik�magazynowy
� Pakowacz�ręczny
� Stylistka�rzęs
� Pomoc�kuchni
� Pomocniczy�robotnik�w�przemyśle�przetwórczym
� Operator�koparko-ładowarki
� Pracownik�gospodarczy/kierowca
� Pomoc�kuchni
� Pomocniczy�robotnik�budowlany
� elektromonter�urządzeń�i�aparatury�rozdzielczej
� Pomocnik�maszynisty�turbozespołu
� Pomocniczy�robotnik�budowlany
� Magazynier
� Operator�maszyn�do�stabilizacji�wyrobów�

pończoszniczych
� Pakowacz
� Mechanik�/�pracownik�serwisu

PoWiAtoWy uRząD PRACy W kutNie:
� Sprzątacz/ka
� Mechanik�pojazdów�samochodowych
� asystent�rodziny
� Pakowacz�ręczny
� Pracownik�produkcji
� Psycholog
� Kierowca�autobusu
� Opiekun�klienta
� Pracownik�utrzymania�czystości

RoLNik SPRzeDAJe 
ceny�z�dnia�22.10.2019�r.

Żywiec wieprzowy:

� różyce:�5,40�zł/kg+Vat

� Domaniewice:�5,40�zł/kg+Vat

� Chąśno:�5,40�zł/kg+Vat

� Skowroda�Płd.:�5,60�zł/kg+Vat

� Karnków:�5,30�zł/kg+Vat

� Kiernozia:�5,40�zł/kg�+�Vat

Żywiec wołowy:

� Skowroda�Płd.:�jałówki�7,50�zł/kg+Vat,��
krowy�5,40�zł/kg+Vat;�byki�7,10�zł/kg+Vat

� różyce:�jałówki�6,50�zł/kg+Vat,��
krowy�5,00�zł/kg+Vat;�byki�6,00�zł/kg+Vat

� Domaniewice:�jałówki�6,50�zł/kg+Vat,��
krowy�5,00�zł/kg+Vat;�byki�6,00�zł/kg+Vat

� Anna Boczek z�łowicza�
i�Bartłomiej Lesiak z�Bełchowa

ŚLuBoWALi SoBie

ważne telefony
� informacja PkP�22-194-36�
� informacja PkS 609-846-204
�Policji w Żychlinie (24)�285-29-97
�Policja w Pacynie:�(24)�235-02-710
�Policja w Sannikach:�(24)�235-02-75
�komenda Powiatowa Policji w kutnie:�

(24)�253-22-00�
�Straż pożarna:�998�alarmowy
�oSP w Żychlinie: (24)�285-12-10 

w Pacynie:�604-349-406 
w Bedlnie:�(24)�285-51-91

�Pogotowie energetyczne w Żychlinie:�
285-10-27

�Awarie oświetlenia ulicznego kutno 
całodobowo:�606-605-494,�692-888-144

dyżury
�Nocna i Świąteczna Pomoc  

Lekarska kutno, ul.�Popiełuszki�1,�nzOz�
red-Med�tel.�(24)�355-60-11,�697-859-705

 Apteka: kutno�ul.�Mickiewicza�5,�
tel.�24-254-79-39�-�dyżur�całodobowy

msze święte 
w niedziele i święta

�Żychlin,�parafia�pw.�św.�apostołów�Piotra�
i�Pawła:�7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.�
Żychlin,�kaplica�pw.�św.�Maksymiliana�
Kolbego:�9.30,�11.00,�12.30

boiska sportowe
�orlik przy zS nr 1 w Żychlinie�

tel.�601-564-839�(remigiusz�Michalak)
�Stadion miejski w Żychlinie,��

ul.�Waryńskiego�8�–�boiska do piłki 
plażowej czynne:�pon.-pt.�w�godz.�10-18�
(Piotr�Wojciechowski,�tel.�607-574-261)

muzea i wystawy
�muzeum – zamek w oporowie  

czynne�codziennie�w�godz.�10.00-16.00.��
Bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�7�zł.�

�Park przy zamku w oporowie czynny�
codziennie�w�godzinach�8-17;�wstęp�wolny.

�muzeum Regionalne w kutnie, �
ul.�Konduktorska�13,�tel.�505�01�98�90

�muzeum Bitwy nad Bzurą w kutnie  
–�czynne�w�godz.�10-16.�Bilety:�5�zł�i�2,50�zł.

kino kDk w kutnie 
ul.�żółkiewskiego�4,�tel.�24-254-21-37�w.�101

�Piątek – środa, 25-30 października:
godz.�14.30�i�16.15�–�o yeti!�–�animacja�
/�komedia�/�przygodowy,�prod.�Chiny/�
uSa,�reż.�jill�Culton,�czas:�92�min.�
godz.�18.00�–�Boże Ciało –�obyczajowy,�
prod.�Polska,�reż.�jan�Komasa,�115�min.
godz.�20.15�–�Legiony�–�film�wojenny,�
prod.�Polska,�reż.�Dariusz�Gajewski,�
czas:�136�min.

koncerty
�Sobota, 26 października:
godz.�16.00�–�„Gdzie ty jesteś chatko 
mała”�–�koncert�galowy�uczestników�
warsztatów�wokalno-tanecznych;�sala�
widowiskowa�Gminnego�Ośrodka�Kultury�
w�Bedlnie;�wstęp�wolny.

�Czwartek, 7 listopada:
godz.�17.30�i�20.00�–�klasyka po ban-
dzie –�koncertowe�show�w�takt�melodii�
wygrywanych�przez�charyzmatycznego�
wirtuoza�Waldemara�Malickiego.�Scena-
riusz�i�reżyseria:�jacek�Kęcik,�występują:
fortepian�–�Waldemar�Malicki,�wio-
lonczela�–�Małgorzata�Krzyżanowicz,�
sopran�–�anita�rywalska;�tenor�–�Marcin�
Pomykała;�Kutnowski�Dom�Kultury,�ul.�
żółkiewskiego�4;�bilety:�90-120�zł.

inne
�Czwartek, 24 października:
godz.�18.00�–�Szalone Nożyczki�–�
spektakl�teatralny;�Kutnowski�Dom�Kultu-
ry,�ul.�żółkiewskiego�4;�bilety:�95�zł.
�Piątek, 25 października:
godz.�20.30�–�kabaret Neo-Nówka 
– „Żywot mariana”;�hala�widowiskowo-
-sportowa�przy�SP�nr�9,�ul.�jagiełły�6��
w�Kutnie;�bilety:�90-100�zł.
�Niedziela, 27 października:
godz.�11.00�–�Baśń o Leciutkiej kró-
lewnie –�spektakl�teatru�itakzagramy�
z�Warszawy;�Centrum�teatru�Muzyki�i�
tańca,�Kutno,�ul.�teatralna�1;�bilety�15�zł.

godz.�15.00�–�„Rodzinna niedziela  
z kulturą” –�Spotkanie autorskie  
z magdaleną Jasny�dla�dzieci�8-11�
lat�wraz�z�rodzicami;�w�programie:�prezen-
tacja�książki�„farMagia”,�projektowanie�
własnych�postaci�baśniowych,�konkursy�
warsztaty�plastyczne;�żychliński�Dom�
Kultury,�ul.�fabryczna�3.�Wstęp�wolny.
godz.�17.00-19.00�– „Historie z dresz-
czykiem”�–�spotkanie�dla�dzieci�w�wieku�
3-7�lat�i�rodziców;�w�programie:�czytanie,�
oglądanie�filmu,�konkurs�na�hallowe-
enowe�przebranie,�warsztaty�plastyczne;�
żychliński�Dom�Kultury.�Wstęp�wolny.
�Wtorek, 29 października:
godz.�18.00�–�Scena zaułek: Gęsicki / 
Daukszewicz�–�spotkanie�z�poezja�
i�satyrą.�Centrum�teatru�Muzyki�i�tańca��
w�Kutnie,�ul.�teatralna�1�Bilety:�20�zł.
�Środa, 30 października:
godz.�18.00�–�kutno lat 60. i 70.  
w „Nożu” krzysztofa Bieleckiego�
–�poprowadzi�Ola�Kołodziejek�i�Paweł�
Orzeł.�Centrum�teatru�Muzyki�i�tańca,�
Kutno,�ul.�teatralna�1.�Wejściówki.
�Środa, 6 listopada:
godz.�19.00�–�„Bałagan na strychu” – 
stand-up Łukasza Lotka Lodkow-
skiego;�Kutnowski�Domu�Kultury,�ul.�
żółkiewskiego�4;�bilety:�45-55�zł.

iNFoRmAtoR�Dla�żYChlina�i�OKOliC

SkARB RoLNikA
nOtOWania�z�tarGOWiSKa�MiejSKieGO�
–�ceny�z�dnia�22.10.2019�r.

w�łowiczu w�Głownie
borówki 0,25�kg - 10,00
brokuły szt. 5,00 5,00
buraki�czerwone kg 2,50 3,50
brzoskwinie kg - 5,00
cebula� kg 2,50 3,00-4,00
czosnek szt. 2,00 1,00-2,50
fasola�zielona kg 8,00 8,00
fasola�żółta kg 8,00 -
gruszki kg 4,00 4,00
jabłka kg 2,00-3,00 2,50-3,00
jaja�fermowe 15�szt. 7,00-8,00 8,00-12,00
jaja�wiejskie 15�szt. 10,00 10,00-12,00
kalafior� szt. 5,00 4,00-5,00
kapusta�biała� szt. 5,00-6,00 3,50-5,00
kapusta�kiszona kg 6,00 7,00
kapusta�pekińska szt. 5,00 3,00-4,00
koperek pęczek 2,00 1,50
maliny 0,25�kg - 8,00-10,00
miód 0,9�litra 30,00 30,00
marchew� kg 2,50 3,00
natka�pietruszki pęczek 2,00 1,50
ogórki�kiszone kg 7,00 7,00-8,00
ogórek�zielony kg 8,00 4,00-5,00
papryka�czerwona kg 5,00 3,00-4,00
papryka�zielona kg 5,00 3,00-4,00
papryka�żółta kg 5,00 3,00-4,00
pieczarki kg 9,00 8,00-10,00
pietruszka kg 5,00 10,00
pomidor�malinowy kg 6,00 6,00
pomidor�polny kg 4,00 5,00
por szt. 3,00 2,50
rzodkiewka pęczek 2,50 2,50
sałata szt. 2,50-3,00 2,50
seler szt. 5,00�zł/kg 3,00
szczypiorek pęczek 2,00 2,00
śliwki kg 6,00 3,00-4,00
włoszczyzna� pęczek 5,00 3,00-4,00
ziemniaki� kg 2,50 2,50
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Ogłoszenia

 
PuNkty PRzyJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNyCH Do „NoWeGo ŁoWiCzANiNA”: BiuRo oGŁoSzeń ŁoWiCz,�ul.�PijarSKa�3a; BeDNARy,�SKleP�P.�PaPierniK�24a;�BoBRoWNiki 27,�SKleP�P.�PaCler;�BoLimóW,�ul.�farna�1�SKleP�
„eWa”,�P.�PaPierniK;�DomANieWiCe,�ul.�GłóWna�26,�SKleP�P.�jaKuBiaK;�GąGoLiN PoŁuDNioWy,�SKleP�„KOS”;�iŁóW:�Pl.�rYneK�StarOMiejSKi�21;�SKleP�P.�PaPierOWSKieGO;�kieRNoziA,�rYneK�KOPerniKa,�KiOSK�P.��WeSOłOWSKiej;�
koCieRzeW PóŁNoCNy:�SKleP�„na�PółnOCnYM” kuRABkA 17A,�SKleP�P.�tOPOlSKiej;�ŁoWiCz,�OS.�BratKOWiCe,�KiOSK�lOttO;�ŁySzkoWiCe,�SKleP�„Duet”,�ul.�GMinna�6;�NieBoRóW,�al.�leGiOnóW�POlSKiCh�18,�SKleP�P.�fiGata;��
NoWA SuCHA 22,�SKleP�P.�SieWierY;�oStRóW 20,�SKleP�P.�BejDY;�oSmoLiN:�ul.�rYneK�2,�SKleP�P.�SerWaCh;�ul.�rYneK�19,�SKleP�SPOżYWCzO-PrzeMYSłOWY;�PSzCzoNóW 147,�SKleP�P.�liPińSKieGO;�SANNiki,�ul.�WarSzaWSKa�183,��
SKleP�P.�OlKOWiCz;�SoBotA,�Pl.�zaWiSzY�CzarneGO�12,�SKleP�P.�BińCzaK;�SokoŁóW 19,�SKleP�P.�GłOWaCKieGO;�StACHLeW 113A,�SKleP�P.�WierzBiCKiej;�StARy DęBSk 6A,�SKleP�SPOżYWCzO-PrzeMYSłOWY,�ŚLeSzyN,�ul.�Górna�5,�
SKleP�P.�MąCzYńSKiej;�zAWADy 67,�SKleP�P.�SOKalSKiej;�zŁAkóW BoRoWy 139A,�SKleP�P.�PieCKi;

„WieŚCi z GŁoWNA i StRykoWA”:�BiuRo oGŁoSzeń�GŁoWNo,�ul.�łOWiCKa�40;�GŁoWNo,�ul.�BielaWSKa�3,�SKleP�WielOBranżOWY;�DmoSiN 1:�PieKarnia�BOżena,�KrzeSzeWSKa;�StRykóW:�StarY�rYneK�1;��ul.�CMentarna�12.

„NoWy ŁoWiCzANiN” WyDANie DLA ŻyCHLiNA i okoLiC”: BeDLNo 28 SKleP� Mini-MaG;� DoBRzeLiN� SKleP� „MaGDa”,� ul.� Wł.� jaGiełłY;� PACyNA,� ul.� tOWarOWa� 4,� SKleP� P.� M.� DurKi;� PLeCkA DąBRoWA,� SKleP� „MOniKa”;� �
PoDCzACHy 16,�SKleP�SPOżYWCzO-PrzeMYSłOWY;�ŚLeSzyN,�ul.�Górna�5,�SKleP�P.�MąCzYńSKiej;�ŻyCHLiN,�ul.�29�liStOPaDa�28,�SKleP�SPOżYWCzO-PrzeMYSłOWY.

WyDAWCA i ReDAkCJA Nie PoNoSzą oDPoWieDziALNoŚCi zA tReŚć oGŁoSzeń i RekLAm oPuBLikoWANyCH zGoDNie z ARt. 36 uStAWy  z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWo PRASoWe”

reKlaMa

samochodowe
kupno

�złomowanie�Pojazdów-�zaświadczenia,�
auto-skup:�uszkodzone,�rozbite,�
wyeksploatowane,�rząśno�13,�tel.�kom.�
602-123-360.

�Kupię�każde�auto,�tel.�kom.�
696-660-509.

 Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 
sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

�Każdego�Dostawczego,�tel.�kom.�
725-562-998.

�Każdego�forda�transita,�tel.�kom.�
725-361-836.

�Mercedesa,�toyotę,�tel.�kom.�
725-361-836.

sprzedaż
�auDi�a4,�1.9�tDi,�2000�rok,�tel.�kom.�

606-348-077.

�auDi�a4�Quattro,�1995�rok,�tel.�kom.�
607-189-155.

�BMW�318D,�2004�rok,�8.600�zł,�w�
rozliczeniu�mogę�przyjąć�mniejszy,�tel.�
kom.�604-706-309.

�BMW�535,�2015�rok,�luxury�line,�tel.�
kom.�502-323-040.

�CitrOËn�Berlingo,�1,6�hDi,�srebrny,�
bezwypadkowy,�serwisowany,�zadbany,�
tel.�kom.�505-128-289.

�CitrOËn�C3,�2011r,�OPel�astra�h,�
2011r,�tel.�kom.�601-355-906.

�CitrOËn�C5,�2.0�hDi,�2013�rok,��
i�właściciel,�tel.�kom.�508-132-455.

�CitrOËn�nemo,�1.3,�2014�rok,�tel.�kom.�
600-820-374.

�fiat�Brava,�1999�rok,�tel.�kom.�
727-472-476.

�fiat�Dukato,�2�jtD,�2006�rok,�tel.�kom.�
603-103-174.

�fiat�Panda�iii,�1.2,�2012�rok,�59.000�
km,�i�właściciel,�salon�Polska,�tel.�kom.�
695-323-452.

�fiat�Panda,�1.2,�2011�rok,�i�właściciel,�
klimatyzacja,�kupiony�w�polskim�salonie,�
tel.�kom.�722-090-134.

�fiat�Punto,�1.2�16V�benzyna/gaz,�2000�
rok,�tel.�kom.�607-315-140.

�fiat�Seicento�benzyna,�2001�rok,�
1100zł,�tel.�kom.�695-264-062.

 FiAt Seicento Van, 2002 rok 
benzyna, 211.000 km, cena do 
uzgodnienia, tel. kom. 533-240-562.

�fOrD�fiesta,�1.3,�2000�rok,�140.000km,�
5-drzwiowy,�stan�idealny,�tel.�kom.�
513-375-786.

�fOrD�focus,�1,8,�2001�rok,�tel.�kom.�
600-820-374.

�hOnDa�Civic,�1.4�16V,�2005�rok,�
bogate�wyposażenie,�atrakcyjna�cena,�tel.�
kom.�513-375-786.

�hOnDa�Civic,�1.4,�2000�rok,�i�właściciel,�
długie�opłaty,�tel.�kom.�570-041-947.

�hYunDai�i20,�1.2�benzyna,�2011�
rok,�czerwony,�5�drzwi,�salon�Polska,�
bezwypadkowy,�zadbany,�cena�17.500�
zł,tel.�kom.�608-174-892.

�MazDa�6,�1.8�sedan�benzyna,�2004�
rok,�tel.�kom.�603-624-879.

�MerCeDeS�Vito,�1998�rok,�tel.�kom.�
697-116-271.

�OPel�astra�3,�1.6,�2005�rok,�tel.�kom.�
606-348-077.

�OPel�astra�3,�1.6�benzyna/gaz,�2005�
rok,�tel.�kom.�606-348-077.

�OPel�astra�iii,�1.7�CDti,�2007�rok,�
czarny�metalik,�bogate�wyposażenie,�tel.�
kom.�513-375-786.

�OPel�Corsa�C,�1.0�benzyna,�2003�rok,�
tel.�kom.�781-289-976.

�OPel�Corsa�D,�1,3�CDti�diesel,�eco�
flex,�20012�rok,�srebrny,�opony�zimowe�i�
letnie,�stan�bdb,�bezwypadkowy,�tel.�kom.�
798-826-712.

�OPel�Corsa,�1.2,�2012�rok,�5-drzwi,�
kupiony�w�polskim�salonie,�tel.�kom.�
600-944-728.

�OPel�Corsa,�1,4,�2016�rok,�22000km,�
szary�metalic,�salonowy,�tel.�kom.�
604-208-588.

�OPel�insignia,�2010�rok,�stan�bardzo�
dobry,�sprowadzany,�kolor�grafitowy,�poj.
silnika�2.0,�160�KM,�tel.�kom.�691-621-098.

�OPel�Meriva,�1.4,�2006�rok,�tel.�kom.�
606-348-077.

�OPel�Meriva,�1.7�CDti,�2005�rok,�
klimatyzacja,�możliwość�zamiany�
(mniejszy),�8.200zł,�tel.�kom.�513-329-718,�
513-375-786.

�Opel�Vectra�C�GtS�liftback�w�wersji�
OPC�line,�silnik�1.9�CDti�150�KM,�6�
biegowa�skrzynia,sedan,�kupiony�w�
polskim�salonie,�bogate�wyposażenie,�
bezwypadkowy,�kolor�srebrny,�16.500�zł,�
tel.�kom.�791-817-905.

�OPel�Vectra�C,�1.9�tDi,�2009�
rok,�skrzynia�„6”,�15.200�zł,�tel.�kom.�
513-375-786.

�PeuGeOt�208,�2012�rok,�i�właściciel,�
salon�Pl,�niski�przebieg,�serwisowany,�tel.�
kom.�798-906-448.

�PeuGeOt�3008,�diesel,�2012�rok,�stan�
bdb.,�tel.�kom.�509-162-369.

�PeuGeOt�Partner,�2001�rok,�3000�zł,�
tel.�kom.�609-151-231.

�POlOnez,�1995�rok,�jest�w�oryginale,�
60.000�km,�stan�bdb�sprzedam,�tel.�kom.�
511-947-180.

�renault�Clio,�2001�rok,�2100�zł,�tel.�
kom.�798-906-448.

�renault�laguna�2,�2004�rok,�cena�do�
negocjacji,�tel.�kom.�696-385-646.

�SKODa�felicia�gaz,�1999�rok,�tel.�kom.�
694-146-962.

�SKODa�Octavia,�1,6�benzyna,�2005�rok,�
222000�km,�złoty,�tel.�kom.�795-476-542.

�SKODa�romster,�1,4�tDi,�2007�rok,�
6.500zł,�tel.�kom.�502-194-452.

�tOYOta�avensis,�2.2-D4D,�2007�rok,�full�
wypas,�tel.�kom.�605-562-651.

�tOYOta�avensis,�2.0�D-4D,�2006�
rok,�wersja�D-Cat,�15.200zł,�tel.�kom.�
604-706-309.

�tOYOta�Camry,�2,4,�2008�rok,�tel.�kom.�
668-028-446.

�tOYOta�Yaris,�1.0,�2007r.,�5-drzwiowy,�
9.900zł,�tel.�kom.�513-375-786.

�VOlVO�S40�diesel,�2004�rok,�tel.�kom.�
668-664-264.

�VOlVO�V�40,�diesel,�2001�rok,�tel.�kom.�
606-815-711.

�VW�Golf�iV,�1.6�16V,�2003�rok,�
czarny�metalik,�klimatyzacja,�tel.�kom.�
604-706-309.

�VW�Passat�kombi,�1.9�tDi,�2003�rok,�
bogato�wyposażony,�7.900�zł,�(w�zamianie�
przyjmę�mniejszy),�tel.�kom.�513-375-786.

�VW�Passat,�2.0�benzyna,�2004�rok,�
kombi,�srebrny,�tel.�kom.�603-624-879.

�VW�Polo,�1.6,�2006�rok,�tel.�kom.�
607-418-736.

�VW�Polo,�1.4�tDi,�2009�rok,�12.200zł,�
tel.�kom.�513-375-786.

�VW�touran�tDi,�2013�rok,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�502-751-126.

�żuK,�tel.�kom.�696-747-339.

inne
�Klucze,�piloty,�stacyjki�kodowanie,�

Głowno,�tel.�kom.�606-319-335.

�Montaż�instalacji�gazowych�lPG,�
tel.�kom.�512-210-072.

�Opony,�felgi�z�niemiec,��
hurtownia.�największy�skład�w�rejonie,�
klimatyzacja,�mechanika.��
Bratoszewice,�ul.�łódzka�28,��
www.opony-gaweda.pl,�tel.�(42)�719-63-08,�
tel.�kom.�505-151-701.

�Sprzedam�opony�zimowe�175/70/13,�
tel.�kom.�797-215-940.

�Przyczepka�samochodowa,�tel.�kom.�
570-980-770.

�Sprzedaż�przyczepek�samochodowych,�
homologacja,�różne�typy�i�rozmiary,�tel.�
kom.�608-171-821.

�Opony�zimowe�z�alufelgami:�Goodyear�
225/45/17;�Barum�225/70r15�na�
stalowych,�tel.�kom.�669-356-370.

motorowe
kupno

�Stare�motocykle,�motorowery,�części,�
tel.�kom.�513-185-357.

�Kupię�stare�motocykle�WSK,�Shl,�Mz,�
junak,�motorynka,�komarek,�tel.�kom.�
609-942-407.

sprzedaż
�Sprzedam�Simson�S51,�tel.�kom.�

669-034-011.

�Sprzedam�motor�Kawasaki�Kle�500,�
tel.�kom.�722-176-089.

�WSK,�tel.�kom.�696-107-903.

garaże
sprzedaż

�Garaż�blaszany,�zestawiany�2,5x2,5x2,5;�
4�szt.,�tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�
605-578-502.

�Sprzedam�garaż�blaszak,�tel.�kom.�
604-971-958.

wynajem
�Garaż�do�wynajęcia�przy�Marche,�tel.�

kom.�668-631-963.

�Wynajmę�garaż�na�osiedlu�Bratkowice,�
tel.�kom.�668-403-654.

�Wynajmę�garaż�blaszany�w�Głownie,�tel.�
kom.�500-533-669.

nieruchomości
kupno

�Kupię�ziemię,�gm.�łyszkowice�i�okolice,�
tel.�kom.�502-602-463.

�Przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�łąki.�
świeryż�+15�km,�tel.�kom.�534-936-733.

�Dom�w�Głownie,�tel.�kom.�502-358-304.

�Kupię�bloki,�działkę,�ziemię,�tel.�kom.�
607-809-288.

�Kupię�ziemię�powyżej�2�ha�między�
łowiczem�a�łyszkowicami�przy�trasie704,�
tel.�kom.�888-431-443.

�Kupię�mieszkanie�do�50�mkw.�
lokalizacja�obojętna,�chętnie�do�remontu,�
tel.�kom.�694-253-576.

sprzedaż
�Sprzedam�lub�zamienię�dom�pod�

łowiczem�na�bloki,�tel.�kom.�606-967-338.

�Działka�1,22�ha,�zielkowice�i,�tel.�kom.�
790-537-649,�po�16:00.

�Budowlano-rolna,�9.400�mkw.,�Polesie,�
rzeka,�możliwość�wykopania�stawu,�tel.�
kom.�603-878-783.

�Działka�budowlana,�Głowno,�ul�
Konarskiego,�1600�mkw.,�zbrojona,�tel.�
kom.�502-140-481.

�Działkę�budowlaną,�3000�m,�
Broniewskiego�Głowno,�kostka�brukowa,�
media,�tel.�kom.�502-136-403.

�Dom,�stan�surowy�zamknięty�z�
działką�1.150�mkw.,�arkadia,�tel.�kom.�
530-370-088.

�Sprzedam�56�arów�ziemi�ornej,�
jackowice,�tel.�kom.�608-116-001.

 Łowicz, Bratkowice stan surowy 
zamknięty, tel. kom. 660-394-450.

�Sprzedam�kiosk�gastronomiczny�przy�
targowicy,�5.000zł,�tel.�kom.�693-351-078.

�ziemia�rolno-budowlana�2,86�ha,�
lutynek,�gm.�Kocierzew,�droga�asfaltowa,�
120.000�zł,�tel.�kom.�693-351-078.

�Działka�budowlana�2.000�mkw.,�
janowice,�dwie�drogi�dojazdowe,�tel.�kom.�
502-768-210.

�Działka�budowlana�1.580�mkw.,�
świeryż�i�(6�km�od�łowicza),�tel.�kom.�
696-441-703.

�Wynajmę�mieszkanie,�Bratkowice,�
tel.�kom.�784-666-477.

�Sprzedam�działki�budowlane,��
47�zł/mkw.,�Kamień,�gm.�Głowno,�
przedłużenie�ul.�Sowińskiego,�
tel.�kom.�723-046-340.

�Działka�budowlana�wraz�z�ziemią��
3,2�ha,�Bobrowniki,�tel.�kom.�604-169-278.

�Sprzedam�gospodarstwo�rolne,�
pow.�9,71ha,�Wierznowice,�tel.�kom.�
512-583-003.

�Działka�2.400�mkw.,�Strzelcew,�kierunek�
łowicz-Sierżniki,�tel.�kom.�531-540-090.

�Sprzedam�sklep�spożywczy�z�
wyposażeniem,�z�przeznaczeniem�również�
na�inną�działalność,�łowicz,�tel.�kom.�
665-503-146.

�Sprzedam�dom�dwurodzinny,�działka�
1.000�mkw.,�os.�radogoszcz�zachód,�tel.�
kom.�783-199-301.

�Sprzedam�budynek�na�sklep�86mkw,�
łowicz�os.�Bratkowice,�tel.�kom.�
887-700-737.

�Sprzedam�ziemię�4,43ha,�gmina�rybno,�
tel.�kom.�696-796-696.

�Działka�rolna�2,18�ha�przy�trasie�łowicz-
Sochaczew�oraz�leśna�0,40,�tel.�kom.�
665-464-794.

�Sprzedam�gospodarstwo�15ha�w�tym�
stawy�rybne,�tel.�kom.�506-671-456.

�ziemia�orna�2,62�ha,�złaków�Kościelny,�
tel.�kom.�693-093-745.

�Budowlano-rolna,�2,6�ha,�220x117�m,�
rzeczka,�Wola�Szydłowiecka,�tel.�kom.�
603-878-783.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�778mkw.�
w�kwadracie,�w�Chąśnie�8km�od�łowicza,�
centrum�gminy�Chąśno,�cena�32�000�zł,�
tel.�kom.�604-615-557.

�Działka�budowlana�1.500�mkw.,�gmina�
nieborów,�tel.�kom.�669-162-492.

�Sprzedam�gospodarstwo�rolne�o�
pow.�1,26�ha�z�zabudowaniami,�okolice�
Głowna�Stryków,�tel.�kom.�668-442-474,�
728-134-512.

�Gospodarstwo�rolne�22,13ha�klasa�iii-Vi,�
Seligi�gmina�Bielawy.�Możliwość�nabycia�
placu�z�budynkami�i�przyległą�działką�
0,95ha,�tel.�kom.�535-730-887.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�k./
łowicza�88�arów�z�lasem,�tel.�kom.�
606-818-288.

�Sprzedam�grunty�rolne�1,70�ha�klasa�iii,�
miejscowość�Sokołówek�gmina�żychlin,�
tel.�kom.�602-275-141.

�Działki�budowlane,�ul.�łowicka,�
Mysłaków,�tel.�kom.�666-337-808.

�Sprzedam�ziemię�rolno-budowlana��
3,5�ha,�jeziorko,�tel.�kom.�796-855-145.

�Sprzedam�łąki�2,30ha,�złaków�Borowy,�
tel.�kom.�693-025-952.

wynajem
�Wynajmę�warsztat�500�mkw.,�4�kanały,�

wysokość�5m,�ogrzewany,�duży�plac�
parkingowy,�łowicz�ul.�armii�Krajowej,�tel.�
kom.�601-888-400.

�Do�wynajęcia�M-4,�1-piętro,�tel.�kom.�
605-679-749.

 tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 
Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-16, 
tel. kom. 512-098-358.

�Do�wynajęcia�ładny�lokal�na�żłobek,�
przedszkole,�gabinety;�łowicz-Krakowska,�
tel.�kom.�607-809-288.

�Wynajmę�lokal�użytkowy�70�mkw.,��
ul.�zduńska,�tel.�kom.�607-442-383.

�Mieszkanie�2-pokojowe,�os.�
Konopnickiej,�tel.�kom.�577-028-979.

�Wynajmę�lokal�osiedle�Bolimowska��
z�pełnym�wyposażeniem�na�sklep�mięsny,�
tel.�kom.�607-200-343.

�Wynajmę�2�lokale�z�możliwością�na�
gastronomię;�łowicz,�Krakowska,�tel.�kom.�
660-733-348.

�na�kwatery�pracownicze�centrum�
Głowna�do�15�osób,�dobre�warunki,��
tel.�kom.�502-352-687.

�Dam�ziemię�w�dzierżawę,�okolice�
Głowna,�tel.�kom.�664-059-330.

�Mieszanie�do�wynajęcia,�Stryków,��
tel.�kom.�667-376-934.

�Wynajmę�lokal�handlowy,�z�
pomieszczeniem�chłodni�na�targowicy��
w�łowiczu,�tel.�kom.�608-198-430.

�Wynajmę�lokal�270�mkw.,�Głowno,�
Swoboda�20,�tel.�kom.�603-610-512,�
601-578-618.

�Wynajmę�mieszkanie�2-pokojowe,�
ul.�Długa,�tel.�kom.�886-955-255.
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�Wynajmę�dom�z�podwórkiem,�
najchętniej�na�kwatery�pracownicze,�tel.�
kom.�699-902-211.

�Wynajmę�mieszkanie�2-pokojowe,�
centrum�łowicza,�tel.�kom.�602-328-896,�
po�16.00.

�M-4�w�łowiczu,�tel.�kom.�506-891-289.

 Wynajmę duży dom na kwatery 
pracownicze w Głownie, tel. kom. 
668-349-942.

�Do�wynajęcia�kawalerka,�
noakowskiego,�tel.�kom.�576-190-625.

�Wynajmę�mieszkanie�w�Głownie,�
osiedle�Sikorskiego,�tel.�kom.�
505-802-937.

�Dom�z�działką�do�wynajęcia�okolice�
Głowna�dla�firmy�lub�osoby�prywatnej,�tel.�
kom.�723-449-143.

�Głowno�centrum,�mieszkanie�
2-pokojowe,�na�kwatery�wynajmię,�tel.�
kom.�723-449-143.

kupno różne
�Kupię�owoce�kasztanowca:�kasztany,�

tel.�kom.�574-827-824.

�Kupię�pustaki�i�blachę�trapezową�
używaną,�tel.�kom.�662-240-085.

�Kupię�styropian,�tel.�kom.�607-809-288.

�Kupię�orzechy�włoskie,�tel.�kom.�
576-193-038.

sprzedaż różne
�Kręgi,�pokrywy,�przepusty,�płytki�

chodnikowe�w�kolorze,�tel.�kom.�
531-467-981.

 Piasek płukany, pospółka, żwiry 
podsyp, tel. kom. 721-650-863.

 Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 Pianina, fortepiany, tel. kom. 
604-443-118.

�Drewno�opałowe,�tel.�kom.�505-700-777.

 Sprzedam choinki: świerk srebrny, 
świerk pospolity. Plantacja 3ha, tel. 
kom. 516-315-356, 604-215-768.

�Betoniarka,�sprężarka�samoróbka,�
pojemnik�1000l,�rusztowanie�warszawskie�
22�ramki,�tel.�kom.�530-370-088.

�Opał�ekologiczny�pellet,�brykiet,�tel.�
kom.�506-903-574.

�Wózek�paleciak,�tel.�kom.�693-830-160.

�zbiorniki�na�zboże,�tel.�kom.�
788-870-752.

�Budy�ocieplane�dla�psów,�tel.�kom.�
885-459-698.

�Sprzedam�pierze,�tel.�kom.�
603-529-695.

�Sprzedam�piec�CO�używany,�tel.�kom.�
669-346-302.

�Sprzedam�meble�pokojowe,�kuchenne,�
tel.�kom.�728-492-912.

�Konstrukcje�2�tuneli�30x7,�tel.�kom.�
601-647-542.

�łóżko�rehabilitacyjne,�tel.�kom.�
601-976-634.

�Orzechy�włoskie,�tel.�kom.�660-523-965.
 mauzer 1000l cena 100 zł, tel. kom. 

601-286-499.
�Drewno�kominkowe,�tel.�kom.�

532-365-546.
�Dobre,�niedrogie�kruszywa�do�

utwardzeń�na�drogi,�place.�Możliwy�
dowóz.�Wywozimy�odpady�budowlane,�
potwierdzamy�KPO.,�tel.�kom.�695-416-747,�
607-350-968.

�Strój�łowicki�9-12�lat,�tel.�kom.�
531-540-090.

�tanio�sprzedam�odkurzacz�wodny.�
Dzwonić�w�godz.�10.00-18,00,�tel.�kom.�
514-920-702.

�Chłodnia�wędliniarska�3x2,5x2,5,�
tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�605-578-502.

�Betoniarki,�naprawa,�wyprzedaż�części,�
tel.�kom.�510-124-700.

�Piec�C.O.�atmos�20�kW�tylko�na�drewno�
liściaste,�tel.�kom.�502-352-687.

�Piec�na�ekogroszek�25�kW,�2006�rok,�
stan�dobry,�tel.�kom.�883-854-063.

�Kamień�polny,�tel.�kom.�887-361-751.
�Wkłady�szybowe�570x1465,�tel.�kom.�

888-612-432.
�Skrzynki�jedynki,�palety,�drabiny,�wagi,�

tel.�kom.�665-464-794.
�tunel�foliowy�7x30,�multiplaty,�włóknina�

12-metrowa,�tel.�kom.�693-569-671.
�Mieszalnik�do�betonu�poj.�1.000�

dm3,�zagęszczarkę�100�kg,�tel.�kom.�
725-710-267.

�Sprzedam�piec�węglowo-miałowy�1,8�
kW�używany,�tel.�kom.�691-483-257.

 Pianino antyczne, wymaga strojenia, 
stan dobry, tel. kom. 604-967-648.

�Sprzedam�wersalkę,�tanio,�tel.�kom.�
501-583-327.

�Butla�acetylen,�bojler�120�l�z�wężownicą,�
opiełacz�konny,�tel.�kom.�510-411-917.

�Spawarka�Bester�225;�750�zł,�tel.�kom.�
500-385-907.

�łóżko�rehabilitacyjne�elektryczne,�
wózek�inwalidzki,�materac�
przeciwodleżynowy,�tel.�kom.�512-278-726.

�Sprzedam�świerk,�tel.�kom.�697-116-271.

�Sprzedam�kamień�polny,�ok.10t,�różny,�
tel.�kom.�661-887-760,�po�18.00.

�lodówka�stan�bdb,�tanio,�kuchnia�
gazowo-elektryczna,�stan�bdb,�tanio,�tel.�
kom.�506-960-968.

�tania�wyprzedaż�różnego�obuwia�i�
bielizny,�tel.�kom.�606-818-288.

�Krzesła,�stół,�tel.�kom.�500-519-872.

�Grzejniki�żeliwne,�tel.�kom.�606-188-034.

�Piec�co,�grzejniki�płytowe,�siano�kostka,�
kosiarka�rotacyjna,�talerzówka,�kombajn�
zbożowy,�przyczepka�do�ciągnika�
1-osiowa,�płyty�betonowe�Mono,�krajzega�
z�silnikiem,�gilotyna,�podnośnik�30-tonowy,�
tel.�kom.�509-323-342.

�Sprzedam�futro�i�kożuch,�tel.�kom.�
731-462-042.

praca
dam pracę

�Przyjmę�do�pizzerii�pomoc�kuchenną�
oraz�pomoc�na�bar�(weekendy),�tel.�kom.�
504-859-387,�885-353-500.

�zatrudnię�diagnostę�samochodowego�
w�SKP�w�łowiczu,�tel.�kom.�502-251-751.

�zatrudnię�dekarzy�lub�pomocników,�
okolice�Dmosina,�tel.�kom.�609-846-316.

�firma�5j�zatrudni�dziewiarzy,�tel.�kom.�
660-715-473.

 zatrudnię panie do zbioru pieczarek. 
Praca całoroczna, umowa, tel. 
kom. 605-081-709, 503-158-403, 
Dąbkowice Dolne 41, gm. Łowicz.

�zatrudnię�kierowcę�C+e,�kraj�na�
chłodnię,�tel.�kom.�605-680-709.

 zatrudnię na stanowisko 
sprzedawcy, magazyniera, 
kierowcę kat.B lub B+C, hurtownia 
materiałów budowlanych, Stryków, 
dobre wynagrodzenie., tel. kom. 
605-086-824.

�zatrudnię�do�sprzątania�domu,�okolice�
łowicza,�tel.�kom.�660-083-556.

 zatrudnię szwaczki chałuniczki do 
szycia dzianiny, Głowno, tel. kom. 
604-475-553.

�Szwaczki,�chałupniczki�kurtka�męska,�
tel.�kom.�516-593-442.

 Przy produkcji rolet żaluzji zatrudnię, 
możliwość przyuczenia, tel. kom. 
501-033-415.

�zatrudnię�kierowcę�kat�C�stałe�trasy,�
z�możliwością�przyuczenia,�tel.�kom.�
698-645-426.

�Przyjmę�mechanika�lub�pomocnika�
mechanika,�tel.�kom.�519-077-103.

�zatrudnię�w�gospodarstwie�rolnym,�
korzystne�warunki�z�zamieszkaniem,�tel.�
kom.�721-085-095.

�zatrudnię�pracownika�i�pomocnika�
z�doświadczeniem�do�dociepleń,�
praca�całoroczna,�stawka�godzinowa,�
tygodniowe�zaliczki,�tel.�kom.�
667-286-782.

�zatrudnię�mężczyznę�na�stanowisko�
cukiernika/pomoc�cukiernika.�Praca�
od�poniedziałku�do�piątku,�Cukiernia�
Milczarek,�Dmosin�Drugi,�tel.�kom.�
606-799-177.

�zatrudnię�cukiernika/osobę�z�
umiejętnościami�składania�i�dekorowania�
tortów.�Praca�od�poniedziałku�do�piątku,�
Cukiernia�Milczarek,�Dmosin�Drugi,�tel.�
kom.�606-799-177.

 zatrudnię murarza, hydraulika, tel. 
kom. 607-809-288.

�zatrudnię�kierowcę�C+e�w�ruchu�
międzynarodowym,�tel.�kom.�501-038-542.

�zatrudnię�kierowcę�C+e,�transport�
krajowy.�Dobre�zarobki,�tel.�kom.�
608-067-847.

�zatrudnię�kierowcę�kat.�C+e�(chłodnia);�
wyjazdy�z�tesco�teresin.�Dobre�zarobki,�
tel.�kom.�608-067-847.

�zatrudnię�kierowców�kat.�C+e�
w�transporcie�międzynarodowym,�
pojedyncze/podwójne�obsady,�nowe�
stawki,�3x�weekend�wolny,�tel.�kom.�604-
237-423,�782-223-211.

�zatrudnię�do�układania�kostki,�tel.�kom.�
663-690-050.

�zatrudnię�panią�do�pracy�w�szklarni,�
Bratoszewice,�tel.�kom.�660-100-727.

 zatrudnię pracownika do 
zakładu kamieniarskiego, Stryków, 
tel. (42) 719-81-66.

�zatrudnię�kierowców�kat.�C+e�na�
hiszpanię,�podwójna�obsada,�tel.�kom.�
799-277-337,�782-223-211.

�zatrudnię�mechanika�samochodów�
ciężarowych,�łowicz,�ul.�Kiernozka,�tel.�
kom.�698-645-426.

�zatrudnię�pomocnika�mechanika�
samochodów�ciężarowych,�łowicz,�ul.�
Kiernozka,�tel.�kom.�698-645-426.

�zatrudnię�pracownika�do�mycia�
ciągników�i�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
501-504-723.

�zatrudnię�mechanika�do�naprawy�
ciągników�i�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
501-504-723.

�Przyjmę�pomocników�budowlanych,�tel.�
kom.�665-373-897.

�Biuro�rachunkowe�w�łowicz�zatrudni�na�
część�etatu�również�emeryta�lub�rencistę�z�
wiedzą�pełnej�księgowości�,�tel.�(46)�837-
42-46,�tel.�kom.�605-578-502.

�Przyjmę�do�pracy�w�gospodarstwie�
sadowniczym�młodego,�niepalącego,�
odpowiedzialnego�mężczyznę,�tel.�kom.�
660-083-556.

�zatrudnię�kierowcę�C+e,�po�kraju,�na�
chłodnię,�Scania�4�na�tarczkę�55groszy�z�
km,�tel.�kom.�605-680-709.

�zatrudnię�kierowcę�C+e�rencistę�lub�
emeryta�po�kraju,�super�praca,�tel.�kom.�
604-208-588.

�zatrudnię�mechanika�(lub�pomocnika)�
samochodów�ciężarowych,�tel.�kom.�
730-208-588.

 zatrudnię szwaczki, dzianina, 
tkanina, biustonosze,Głowno, 
tel. (42) 672-76-24, tel. kom. 
692-406-127.

�zatrudnię�do�gipsów,�pomoc�
budowlaną�i�dociepleniowców,�tel.�kom.�
600-575-945.

�Szwalnia�w�Głownie�zatrudni�Szwaczki,�
jedna�zmina,�praca�na�stałe,�tel.�kom.�
518-203-421.

�Pracownik�do�warsztatu�
samochodowego,�drobne�naprawy,�
może�być�do�przyuczenia,�tel.�kom.�
883-970-776.

�zatrudnię�na�guzikarkę�dziurkarkę�
z�możliwością�przyuczenia,�tel.�kom.�
668-008-211.

�zatrudnię�elektromonterów,�tel.�kom.�
664-594-034.

 Pomocnika na budowę, tel. kom. 
785-402-533.

�Sklep�tesco�poszukuje�pracowników,�
tel.�kom.�797-024-200.

�zatrudnię�pracowników/pomocników�
ogólnobudowlanych,�tel.�kom.�
783-997-688.

�zatrudnię�kierowcę�kuriera,�do�firmy�
Spedimex.�jazda�busem�8-epal,�kraj,�
mile�widziane�doświadczenie,�tel.�kom.�
510-380-226.

�zatrudnię�samodzielnego�brukarza,�
pomocników,�wysokie�wynagrodzenie,�tel.�
kom.�725-710-267.

�zatrudnię�mechanika�z�uprawnieniami�
elektrycznymi�SeP�do�1�KV,�P.P.h.u.�„�
MSDW”�Bełchów,�ul.�Piaskowa�3�a,�tel.�
kom.�698-628-834.

�zatrudnię�operatora�wózka�widłowego,�
stała�praca,�dobre�wynagrodzenie„�
MSDW”�Bełchów,�ul.�Piaskowa�3�a,�tel.�
kom.�698-628-834.

�zatrudnię�pracowników�do�produkcji�
palet,�obsługi�lini�produkcyjnej.�Bełchów,�
ul.�Piaskowa�3a.,�tel.�kom.�698-628-834.

�zatrudnię�kierowcę�kat.�C,�C+e,�również�
dorywczo,�kraj,�tel.�kom.�601-385-525.

�zatrudnię�do�zbioru�kapusty,�tel.�kom.�
781-779-632.

�Przyjmę�do�pizzerii�w�łowiczu�
pizzermana�z�możliwością�przyuczenia�
oraz�kierowcę�do�rozwozu�pizzy,�tel.�kom.�
504-859-387,�885-353-500.

�Praca�od�zaraz.�zatrudnię�pracownika�w�
firmie�remontowo-�budowlanej�raBuDeX�
do�prac�wykończeniowych.,�tel.�kom.�
721-283-487.

�zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowych�i�ociepleń.�Stała,�
stabilna�praca.,�tel.�kom.�667-447-351.

 zatrudnię do prac brukarskich, 
roboty na terenie Łowicza i w 
okolicach. możliwe przyuczenie., tel. 
kom. 697-778-557.

�zatrudnię�kierowcę�C+e�z�
doświadczeniem,�kraj,�tel.�kom.�
699-902-211.

�Szukam�krawcowej�chałupniczki,�tel.�
kom.�796-707-200.

�zatrudnię�pracownika�do�schroniska�
psów�w�Piotrowicach,�tel.�kom.�
601-30-33-95.

�zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowo-remontowych,�tel.�kom.�
607-343-338.

 zatrudnię szwaczki, stała praca 
jednozmianowa w Głownie, tel. kom. 
782-395-060.

�zatrudnię�pracownika�do�masarni,�tel.�
kom.�502-429-305.

�zatrudnię�pomocnika�na�budowę,�tel.�
kom.�509-373-870.

�Przyjmę�do�pracy�przy�dociepleniach�
budynków,�tel.�kom.�695-569-833.

�zatrudnię�pomocnika�do�prac�
wykończeniowych,�tel.�kom.�600-961-577.

�zatrudnię�ekspedientki�do�pracy�w�
sklepie�spożywczym�w�łowiczu,�tel.�kom.�
512-088-422.

szukam pracy
�Solidne�sprzątanie�domów�i�mieszkań,�

tel.�kom.�663-380-714.

�Podejmę�prace�chałupniczą,�tel.�kom.�
731-066-120.

�na�niepełny�etat�w�godz.�8.00-15.00,�tel.�
kom.�507-602-368.
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remontowo-
budowlane
usługi

�układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
724-956-210.

�tynki�maszynowe,�tel.�kom.�
796-954-454.

�Dachy,�pokrycia�dachowe,�konstrukcje,�
obróbki,�tel.�kom.�609-846-316.

�układanie�kostki�brukowej,�opaski�
wokół�nagrobków,�tel.�kom.�667-189-380.

 Wylewki agregatem, tel. kom. 
698-480-048.

�usługi�kruszarką�(rozbiórki),�
przesiewaczem,�walcem,�ładowarką,�
koparko-ładowarką,�koparką�
gąsiennicowa,�wywrotką,�transport�
maszyn�budowlanych,�rolniczych,�tel.�kom.�
693-565-564.

�tynki�tradycyjne,�z�piaskiem�
kwarcowym,�wylewki,�solidnie,�tel.�kom.�
501-931-961.

�tynki�maszynowe�profesjonajne,�
wylewki,�tel.�kom.�604-144-668.

�usługi�minikoparką,�przeciski�kretem,�
tel.�kom.�668-591-725.

�Cyklinowanie,�polerowanie,�układanie�
parkietu,�tel.�kom.�501-249-461.

 Brukarstwo, tel. kom. 791-306-104.

�Stawianie,�renowacja�kominów,�wylewki,�
elewacje,�tel.�kom.�739-021-981.

�remonty�wykończenia�od�a-z,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�739-021-981.

�tynki�szare-mułkowane,�przeróbki,�
murowanie,�tel.�kom.�725-668-616.

�Parkiety:�profesjonalne�układanie,�
cyklinowanie�z�polerowaniem,�
lakierowanie.�Schody:�cyklinowanie,�
lakierowanie,�tel.�kom.�607-090-260.

�usługi�minikoparką,�wywrotka�do�3,5�
tony,�tel.�kom.�608-632-134.

�Gładzie,�G/K,�malowanie,�tel.�kom.�
514-347-542.

�Bramy�garażowe,�wrota,�drzwi.�
Ogrodzenia,�bramy,�furtki,�tel.�kom.�
506-771-822.

�Wykończenia�wnętrz,�K/G,�gładzie,�
sufity�podwieszane,�malowanie,�tel.�kom.�
503-577-889.

�Ogrodzenia�panelowe,�metalowe,�
siatki,�betonowe,�łupane,�bramy,�furtki,�
balustrady,�wiaty,�fundamenty,�tel.�kom.�
505-700-777.

�Cyklinowanie�bezpyłowe,�tel.�kom.�
504-960-515.

�rozbiórki�budynków,�tel.�kom.�
784-464-959.

�usługi�koparko-ładowarką,�usługi�
wywrotką,�tel.�kom.�784-464-959.

�Budowanie�garaży�od�podstaw,�
przeróbki�budynków�mieszkalnych�i�
gospodarczych,�murowanie�kominów�
z�klinkieru,�tel.�kom.�530-026-584,�
723-917-819.

�Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

�Malowanie,�gipsowanie,�sufity�
podwieszane,�kostka�brukowa,�tel.�kom.�
887-555-801.

 Glazura, terakota, tel. kom. 
537-663-191.

 tynki tradycyjne, tel. kom. 
537-663-191.

�Malowanie,�gipsowanie,�panele�
podłogowe,�tel.�kom.�790-294-337.

�łazienki,�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

�Malowanie�pomieszczeń,�tel.�kom.�
733-788-522.

�remonty�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

�Podłogi�drewniane,�parkiety:�układanie,�
cyklinowanie,�polerowanie,�lakierowanie,�
olejowanie.�Schody:�renowacja.�
Profesjonalnie,�solidnie,�tel.�kom.�733-552-
113,�601-378-677.

�Wykończenia�wnętrz,�remonty,�tel.�kom.�
532-115-111.

�Malowanie�dekoracyjne,�tel.�kom.�
666-152-315.

�Docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury:�agregatem.�tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�607-612-176.

�adaptacja�poddaszy,�ścianki�działowe,�
gipsowanie,�malowanie,�tel.�kom.�
607-612-176.

�Gładzie�gipsowe,�malowanie,�zabudowy�
K-G,�tel.�kom.�796-689-987.

�Krycie�dachów�i�sprzedaż�materiałów�
budowlanych.�tanio,�solidnie!,�tel.�kom.�
608-677-525.

�Papa�-�tanio,�solidnie!,�tel.�kom.�
608-677-525.

�Malowanie,�gipsowanie,�tapetowanie,�
panele,�płyta�G/K,�wykańczanie�
poddaszy,�tel.�kom.�535-466-501.

�rozbiórki,�wyburzanie�budynków,�
kompleksowo,�porządkowanie�terenów,�
tel.�kom.�665-412-890.

�Docieplenia�budynków,�elewacje,�
glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
kompleksowe�wykończenia�wnętrz.�fVat,�
tel.�kom.�606-737-576.

�Gładź,�malowanie,�glazura,�terakota,�
wykańczanie�wnętrz,�malowanie�elewacji.,�
tel.�kom.�609-541-373.

�Dachy:�konstrukcje,�pokrycia,�naprawy,�
konserwacje,�malowanie,�smarowanie,�tel.�
kom.�609-227-348.

�Wykończenia�poddaszy�płytą�k/g,�
sufity�podwieszane,�malowanie,�gładzie,�
glazura,�terakota,�przystępne�ceny,�tel.�
kom.�695-263-945.

�Wykończenia,�malowanie,�gipsowanie,�
panele,�tel.�kom.�533-298-887.

�Malowanie�ogrodzeń�stalowych,�
betonowych,drewnianych,�tel.�kom.�
793-394-921.

�adaptacja�poddaszy,�ścianki,�sufity�
G/K,�malowanie,�gładzie,�glazura,�
terakota,�tel.�kom.�792-781-446.

�remonty,�tel.�kom.�603-043-995.

�złota�rączka”�bieżące�naprawy,�
wymiany,�hydraulika,�elektryka�i�inne,�tel.�
kom.�608-028-762.

�Malowanie,�tapetowanie,�gładź,�płyty�
k/g,�glazura.�Wieloletnie�doświadczenie,�
tel.�kom.�608-685-867.

�Docieplanie�budynków,�gładzie,�
malowanie,�płyty�k/g,�panele�podłogowe�
i�ścienne,�glazura,�terakota,�tel.�kom.�
607-343-338.

�tynki,�tel.�kom.�575-661-940.

�układanie�glazury,�terakoty,�tel.�kom.�
795-569-233.

sprzedaż
�Sprzedaż�piasku,�kruszyw,�ziemi�

ogrodowej�sortowanej,�tel.�kom.�
693-565-564.

�tanie�blachy�trapezowe,�dostępne�
od�ręki,�różne�kolory,�przystępna�
cena,�łowicz�ul.�Klickiego�70,�tel.�kom.�
501-543-057.

�Montaż�paneli�podłogowych,�tel.�kom.�
530-866-537.

�Beczki�spożywcze�(na�kapustę/ogórki)�
160;�200-litrowe,�tel.�kom.�508-174-778.

�Beczki�spożywcze�(na�kapustę/
ogórki)�160;�200-litrowe,�25zł,�tel.�kom.�
784-440-092.

�Drut�zbrojeniowy,�tel.�kom.�665-464-794.

�Cegła�kratówka�250x300x238,�tel.�kom.�
603-411-481.

�Mieszadło�do�betonu,�betoniarka,�tel.�
kom.�604-413-669.

usługi 
instalacyjne

�hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

 elektryk, tel. kom. 506-522-852.

�Wiercenie�studni�głębinowych,�tel.�kom.�
608-266-128.

�anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

�usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne.�złota�rączka,�tel.�kom.�
506-891-289.

� instalacje�elektryczne,�dokumentacja,�
tel.�kom.�603-446-412.

�elektryk:�usługi�elektryczne.�
Wykonywanie�instalacji�od�podstaw;�
modernizacja,�tel.�kom.�609-219-094.

�usługi�elektryczne,�tel.�kom.�
509-838-364.

�Drobna�hydraulika,�biały�montaż,�tel.�
kom.�535-466-501.

usługi inne
�Masz�problem�z�komputerem:�zadzwoń.,�

tel.�kom.�504-070-837.

�Wypożyczę�napis�ledowy�lOVe,�stół�
wiejski,�nalewak�piwny,�ławeczki,�parasol,�
dowóz,�tel.�kom.�889-994-992.

�rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�
wycinka�drzew,�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

�Wycinka�drzew,�usługi�podnośnikami�
koszowymi�27-metrowymi,�tel.�kom.�
668-591-725.

�Cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�zieleni�i�ogrodów,�tel.�kom.�
782-718-483.

 instalacje fotowoltaiczne, tel. kom. 
727-534-450.

�Kamaz�-�przewóz:�piasek,�żwir,�ziemia,�
itp.,�tel.�kom.�784-464-959.

�Odnawianie�wanien,�tel.�kom.�
600-979-826.

�Czyste�Powietrze�przygotowuję�wnioski,�
audyty,�tel.�kom.�519-513-713.

�Kredyty�dla�rolników�i�firm,�pożyczki�pod�
nieruchomości,�tel.�kom.�696-222-731.

�Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

�usługi�koparko-ładowarką,�tel.�kom.�
512-098-358.

�naprawa�telewizorów,�łowicz�
topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�kom.�
728-227-030.

�Blacharstwo,�lakiernictwo�
samochodowe,�tanio,�tel.�kom.�
728-765-159.

�Karczowanie�sadów,�działek�
budowlanych�itp,�tel.�kom.�530-026-584,�
723-917-819.

�usługi�transportowe,�bus,�
przeprowadzki.�tanio,�tel.�kom.�
784-390-366.

matrymonialne
�Poznam�Panią,�miłą�szczupłą,�wiek�

średni�sms,�tel.�kom.�606-735-889.

nauka
�język�angielski,�niemiecki,�tel.�kom.�

663-684-178.

�Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

�Kanadyjczyk�polskiego�pochodzenia:�
nauka�angielskiego�i�francuskiego,�
wszystkie�poziomy,�tel.�kom.�604-621-125.

�nauka�i�korepetycje:�angielski,�francuski�
dla�uczniów�szkół�podstawowych�i�
średnich,�tel.�kom.�604-621-125.

�nauczyciel�języka�niemieckiego�udzieli�
korepetycji,�tel.�kom.�691-715-557.

�zajęcia�z�matematyki�w�Szkole�
Matematyka�na�5�z�plusem,�tel.�kom.�
577-499-553.

�Matematyka,�tel.�kom.�601-303-279.

�nauka�języka�angielskiego�jacek�
romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

�Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

�angielski,�profesjonalnie.�Dzieci,�
młodzież,�tel.�kom.�880-233-777.

�Matematyka,�tel.�kom.�695-537-664.

�Matematyka,�tel.�kom.�660-781-884.

�j.�angielski,�polski.�Korepetycje.�
Wypracowania.�tanio,�tel.�kom.�
607-328-038.

�Matematyka:�korepetycje�(kl.�iV-Vi),�tel.�
kom.�604-775-340.

�Matematyka,�angielski,�tel.�kom.�
515-459-141.

�angielski:�dojeżdżam,�tel.�kom.�
668-374-033.

�Korepetycje:�fizyka,�matematyka,�
przygotowanie�do�matury,�tel.�kom.�
604-449-538.

�Korepetycje,�język�niemicki,�
profesjonalnie,�tel.�kom.�690-830-170.

�Pomoc�przy�pisaniu�prac�licencjackich,�
magisterskich�itp.,�tel.�kom.�507-602-368.

rolnicze – kupno
płody rolne

�Skup�zboża,�tel.�kom.�508-471-814.

�Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�783-112-512.

�Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�607-202-732.

 Skup kukurydzy mokrej, zapewniam 
transport, tel. kom. 600-323-947.

�Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

�Kupię�kilka�ton�mieszanki�zbożowej,�tel.�
kom.�600-623-430.

�Skup�zbóż�paszowych:�jęczmień�675�
zł,�pszenżyto�590�zł,�pszenica�675�zł,�
transport/załadunek,�leśniczówka�k./
Soboty,�tel.�kom.�505-406-917.

�Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

hodowlane
 Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

 kupię byki, tel. kom. 601-307-164.

 kupię jałówki, tel. kom. 
601-307-164.

 kupię krowy, tel. kom. 601-307-164.

�Kupię�byki�do�300kg�dalszy�chów,�tel.�
kom.�603-802-304.

�Kupię�kozę,�tel.�kom.�722-256-213.

�Kupię�byczki�mieszańce,�17�zł/kg,�tel.�
kom.�883-806-661.

maszyny
�Ciągnik,�maszyny,�tel.�kom.�

792-703-272.

�Kupię�C-328,�C-330,�C-360,�C-355,�
C-380,�Mtz,�Mf-255,�t-25�Władimirec�
bez�dokumentów,�do�remontu,�tel.�kom.�
502-939-200.

 kupię zetora 25, zetora Super 50 
oraz części, tel. kom. 509-219-636.

�Kupię�każdy�ciągnik,�orkana,�tel.�kom.�
607-809-288.

�Wszystkie�Ciągniki�rolnicze,�przyczepy,�
tel.�kom.�725-361-836.

�Pług�z�przedpłużkami,�talerzówka,�
glebogryzarka�kupię,�tel.�kom.�
510-278-543.

inne
�Kupię�obornik�okolice�świeryża,�tel.�

kom.�662-585-814.

rolnicze - 
sprzedaż
płody rolne

�Sprzedam�grube�żyto,�Boczki,�
tel.�(46)�838-46-17.

 Suche wysłodki, śruty, otręby, tel. 
kom. 602-235-159.

�Wysłodki�buraczane�z�transportem,�tel.�
kom.�601-630-882.

�truskawka�azja,�rumba,�Czatolin,�tel.�
kom.�725-406-808.

�Sprzedam�marchewkę�paszową�mytą�
lub�brudną,�możliwość�transportu,�tel.�
kom.�507-707-579.

�Sprzedam�ziemniaki�jadalne,�żółte,�tel.�
kom.�782-161-047.

 Świeże wytłoki jabłkowe, FVAt, 
dostawa do klienta, tel. kom. 
693-025-909.

�Pszenżyto,�tel.�kom.�500-255-144.

�Sprzedam�zboże,�siano,�słomę�kostka,�
tel.�kom.�662-729-242.

�Słoma,�złaków�Koscielny,�tel.�kom.�
692-101-989.

�Sprzedam�sadzonki�truskawek:�roxana,�
azja,�rumba,�tel.�kom.�697-689-853.

�Sprzedam�pszenżyto�ozime,�tel.�kom.�
696-003-585.

�Owies�z�dowozem,�tel.�kom.�
505-928-735.

�Burak�ćwikłowy,�tel.�kom.�791-734-884.

 Wysłodki jabłkowe, żużel, tel. kom. 
600-323-947.

�Sprzedam�prosięta�12�sztuk,�tel.�kom.�
695-761-311.

�Sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

�Sprzedam�ziemniaki�odpadowe,�tel.�
kom.�606-383-995.

�Sprzedam�słomę�kostkę,�tel.�kom.�
663-790-575.

�zboże,�sianokiszonka,�tel.�kom.�
662-585-814.

�Sianokiszonka,�i�pokos,�Bąków�Dolny,�
tel.�kom.�505-333-294.

�Sadzonki�truskawek�honeoye,�
roksana,�tel.�kom.�694-002-512.

�Pszenica�jara,�Mysłaków,�tel.�kom.�
605-828-245.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�kom.�
722-152-794.

�Sprzedam�siano�11�bel,�tel.�kom.�
607-889-451.

�Sprzedam�sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
665-833-084.

�Sadzonki�truskawki�rumba,�tel.�kom.�
572-089-126.

�Sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�668-419-928.

�Sprzedam�siano�w�balotach�(11�
balotów)�oraz�sianokiszonkę(5�balotów),�
tel.�kom.�607-317-651.
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�Pszenżyto�gmina�Dmosin,�tel.�kom.�
604-871-975.

�Sprzedam�2t�pszenżyta,�Bednary�
Kolonia�38,�tel.�(46)�838-61-22.

�Sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�692-119-203.

�Sprzedam�pszenżyto�i�słomę,�tel.�kom.�
516-477-037.

�ziemniaki�paszowe,�tel.�kom.�
515-236-142.

 Sadzonki aronii, tel. kom. 
601-364-070.

�ziemniaki�odpadowe,�tel.�kom.�
508-364-849.

�Sprzedam�zboże,�tel.�kom.�515-236-142.

�Dynia,�tel.�kom.�669-419-342.

�Sadzonki�truskawek�Malwina,�tel.�kom.�
579-048-520.

�Sadzonki�truskawek�odmiana�honeoye,�
tel.�kom.�669-506-386.

�Sprzedam�zboże,�tel.�kom.�668-181-142.

�Sprzedam�sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
665-220-406.

�Odpady�marchwi,�ładna,�tel.�kom.�
514-323-077.

�Pszenżyto�paszowe,�tel.�kom.�
888-822-173.

�Burak�ćwikłowy�na�paszę,�tel.�kom.�
515-121-410.

�Sprzedam�buraczek�na�paszę,�tel.�kom.�
781-779-632.

�Sprzedam�sadzonki�truskawek,�
odmiany�rózne,�tel.�kom.�608-109-956.

�Słoma�w�balotach�ze�stodoły,�
noeborów,�tel.�kom.�661-887-760.

�Sprzedam�ziemniaki�paszowe�drobne,�
tel.�kom.�606-485-033.

�Sadzonki�truskawek�azja,�rumba,�tel.�
kom.�663-428-181.

 Sprzedam dynie na paszę, 20 gr/kg, 
tel. kom. 692-032-123.

�Sprzedam�zboże,�tel.�kom.�783-637-875.

�Słoma,�tel.�kom.�697-634-138.

�Sprzedam�marchew�paszową,�tel.�kom.�
691-710-451.

�Sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
793-482-123.

�truskawki,�tel.�kom.�661-113-838.

�Pszenżyto,�tel.�kom.�609-184-092.

�Sprzedam�mieszankę,�pszenżyto�20t,�
tel.�kom.�668-146-499.

�Sadzonki�truskawek�Granderoza,�
rumba,�alegro,�tel.�kom.�506-560-993.

�Sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

�ziemniaki�paszowe�3t,�tel.�kom.�
607-706-343.

�Sprzedam�słomę�duże�bele,�tel.�kom.�
668-424-376.

�Czosnek�nieoczyszczony�wiosenny,�na�
kilogramy,�tel.�kom.�693-875-143.

�Marchew�odpadowa,�tel.�kom.�
880-177-805.

�Sprzedam�ziemniaki�odpadowe,�tel.�
kom.�533-077-701.

�Pszenica�ziemnaki�paszowe,�tel.�kom.�
600-858-370.

�Sprzedam�siano�i�sianokiszonkę,�tel.�
kom.�697-212-454.

�Sadzonki�truskawek�Grande-rosa,�azja,�
rumba,�tel.�kom.�883-237-644.

�żyto,�kukurydza,�owies,�mieszanka,�
pszenżyto,�pszenica,�słoma,�tel.�kom.�
506-115-015.

hodowlane
 Jałówkę cielną sprzedam, tel. kom. 

530-707-506.

�jałówka�na�wycieleniu,;�obornik;�Parma,�
tel.�(46)�839-68-26.

�jałówka�wysokocielna,�termin:�
11.11.2019,�tel.�kom.�794-753-939.

�Byczki,�jałóweczki,�tel.�kom.�
691-640-389.

�Byczki�do�dalszego�chowu,�jałówki�
hodowlane�cielne,�tel.�kom.�604-432-909.

�Byczki�do�dalszego�chowu,�tel.�kom.�
695-922-623.

�Sprzedam�jałówkę�wycielenie�
24.11.2019r,�tel.�kom.�721-682-674.

�Krowa�na�ocieleniu,�tel.�kom.�697-
693-625,�po�15:00.

�Sprzedam�jałówkę,�wycielenie�10.11.19,�
tel.�kom.�721-296-923.

�jałówka�cielną,�tel.�kom.�726-390-515.

�Sprzedam�2�jałówki�cielne�i�krowę�
cielną,�tel.�kom.�503-506-906.

�Sprzedam�krowę�na�wycieleniu,�
likwidacja�stada,�tel.�kom.�793-594-338.

�Sprzedam�byczki,�tel.�kom.�723-175-190.

�Dwie�jałoszki�dziewięć�i�jedenaście�
miesięcu,�tel.�kom.�662-576-666.

�Gęsi�łabędziowe,�kaczki�francuskie�
białe,�tel.�kom.�604-871-975.

�Sprzedam�2�krowy�po�wycieleniu,�tel.�
kom.�886-807-369.

�Sprzedam�krowy�i�jałówki,�likwidacja�
stada,�tel.�kom.�784-414-948.

�jałówkę�wysokocielną�Simental�
wycielenie�5.11.2019r,�tel.�kom.�
721-169-137.

�jałówka�cielna,�wycielenie�początek�
grudnia,�tel.�kom.�726-405-241.

�Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�14�
listopada,�tel.�kom.�693-975-404.

�jałówka�cielna�hf,�termin�wycielenie�
5.11.2019,�tel.�kom.�601-962-832.

�Duże�jałówki�wysokocielne,�tel.�kom.�
668-162-199.

�Sprzedam�cielaki,�tel.�kom.�
725-402-590.

�Prosięta�8�szt.,�źrebica�1,5�roczna,�tel.�
kom.�721-302-440.

�Sprzedam�prosiaki�10�sztuk,�tel.�kom.�
513-186-971.

�jałówka�wysokocielna,�urzecze,�tel.�
kom.�727-620-952.

�jałówka�typ�hf,�wycielenie�koniec�
października,�tel.�kom.�663-491-136.

�Sprzedam�4-letnią�krowę�po�wycieleniu,�
tel.�kom.�667-069-481.

�Byczka�mięsnego,�tel.�kom.�
514-518-658.

�Owce�kameruńskie,�tel.�kom.�
726-121-861.

�Drób�ozdobny,�nioski,�kaczki,�indyki,�
perliczki,�tel.�kom.�726-121-861.

�jałówki�po�wycieleniu�i�cielne,�tel.�kom.�
663-972-056.

�jałoszki�mięsne,�tel.�kom.�508-678-424.

�Sprzedam�gęsi,�tel.�kom.�722-256-213.

�Kaczki�rosołowe,�tel.�kom.�887-867-629.

�Sprzedam�krowę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�665-974-254.

�Sprzedam�2�jałówki�wycielenie�listopad,�
grudzień,�tel.�kom.�500-049-265.

�Sprzedam�3�byków�400kg�
14-miesięcznych,�tel.�kom.�729-304-322.

�Sprzedam�byczki,�tel.�kom.�511-611-296.

�Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
termin�wycielenia�30.11.2019r,�tel.�kom.�
697-153-914.

�Sprzedam�krowę�na�wycieleniu-�2�
wycielenie,�tel.�kom.�509-852-563.

�Sprzedam�jałoszkę,�tel.�kom.�
604-245-140.

�Sprzedam�jałówkę�hodowlaną�
czerwony�hf�i�krowę�wycielenie�w�
połowie�listopada,�tel.�kom.�721-085-091.

�Sprzedam�2�jałówki�na�wycieleniu�5�
listopad,�13�grudzień,�cena�5100/szt,�tel.�
kom.�609-775-662.

�Sprzedam�krowy�i�jałówki,�likwidacja�
stada,�tel.�kom.�695-684-362.

maszyny
�Kupię�kombajn�(Bolko,�anna,�Karlik),�

sadzarkę,�cyklop,�troll,�rozrzutnik,�
glebogryzarkę,�kopaczkę,�inne,�tel.�kom.�
511-713-596.

�fendyt�610,�612,�C-360,�Białoruś�
zamienię�na�C-330�oraz�sadownicze�
Mf-374S,�Same�Golden,�tel.�kom.�
504-475-567.

�Beczka�asenizacyjna�4.000�l,�stan�bdb.,�
śrutownik�bijakowy,�tel.�kom.�600-523-438.

�Mała�przyczepa�zbierająca,�tel.�kom.�
888-298-163.

�Waga�automatyczna�do�bobu,�
łuskarka,�płuczka,�taśmociągi,�tel.�kom.�
790-575-493.

�rozrzutnik�2-osiowy�z�nadstawkami�do�
kukurydzy,�tel.�kom.�604-973-885.

�Sprzedam�łuskarkę�do�bobu,�tel.�kom.�
600-176-795.

�Pompy�wtryskowe�C-330,�C-360,�Mf,�
t-25,�Mf�4cylindrowe,�głowica-�330,�360,�
zetor�7211,�tel.�kom.�691-863-492.

�Siewnik,�tel.�kom.�664-837-390.

 C-330, sprawny, zarejestrowany, 
11.500 zł, tel. kom. 507-429-601.

�Sprzedam�pług�4-skibowy,�tel.�kom.�
661-011-564.

�Sprzedam�siewnik�Poznaniak�
3-metrowy,�tel.�kom.�696-003-585.

 Sprzedam suszarnię do kukurydzy, 
orkan, wyciąg do obornika, tel. kom. 
508-281-219.

�Sadzarka�do�krzewów�firmy�jagoda,�
sortownik�do�ziemniaków,�tel.�kom.�
501-206-533.

�Belarus�820�z�turem,�2008�rok;�
rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�kom.�696-094-770.

�Orkan,schładzalnik�do�mleka�
550-litrowy�alfalawal,�tel.�kom.�
607-889-775.

�Sprzedam�dwukółkę�sadowniczą,�tel.�
kom.�603-610-952.

�agregat�uprawowy,�hydraulicznie�
składany�szer.�5.2,�tel.�kom.�695-608-762.

�Brona�talerzowa�z�wałem�Packera;�wałki�
rozrzucające�rozrzutnika�fortschritt,�tel.�
kom.�692-146-594.

�Kombajn�zbożowy�Deutz-fahr�M1080,�
tel.�kom.�511-241-504.

�Krokodyl�do�obornika�130cm,�tel.�kom.�
508-194-191.

�Obciążniki�przednie�do�ursus�
5714,�wycinak�do�kiszonek,�tel.�kom.�
663-452-628.

�Widlak�do�ciągnika�na�przód,�tel.�kom.�
669-356-370.

�śrutownik�Bąk,�przyczepka�1-osiowa,�
chwytak�bel�zawieszany,�brama�4,30x1,70,�
tel.�kom.�510-846-486.

�rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�kom.�
693-286-129.

�Wywrotka�jednoosiowa�3,5t�trójstronna,�
nowa�8500zł,�tel.�kom.�880-709-761.

�Sprzedam�łuparkę�do�drewna,�tel.�kom.�
515-236-142.

�Sprzedam�przyczepę�3,5t�wywrotka,�
kultywator�2.10m,�pług�3,�przetrząsacz�
karuzelowy�4.6m,�tel.�kom.�602-121-614.

�Opony�14�zimówki,�pług�skibowy,�
glebogryzarka,�tur,�tel.�kom.�518-379-833.

�Kombajn�Bizon�zO56,�tel.�kom.�
888-822-173.

�Sprzedam�prasę�rolującą�Sipma�
z279/1�farma,�1998�rok,�Meskorol�
przetrząsarko-zgrabiarka�2002�rok,�tel.�
kom.�667-349-210.

�Pompa�wtryskowa�do�C-330,�tel.�kom.�
795-405-508.

�Prasa�Sipma�z-569/1�farma�ii,�2008�
rok,�kosiarka�rotacyjna�polska,�tel.�kom.�
609-313-912.

�Sprzedam�ładowacz�unhz�750,�tel.�
kom.�607-315-140.

�Sprzedam�rozrzutnik,�tel.�kom.�
692-673-808.

�Sprzedam�ursus�C-330M�z�turem,�tel.�
kom.�607-418-736.

�Sprzedam�suszarnię�do�kukurydzy�na�
olej�opałowy,�tel.�kom.�696-463-410.

�Wały�posiewne,�zawieszane,�tel.�kom.�
601-272-521.

�Przyczepa�18,�3-stronny�wywrot,�tel.�
kom.�601-272-521.

�Pługi�Kverneland:�zagonowy;�obrotowy,�
tel.�kom.�663-931-810.

�Siewka�nawozowa�2-talerzowa�
amazone,�tel.�kom.�601-272-521.

�agregat�uprawowy,�5-metrowy�
Konskilde,�tel.�kom.�663-931-810.

�zbiornik�na�mleko�550l,�stan�bdb,�
dojarka�alfa�laval,�dojarkę�czeską,�
rozsiewacz�do�nawozu�lejek,�tel.�kom.�
667-069-481.

�C-360P,�C-330,�tel.�kom.�694-026-457.

�rozrzutnik�6t,�3,5t,�pługi,�siewnik,�
talerzówka,�glebogryzarka,�inne�maszyny,�
tel.�kom.�602-473-422.

�rozrzutnik�2-osiowy,�stan�dobry,�tel.�
kom.�609-184-092.

�Przyczepa�samozbierająca,�tel.�kom.�
889-962-690.

�Sprzedam�dowód�rejestracyjny�od�
przyczepy,�tel.�kom.�602-517-961.

�Sprzedam�agregat�uprawowy�2,10m,�tel.�
kom.�880-762-565.

�Sprzedam�C-330�bez�rejestracji,�tel.�
kom.�663-790-575.

�Kabina,Sokółka”�C-330,�tel.�kom.�
663-790-575.

�Sprzedam�kombajn�Mf835,�przyczepę�
4,5t�wywrot,�tel.�kom.�607-706-343.

�rozsiewacz�nawozu�MXl-2100�unia�
Brzeg�ze�sterownikiem,�zawieszany�na�
wózku,�możliwość�sprzedaży�razem�lub�
osobno,�tel.�kom.�697-941-558.

�rozrzutnik�8t�i�inny�sprzęt,�tel.�kom.�
511-242-979.

�Sprzedam�przetrząsarko-zgrabiarkę,�tel.�
kom.�574-278-322.

�Pług�2-skibowy,�sortownik�do�
ziemniaków,�silnik�11,�tel.�kom.�
604-245-140.

�Opryskiwacz�ślęza�i�rozrzutnik�
sprzedam,�tel.�kom.�696-107-903.

�Sprzedam�grubera�6�łap�unia,�tel.�kom.�
699-917-956.

�rozrzutnik�fortschritt�jaskin,�rozsiewacz�
nawozu,�tel.�kom.�506-115-015.

inne
�tunele�foliowe�z�wyposażeniem�32x8,�

tel.�kom.�725-368-799.

�Obornik�bydlęcy�sprzedam,�tel.�kom.�
693-157-117.

�Sprzedam�maszt�zawieszany�
do�ciągnika�3-sekcyjny,�wysokość�
podnoszenia�1,7m,�tel.�kom.�508-448-858.

�Kojce�porodowe�z�wygrodzeniami�6szt.,�
tel.�kom.�781-243-450.

�Sprzedam�obornik�bydlęcy,�tel.�kom.�
665-287-647.

�Sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
608-691-072.

�zbiornik�na�mleko�520-litrowy,�1-fazowy,�
tel.�kom.�793-861-172.

�Sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
887-978-144.

�Obornik�bydlęcy�z�dowozem,�tel.�kom.�
726-121-861.

�zbiornik�na�mleko�330-litrowy,�tel.�kom.�
889-962-690.

rolnicze - usługi
�Białkowanie�obór,��

tel.�kom.�518-168-598.

�transport�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
665-734-042.

�Serwis�-�naprawy:�john�Deere,�new�
holland,�zetor,�Deutz-fahr,�Kubota,�tel.�
kom.�697-778-780.

�Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

�zbiór�kukurydzy�na�ziarno,�tel.�kom.�
606-294-284.

�zrobię�bramy�do�stodoły,�garażu,�obory�
oraz�ogrodzenia,�tel.�kom.�505-928-735.

�zbiór�kukurydzy�na�ziarno�kombajnem�
new�holland,�tel.�kom.�721-737-343.

�Koszenie�kukurydzy�na�ziarno�
kombajnem�Claas,�przystawką�6-rzędową�
z�docinaczem,�tel.�kom.�661-624-916.

 Naprawa ciągników i maszyn 
rolniczych z dojazdem na miejsce, tel. 
kom. 782-273-568.

zwierzęta
sprzedaż

�Oddam�zadbane�kocięta,�tel.�kom.�
880-233-777.

�Klacze:�2-letnia,�3-letnia,�tel.�kom.�
602-731-582.

�Sprzedam�szczeniaki�Owczarka�
niemieckiego,�tel.�kom.�697-753-260�
dzwonić�po�16.

�Oddam�małe�kotki,�tel.�kom.�
532-365-546.

�Sprzedam�gołębie�różnej�rasy,�tel.�kom.�
721-557-754.

�ratlerek�10-tygodniowy,�tel.�kom.�
607-302-816.

�ryby�do�stawu�karp,�kroczek,�szczupak�
sprzedam,�tel.�kom.�506-671-456.

�Sprzedam�szczeniaki�Owczarka�
niemieckiego�czarne,�tel.�kom.�
516-357-337.

�Sprzedam�suki�1,5-�i�2,5-roku�owczarka�
niemieckiego�długowłosego,�tel.�kom.�
504-202-526.

�Oddam�3�pieski�po�małej�suce,�tel.�kom.�
695-761-300.

�Szczenięta�owczarka�niemieckiego�
krótkowłose�i�długowłose�na�sms�nie�
odpowiadam,�tel.�kom.�691-355-728.

�Kozy�sprzedam�tanio,�tel.�kom.�
783-858-282.

inne
�Krycie:�sznaucer�miniaturka;�York�

miniatura�1,50�kg;�jamnik,�tel.�kom.�
515-277-426.
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Bratoszewiczanka podwójnie 
nagrodzona za swoją habilitację 

dokończenie ze str. 9

Ogólnodostępną w internecie 
jest właśnie moja praca przeglą-
dowa pt. „Significance and roles 
of Proteus spp. bacteria in natu-
ral environments”, w nr 4 czaso-
pisma Microbial Ecology z listo-
pada 2016. 

 Nagrody przyszły same  
z siebie, bo ktoś sam dostrzegł  
i docenił? 

Niezupełnie. Ze względu na 
to, że nadano mi tytuł z wyróż-
nieniem, mój przełożony mógł 
wystąpić z wnioskiem o nagro-
dę rektora, co uczynił. Przeszłam 
wymaganą procedurę. Udało 
się. Można powiedzieć, że mam  
na swoim koncie indywidual-
ną nagrodę naukową. Natomiast 
w przypadku nagrody marszałka 
poddałam się konkursowi (wnio-
sek o nagrodę Marszałka składa 
rektor uczelni) i ocenie komisji 
złożonej m.in. z przedstawicie-
li wszystkich wyższych uczelni  
w Łodzi. I wygrałam!

 Porozmawiajmy o emo-
cjach. Jak przyjęła Pani infor-
macje o podwójnym sukcesie? 
Jak przyjęła to Pani rodzina? 

Emocji było sporo i to od sa-
mego początku. Muszę powie-
dzieć, że samo przygotowywanie 
prac, a później walka z czasem 
przy ich publikowaniu, stanowi-
ły dla mnie ogromny stres. Do-
datkowo moje prace badawcze,  
a później przygotowywanie 
wniosku habilitacyjnego w 2017 
roku, zbiegło się z intensywny-
mi obowiązkami macierzyńskim, 
syn miał dopiero 7 lat, a córka  
– 5,5 roku. Oczywiście teraz jest 
już dużo lepiej, a same nagrody są 
dla mnie wielką, wielką satysfak-
cją. Przede wszystkim ze wzglę-
du na ogromny wkład pracy, na 
to, że od początku była ona moją 
własną inicjatywą, sama wystara-
łam się o grant, zorganizowałam 
zespołowe badania etc. Te nagro-
dy dają mi satysfakcję, pokazują, 
że było warto, oczywiście nie dla 
zdobycia nich samych, ale dlate-
go, że dowodzą tego, że były war-

tościowe także dla innych. Oczy-
wiście od początku wierzyłam  
w to, że będą wartościowe, ale 
fakt, że ktoś jeszcze je docenił, 
naprawę mnie podbudował i do-
dał mi skrzydeł. 

Rodzina jest ze mnie niezmier-
nie dumna i szczęśliwa. Wszyscy 
byli ze mną ostatnio na rozdaniu 
nagród rektora i choć uroczystość 

była bardzo długa, nawet dzie-
ci wytrwały do końca. Rodzina 
to dla mnie jednocześnie wspar-
cie i odskocznia od naukowych 
zmagań. Muszę powiedzieć,  
że to rodzicom – polonistom  
– zawdzięczam ciekawość świata, 
a jednocześnie szacunek do języ-
ka ojczystego, taką humanistyczną 
wrażliwość. 

 Jakie ma Pani plany  
na przyszłość? Trochę odpo-
czynku, czy od razu wir kolej-
nych badań?

Odpocząć nie mogę. Nie ma 
takiej szansy i to nie dlatego,  
że jestem tak niezmiernie pilna, 
bo – tak jak każdy – jestem trochę 
leniwa i trochę pracowita. Nie po-
zwala mi na to praca dydaktyczna. 
Muszę prowadzić zajęcia ze stu-
dentami, być na wykładach, ćwi-
czeniach. 

Z drugiej strony naukowcy nie 
mogą fundować sobie przerw, po-
nieważ to wiązałoby się z luką pu-
blikacyjną, a my do tej pory co 2, 
a obecnie  co 4 lata jesteśmy wery-

fikowani z naszej aktywności na-
ukowej. 

Z tym wiąże się budowanie po-
ziomu uczelni, możliwości pozy-
skiwania funduszy na działalność 
badawczą, sprzęt, odczynniki 
etc. Wbrew pozorom głównym 
i jedynym narzędziem pracy mi-
krobiologia nie jest tylko mikro-
skop. Czasem rzeczywiście spę-
dzałam przy nim całe godziny, ale 
częściej moje badania opierają się 
na różnych, nieraz całodziennych 
testach i skomplikowanej metody-
ce wymagającej często zaawanso-
wanej aparatury badawczej, mnó-
stwa sprzętu, a także podłoży 
mikrobiologicznych do hodowli  
i badania cech drobnoustrojów. 

Przerwy w mojej aktywności 
naukowej nie było i nie będzie.  
Od jakiegoś czasu toczą się już ko-
lejne badania. Badam w dalszym 
ciągu pałeczki Proteus pod kątem 
ich zachowań społecznych, czy-
li rywalizacji szczepów między 
sobą, ich zjadliwości i wytwarza-
nia specjalnych struktur nazywa-
nych pęcherzykami błonowymi,  

o czym na tę chwilę bardzo nie-
wiele wiadomo. Pracuję nad tym 
tematem już dwa lata, z nadzie-
ją, że uda się dobrze opublikować 
uzyskiwane ciekawe wyniki. 

Rozpoczęliśmy również współ-
pracę z profesorem Miltonem da 
Costą z Portugali, z Uniwersyte-
tu w Coimbrze, który jest świato-
wym ekspertem w zakresie bada-
nia drobnoustrojów ze środowisk 
ekstremalnych, czyli np. zasolo-
nych, takich jak polskie kopal-
nie soli. Prace trwają od kilku lat  
i z tego zakresu ukazała się już 
jedna publikacja. 

 Awans w zasięgu ręki? 
Pewnie tak, ale to jeszcze 

dość długa droga. Ja pracuję  
w tej chwili cały czas na stano-
wisku adiunkta, tak jak pracowa-
łam jako doktor przed habilitacją, 
oprócz tego jestem kierownikiem 
Pracowni Mikrobiologii Ogól-
nej w ramach Zakładu Biolo-
gii Bakterii. Oczywiście, że ha-
bilitacja może przyczynić się do 
zmiany stanowiska, ale sama do 
tego nie wystarczy. Mogę być 
profesorem Uniwersytetu Łódz-
kiego, ale muszę spełnić dodat-
kowe kryteria, na przykład po-
starać się o kolejny grant, co  
w najbliższym czasie mam za-
miar uczynić, a także wykazy-
wać się aktywnością naukową, 
czyli publikować. 

Rozmawiała  
Lilianna Jóźwiak-Staszewska

nagrody�są�dla�mnie�
wielką�satysfakcją��
ze�względu�na�ogromny�
wkład�pracy,�na�to,�że�
od�początku�była�ona�
moją�własną�inicjatywą,�
sama�wystarałam�się��
o�grant,�zorganizowałam�
zespołowe�badania�etc.

Głowno�|�złote�Gody�w�Miejskim�Ośrodku�Kultury

Pół wieku miłości – jubileusz par małżeńskich
Koncertu szlagierów  
z okresu 
międzywojennego 
zamiast Marszu 
Mendelssohna  
mogły wysłuchać pary 
małżeńskie z Głowna,  
które 18 października 
świętowały Złote Gody.

Podczas jubileuszowej uroczy-
stości, która odbyła się w MOK 
w Głownie, w imieniu Prezyden-
ta RP medalami za długoletnie po-
życie małżeńskie burmistrz Grze-
gorz Janeczek uhonorował 21 par. 
Zakochanym spodobała się pełna 
wzruszeń i gratulacji uroczystość, 
bo – jak przyznali w rozmowie  
z naszym reporterem – dzięki niej 
przypomnieli sobie najważniejszy 
dzień swojego życia, do którego 
chętnie powracają w myślach na-
wet po tylu latach.

– Uroczystość była piękna i, po-
dobnie jak podczas naszego ślubu, 
także świeciło słońce. To dobry 
znak. Ostatecznie, wytrzymali-
śmy ze sobą tyle lat, więc choć ży-
cie pełne było lepszych i gorszych 
chwil, nie było tak źle – powie-
dzieli nam.

lubimy trzymać  
się razem
Piątkowe wydarzenie okazało 

się szczególnym dniem dla Pań-
stwa Anny i Marka Chybowskich 
oraz Marii i Stanisława Dałków, 
którzy 50-lecie zaślubin mogli 
świętować wspólnie. Pani Anna 
i pani Maria są bowiem siostra-
mi, które swoich mężów pozna-

ły przed kilkudziesięcioma laty 
na weselu u koleżanki. Ceremo-
nię ślubną również przeżywały 
wspólnie, stojąc przed ołtarzem  
u boku przyszłych mężów w dniu 
Bożego Narodzenia 1969 roku.

– To była w naszym mieście 
sensacja, bo dwie siostry wycho-
dziły za mąż jednego dnia. Wesele 
też było spore, bo musiały zmie-
ścić się na nim trzy rodziny. Od 
tego czasu przybyło nas i dziś mo-
żemy cieszyć się nie tylko dzieć-
mi, ale i wnukami. Zawsze stara-
my się przeżywać życie wspólnie, 
dzieląc się radościami i troskami. 
Tak już mamy, że lubimy trzymać 
się razem – zauważa Anna Chy-
bowska.

Zdaniem naszej rozmówczyni 
sposobem na małżeńskie szczę-
ście może stać się wspólna radość 
z każdej chwili oraz docenianie 
tego, co otrzymało się od losu.

– Mieliśmy szczęście, bo choć 
w młodych latach byliśmy sąsia-

dami, nie znaliśmy się aż do cza-
su pamiętnego wesela. Mąż za-
tańczył wtedy ze mną, a już rok 
później tańczyliśmy pierwszy ta-
niec na naszym weselu. I odtąd 
życie płynie nam wspólnie, a choć 
to tyle już lat, nie nudzimy się, bo 

zawsze jest coś, co nas angażuje  
– przyznaje pani Anna. 

Jubileuszową uroczystość 
uświetnił występ artystów Teatru 
Piosenki z Łodzi, którzy wzruszy-
li uczestników przebojami z daw-
nych lat.  aw

Niesułków |�Dom�Kultury�

Nasza Ferajna 
w kadrze kamery
Seniorzy z Klubu 
Seniora Nasza Ferajna 
w Niesułkowie  
wzięli udział  
w warsztatach 
filmowych.

Odbyły się one w dniach 16  
i 17 października, a zorganizował 
je tutejszy Dom Kultury, przy któ-
rym działają seniorzy. Warsztaty 
poprowadził Michał Baranowski  
z toruńskiego Goodart’u. 

Artyści – amatorzy, którzy co-
raz lepiej radzą sobie w kabare-
towych i teatralnych realizacjach, 
czego dowodem jest ich ostatnie 
przedstawienie – legenda „Zie-
larz Stryk co historię Strykowa 
zbudował”, teraz spróbowali swo-
ich sił na ekranie. Efekty już moż-
na oglądać na Facebooku i stro-

nie internetowej Domu Kultury 
w Niesułkowie. W ciągu 2 dni 
warsztatów, przy pomocy proste-
go oprogramowania, zrealizowa-
ne zostały dwa spoty reklamowe, 
których pomysłodawcami byli 
sami seniorzy. Przy wykorzysta-
niu scenografii wspomnianego 
już przedstawienia nagrano rekla-
mę Karczmy pod Gwiazdami. Po-
wstała też reklama kremu odmła-
dzającego – Konopka. 

Seniorzy podczas zajęć zapo-
znali się z podstawami realizacji 
telewizyjnej i filmowej, nauczy-
li się obsługi amatorskich kamer  
i aparatów oraz sztuki reżyserskiej 
i operatorskiej. Było dużo pracy, 
ale i dużo satysfakcji. Nowe do-
świadczenie, przełamanie barier 
lęku i tremy oraz nowe umiejętno-
ści zaowocują w pracy nad kolej-
nymi inscenizacjami grupy kaba-
retowo-teatralnej.  opr. ljs

Członkowie Naszej Ferajny�uczyli�się�m.in.�obsługi�amatorskich�kamer.
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MeDal Za wSPólne żyCie
Oto�szczęśliwe�pary,�które�
zostały�uhonorowane�medalem�
Prezydenta�rP:�

�Anna i marek Chybowscy
�maria i Stanisław Dałkowie
�Halina i Jerzy Dedeńczuko-

wie
�Grażyna i Jerzy Góralscy
�marianna i Władysław kazi-

mierscy
�zofia i Lucjan krakowiako-

wie
�zofia i zdzisław mikituła
�ewa i Jan milczarkowie
�Helena i Paweł mirowscy

�Janina i Jerzy misztalowie
�Regina i Jan ogłozowie
�zofia i Jan Piątkowie
�Janina i tadeusz Rożniato-

wie
�marianna i Władysław Roż-

niatowie
�elżbieta i Jerzy Rubachowie
�marianna i Jan Sołtanowie
�teresa i Henryk Stępińscy
�elżbieta i Brunon Stokowscy
�Henryka i Jarosław taflińscy
�zofia i Leszek Wojciechow-

scy
�Halina i Janusz zielonka

Rok 1969 obfitował w naszym mieście w śluby.�50�lat�później�medal�za�długoletnie�pożycie�małżeńskie�
otrzymało�aż�21�par!�
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Sport
Druga Skra lepsza 
od głowieńskiej Stali
w 2. kolejce iii Ligi Siatkówki. str. 32

koszykówka�|�WlK�u-18�i�u-16

Strykowianki zaczęły sezon od zwycięstw
Za nami pierwsze 
spotkania  
w Wojewódzkiej  
Lidze Koszykówki  
Dziewcząt ŁZKosz.  
Bardzo dobrze w nowym 
sezonie wystartowały 
zawodniczki  
TK Basket Stryków.

Po udanych turniejach w Ksa-
werowie oraz Pabianicach dla 
strykowianek przyszedł czas na 
zmagania ligowe. W dniach 12-
13 października nastąpiła inaugu-
racja rozgrywek w WLK do lat 18 
i do lat 16. W tej pierwszej kate-
gorii wysokie zwycięstwo odnio-
sły strykowianki, które we własnej 
hali w Dąbrówce Dużej pokonały 
PTK Tomiq Pabianice 85:63. Pod-
opieczne trenera Bartłomieja 
Szczepaniaka w pierwszych 
minutach dominowały wyraź-

nie nad pabianiczankami i wy-
pracowały sobie sporą przewagę.  
W kolejnych kwartach nie było  
już potrzeby nadawania szaleń-
czego tempa i TK Basket utrzy-
mał przewagę, wygrywając  
w komfortowy sposób. Warto do-
dać, że TK Basket odniósł suk-
ces, mając w składzie wiele młod-
szych rocznikowo zawodniczek, 
które mają przed sobą jeszcze kil-
ka lat gry w lidze U-18.

�tk Basket u-18 Stryków – Ptk 
tomiq Pabianice 85:63� (32:9,�
18:14,�15:18,�20:22)

tk Basket u-18:� iga� nalberczyń-
ska� –� 18� pkt.,� julia� Dąbrowska,�
Wiktoria� rutkowska,� zofia� Kowal-
ska�–�2�pkt.,�Karolina�żygadło�–�2�
pkt.,�aleksandra�Kowalska�–�14�pkt.,�
zuzanna�lipińska�–�16�pkt.,�Oliwia�
trzmielak� –� 3� pkt.,� Martyna� Gosz-
czyńska�–�15�pkt.,�Oliwia�Kot�–�15�pkt.

�1. kolejka WLk u-18:� Basket�
25�Bydgoszcz�–�uKS�Basket�SMS�
aleksandrów�łódzki�85:71,�tK�Ba-
sket�u-18�Stryków�–�PtK�tomiq�Pa-
bianice�85:63,�Widzew�łódź�–�aKS�
SMS�łódź�99:49,�MMKS�Katarzyn-
ki� toruń� –� MuKS� WSG� Supravis�
Bydgoszcz�(przełożony).

1.�Widzew�łódź� 1 2 99:49

2. tk Basket u-18 Stryków 1 2 85:63

3.�Basket�25�Bydgoszcz� 1 2 85:71

4.�Basket�SMS�aleksandrów�ł.� 1 1 71:85

5.�PtK�tomiq�Pabianice� 1� 1 63:85

6.�aKS�SMS�łódź� 1 1 49:99

7.�MuKS�Supravis�Bydgoszcz� 0� 0� 0:0

8.�Katarzynki�toruń� 0 0 0:0

�Następna, 2. kolejka WLk u-18 
odbędzie� się� w� niedzielę,� 27� paź-
dziernika:�Basket�25�Bydgoszcz�–�
PtK�tomiq�Pabianice,�MuKS�WSG�
Supravis� Bydgoszcz� –� tK� Basket�
u-18� Stryków,� aKS� SMS� łódź� –�
MMKS� Katarzynki� toruń,� uKS�
Basket� SMS� aleksandrów� łódzki�
–�Widzew�łódź.

Z kolei w kategorii do lat 16 
trenerzy strykowskiego klubu do 
rozgrywek zgłosili dwa zespo-
ły. Już w inauguracyjnej kolej-
ce oba stanęły naprzeciw siebie,  
a bardziej doświadczone koszy-
karki z TK Basket I (trener Bar-
tłomiej Szczepaniak) nie były 
zbyt wyrozumiałe dla koleżanek 
z TK Basket II (trener Jacek 
Lewandowski) i wygrały wyso-
ko 142 do 14. 

Najjaśniejszą postacią w bar-
wach pierwszego zespołu Stry-
kowa była zuzanna Lipińska, 
która zdobyła aż 35 pkt., ale  
w zasadzie wszystkie koszykarki 
zagrały bardzo dobrze i zanoto-
wały dwucyfrową zdobycz.  wp

�tk Basket i u-16 Stryków – tk 
Basket ii u-16 Stryków 142:14 
(36:2,�38:4,�41:4,�27:4)

tk Basket i u-16:�iga�nalberczyń-
ska�–�18�pkt.,�julia�Dąbrowska�–�16�
pkt.,�Wiktora�rutkowska�–�4�pkt.,�zo-
fia�Kowalska�–�10�pkt.,�Karolina�ży-
gadło�–�18�pkt.,�aleksandra�Kowal-
ska�–�19�pkt.,�zuzanna�lipińska�–�35�
pkt.,�Martyna�Goszczyńska�–�22�pkt.

tk Basket ii u-16:� jagoda� Szy-
chowska� –� 7� pkt.,� zuzanna� Dep-
tuła� –� 4� pkt.,� justyna� Borkowska,�
anna� Chybińska,� Klaudia� adam-
czewska� –� 1� pkt.,� Maja� Olejnik��
–�2�pkt.

�1. kolejka WLk u-16:� MKS�
ósemka� Skierniewice� –� uKS� Ba-
sket� SMS� aleksandrów� łódzki�
63:78,� towarzystwo� Koszykówki�
Basket� i� u-16� Stryków� –� towarzy-
stwo� Koszykówki� Basket� ii� u-16�
Stryków� 142:14,� KKS� Pro-Basket�
app�intenso�Kutno�–�pauza.

1. tk Basket i u-16 Stryków 1 2  142:14

2.�Basket�SMS�aleksandrów�ł.�� 1�� 2� �78:63

3.�MKS�ósemka�Skierniewice�� 1� 1� 63:78

4. tk Basket ii u-16 Stryków  1 1 14:142

5.�KKS�Pro-Basket�Kutno�� 0�� 0�� 0:0

�Następna, 2. kolejka Woje-
wódzkiej Ligi koszykówki u-16 
odbędzie� się� w� sobotę,� 19� paź-
dziernika:� uKS� Basket� SMS� alek-
sandrów� łódzki� –� towarzystwo�
Koszykówki�Basket�i�u-16�Stryków,�
KKS� Pro-Basket� app� intenso� Kut-
no� –� MKS� ósemka� Skierniewice,�
towarzystwo�Koszykówki�Basket�ii�
u-16�Stryków�–�pauza.

Drużyna��
tK�Basket�Stryków��
w�rozgrywkach�do�lat�
18�rozgrywa�mecze��
z�wieloma�młodszymi�
zawodniczkami.

Lekkoatletyka�|�XX�Powiatowe�igrzyska�lzS

Domaniewice zdominowały rywalizację
20 października  
w Domaniewicach odbyły 
się XX Powiatowe Igrzyska 
LZS w Lekkoatletyce  
i Sportach Rereacyjnych. 
Do imprezy przystąpili 
zawodnicy z gmin powiatu 
łowickiego.

Uczestnicy rywalizowali w kil-
ku konkurencjach wśród kobiet  
i mężczyzn. W zawodach nie mie-
li sobie równych gospodarze, któ-
rzy wygrali niemal wszystkie ka-
tegorie. Wśród kobiet w zawodach 
lekkoatletycznych 1. miejsce zaję-
ła gmina Domaniewice z dorob-
kiem 108 pkt., przed gminą Zdu-
ny – 83 pkt. i gminą Łowicz – 80 
pkt. oraz gminą Nieborów – 32 
pkt. Wśród mężczyzn klasyfika-
cja gmin wyglądała identycznie:  
1. miejsce Domaniewice – 97 
pkt., 2. miejsce Zduny – 87 pkt.,  
3. miejsce Łowicz – 70 pkt.  
i 4. miejsce Nieborów 58 pkt.

W konkurencjach rekreacyj-
nych w spacerze rolnika wygra-
ły Domaniewice przed Zdunami 
i Łowiczem. W slalomie piłkar-
skim kolejny raz zwycięstwo od-
niosły Domaniewice przed 
Nieborowem i Zdunami. W prze-
ciąganiu liny po raz pierwszy naj-
lepszy był ktoś inny niż gospo-
darze. Pierwszy Łowicz, drugie 
Domaniewice, a trzeci Nieborów.

W łącznej klasyfikacji 
uwzględniającej zawody lek-

koatletyczne oraz konkuren-
cje rekreacyjne zwyciężyła  
gmina Domaniewice z dorob-
kiem – 183 pkt., drugą loka-
tę zajęły Zduny – 138 pkt., trze-
cią Nieborów – 134 pkt., czwartą 
Łowicz – 133 pkt., a piątą Kocie-
rzew – 16 pkt.  wp 

�koBiety:
100 m:

1.�Małgorzata�jakóbiec�–�Domaniewice�� 13,51�sek.

2.�natalia�Owczarek�–�łowicz�� 14,32�sek.

3.�julia�Pawlata�–�Domaniewice�� 14,54�sek.

600 m:

1.�Michalina�leszkiewicz�–�Domaniewice�� 2:00�min.

2.�agnieszka�Olejniczak�–�Domaniewice�� 2:01�min.

3.�Michalina�Kubica�–�zduny�� 2:03�min.

Pchnięcie kulą 3 kg:

1.�Magdalena�Ochmańska-zrazek�–�łowicz�� 10,93�m

2.�natalia�Baleja�–�Domaniewice�� 10,58�m

3.�Martyna�Orlińska�–�Domaniewice�� 9,69�m

Skok w dal:

1.�julia�Perzyńska�–�Domaniewice� �4,98�m

2.�Paulina�Pakuła�–�Domaniewice�� 4,51�m

3.�Klaudia�Stępniewska�–�łowicz� �4,33�m

�męŻCzyźNi:
100 m:

1.�tomasz�Wieteska�–�Domaniewice�� 10,68�sek.

2.�Krystian�jakiel�–�łowicz�� 12,16�sek.

3.�Marek�Guzek�–�zduny�� 12,1�sek.

1000 m:

1.�Sylwester�Michalak�–�Domaniewice�� 3:17

2.�jakub�Wódka�–�zduny�� 3:19

3.�Mieszko�Brzózka�–�nieborów�� 3:20

Pchnięcie kulą 7,26 kg:

1.�Patryk�rybus�–�łowicz�� 11,88�m

2.�Damian�haczykowski�–�łowicz�� 10,84�m

3.�emil�tkacz�–�Domaniewice�� 10,33�m

Skok w dal:

1.�jakub�Pająk�–�Domaniewice�� 6,00�m

2.�Stanisław�znyk�–�zduny�� 5,69�m

3.�Maciej�Kucharek��–�łowicz�� 5,57�m

Piłka nożna�|�B-klasa

Iskra poza podium,
Powstaniec zwycięski

W gr. I B-klasy zakończyła się 
runda jesienna. OSP Iskra Głow-
no pod wodzą trenera Michała 
Pawlaka w ostatnim meczu w tym 
roku zmierzyła się w Łodzi z Me-
talowcem. 

Spotkanie o pozostanie na po-
dium w tabeli gr. I B-klasy zakoń-
czyło się niestety dotkliwą poraż-
ką głownian 2:7. Po tym spotkaniu 
Iskra spadła na 4. miejsce w tabeli 
i nie poprawi go przynajmniej do 
wiosny i rundy rewanżowej. Lide-
rem pozostaje ŁKS III Łódź, któ-
ry wygrał wszystkie mecze z prze-
rażającym bilansem goli 78-7!

Z kolei w gr. III B-klasy roz-
grywki jesienne potrwają do  
10 listopada. W minionej kolejce 
wszystkie drużyny reprezentują-
ce nasz region odniosły zwycię-
stwa. Najbardziej cieszą się z tego 
w Dobrej, gdzie Powstaniec zdo-
był pierwsze punkty w tym sezo-
nie, pokonując na wyjeździe LKS 
Gieczno 2:1. Ponadto w takim sa-
mym stosunku z Expom Krośnie-
wianką wygrał Sokół Popów, któ-
ry utrzymał dzięki temu 3. miejsce 
w tabeli. Trzeci komplet punktów 
z rzędu zapisał na swoje konto  
z kolei swędowski Huragan, który 
4:2 odprawił na wyjeździe Błękit-
nych Ciosny.  wp

�9. kolejka B-klasy, gr. i:� Meta-
lowiec� –� iskra� Głowno� 7:2,� Milan�
ii� łódź� –� łKS� iii� łódź� 0:9,� Start�

Szczawin� –� Saints� 2:3,� Victoria� ii�
łódź� –� Sokół� lutomiersk� 3:1,� KP�
Byszewy�–�aMii�ii�(przełożony).

1.�łKS�iii�łódź 9 27 78-7

2.�Saints�łódź 9 19 53-19

3.�Metalowiec�łódź 9 19 29-23

4. oSP iskra Głowno 9 18 48-26

5.�aMii�ii�łódź 7 8 21-37

6.�KP�Byszewy 7 7 18-30

7.�Victoria�ii�łódź 8 7 19-48

8.�Sokół�lutomiersk 8 6 9-21

9.�Start�Szczawin 9 4 15-35

10.�Milan�Polonia�ii�łódź 5 1 2-46

�Następna, 10. kolejka B-klasy, 
gr. i� odbędzie� się� w� rundzie� wio-
sennej:�KP�Byszewy�–�Saints�łódź,�
Metalowiec�łódź�–�Victoria�ii�łódź,�
Start�Szczawin�–�OSP�iskra�Głow-
no,� Sokół� lutomiersk� –� łKS� iii�

łódź,�Milan�ii�łódź�–�aMii�ii�łódź.

�7. kolejka B-klasy, gr. iii:�Olim-
pia�Oporów�–�KKS�ii�Koluszki�3:2,�
Błękitni� –� huragan� 2:4,� Sokół� –�
expom� Krośniewianka� 2:1,� lKS�
Gieczno� –� Powstaniec� 1:2,� lKS� ii�
Gałkówek�–�Pogoń�rogów�2:4.

1.�Pogoń�rogów 7 21 40-10

2.�Olimpia�Oporów 7 19 25-10

3. Sokół Popów 7 16 28-13

4.�KKS�ii�Koluszki 7 15 15-9

5.�expom�Krośniewianka 7 12 9-12

6. Huragan Swędów 7 9 17-15

7.�lKS�ii�Gałkówek 7 8 15-16

8. Powstaniec Dobra 7 3 10-27

9.�lKS�Gieczno 7 0 5-26

10.�Błękitni�Ciosny 7 0 9-35

�Następna, 8. kolejka B-klasy, 
gr. iii�odbędzie�się�w�dniach�26-27�
października:�Pogoń�rogów�–�Olim-
pia�–�lKS�Gieczno�–�Błękitni�Ciosny,�
Powstaniec�–�expom�Krośniewian-
ka,�KKS� ii�Koluszki� –�Sokół,�hura-
gan� Swędów� –� lKS� ii� Gałkówek.

Powstaniec Dobra w B-klasie�w�końcu�ma�powody�do�radości.
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uczestnicy Powiatowych igrzysk LA�w�Domaniewicach.
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Piłka nożna�|�13.�kolejka�iV�ligi

Uratowany punkt w Warcie, 
Zjednoczeni znów na remis 
Piłkarze Strykowa 
rzutem na taśmę 
zdobyli 1 pkt. w starciu 
z sąsiadem w ligowej 
tabeli.

juTrZenka warTa 1 (0)
ZjeD. STryków 1 (0)

Bramkę dla Strykowa� zdobył��
w�87�min.�łukasz�ściślewski.

Podopieczni trenera Łuka-
sza Wijaty kilka dni po rywali-
zacji w Pucharze Polski udali się 
na wyjazd do Warty, gdzie w nie-
dzielę, 20 października podejmo-
wali miejscową Jutrzenkę. Zjed-
noczeni musieli gonić wynik  
i ostatecznie udało im się wywal-
czyć remis.

Starcie z Jutrzenką było do-
skonałą okazją do wskoczenia 
w górną połowę tabeli IV Ligi  
i odskoczenia od rywali w środ-
ku stawki. Od początku gospoda-
rze nastawili się na grę z kontry, 
co dawało im okazję do strzałów. 
Zjednoczeni także mieli swoje 
sytuacje, ale do przerwy kibice 
bramek nie zobaczyli. Po zmianie 
stron gra się nieco uspokoiła, ale 
w końcu padły jakieś gole. Pierw-
si na prowadzenie wyszli miej-
scowi, kiedy to Mariusz Woźniak 
po indywidualnej akcji strzelił  
w długi róg. Strykowianie nie 
poddawali się i do końca walczy-
li o choćby punkt. W 87 min. po 
rzucie rożnym stan meczu wy-
równał z najbliższej odległości 
Łukasz Ściślewski. W końców-
ce gospodarze mieli jeszcze piłkę 
meczową, ale doskonale w bram-
ce spisał się Kamil Tyburski.

Punkt w Warcie nie zmienił 
pozycji Zjednoczonych w tabe-
li. Podopieczni trenera Łukasza 
Wijaty nadal zajmują 10. miej-
sce, a w kolejnym spotkaniu  
w sobotę, 26 października  
o godz. 14:30 zmierzą się na wła-

snym boisku z rezerwami ŁKS-
-u Łódź. Pozytywnym aspektem 
dla kibiców w Strykowie może 
być fakt, że do piątego Włóknia-
rza Zelów zespół Zjednoczonych 
traci jedynie 3 pkt. Ścisk w tabeli 
jest więc duży, choć wyklarowała 
się czołówka walcząca o główne 
laury. wp

�13. kolejka:� termy� ner� Poddę-
bice�–�lKS�Kwiatkowice�0:3,�Cera-
mika�Opoczno�–�Włókniarz�zelów�
1:2,� Boruta� zgierz� –� Warta� Dzia-
łoszyn� 4:4,� andrespolia� Wiśnio-
wa� Góra� –� KS� Kutno� 1:3,� Pogoń��
zduńska� Wola� –� Omega� Klesz-
czów� 1:0,� łKS� ii� łódź� –� Orzeł�
nieborów�5:0,�Warta�Sieradz�–�Pe-
likan�łowicz�7:1,�Orkan�Buczek�–�
Polonia�Piotrków�trybunalski�2:4,�
jutrzenka� Warta� –� zjednoczeni�
Stryków�1:1.

1.�Warta�Sieradz 13 33 43-9

2.�KS�Kutno 13 31 36-15

3.�Polonia�Piotrków�tryb. 13 28 42-17

4.�GKS�Orkan�Buczek 13 25 36-17

5.�Włókniarz�zelów 13 21 24-26

6.�lKS�Kwiatkowice 13 20 31-23

7.�Pogoń�zduńska�Wola 13 20 23-27

8.�Boruta�zgierz 13 20 31-23

9.�łKS�ii�łódź 13 19 33-30

10. zjednoczeni Stryków 13 18 25-24

11.�jutrzenka�Warta 13 17 21-20

12.�Warta�Działoszyn 13 14 24-33

13.�Ceramika�Opoczno 13 14 22-31

14.�Omega�Kleszczów 13 14 27-31

15.�andrespolia�Wiś.�Góra 13 13 22-30

16.�termy�ner�Poddębice 13 10 17-30

17.�Pelikan�ii�łowicz 13 7 12-43

18.�Orzeł�nieborów 13 3 16-56

�Następna, 14. kolejka� odbę-
dzie� się�w�dniach�26-27�paździer-
nika:�KS�Kutno�–�Pogoń�zduńska�
Wola,�zjednoczeni�Stryków�–�łKS�

ii�łódź,�Warta�Sieradz�–�jutrzenka�
Warta,�Omega�Kleszczów�–�termy�
ner� Poddębice,� Polonia� Piotrków�
trybunalski�–�andrespolia�Wiśnio-
wa� Góra,� Warta� Działoszyn� –� Ce-
ramika� Opoczno,� Orzeł� nieborów�
–�Orkan�Buczek,�lKS�Kwiatkowice�
–�Boruta�zgierz,�Pelikan�ii�łowicz�–�
Włókniarz�zelów.

Po�ostatnich�dobrych�
występach�ze�ścisłą��
iV-ligową�czołówką�
punkt�zdobyty�
w�Warcie�należy�
uznać�za�mało�
satysfakcjonujący.

Piłka nożna�|�9.�kolejka�a-klasy,�gr.�ii

Porażki piłkarzy Strugi  
i Błękitnych z czołówką
Za nami 9. kolejka 
rozgrywek  
o mistrzostwo A-klasy, 
gr. II. Niestety była 
ona pechowa dla Strugi 
Dobieszków  
i Błękitnych Dmosin.

Dobieszkowianie pod wodzą 
trenera Piotra Pożarlika zmierzy-
li się na wyjeździe z liderem ta-
beli Włókniarzem Zgierz. Po za-
ciętym pojedynku Struga niestety 
przegrała 2:3, a bramki dla gości 
zdobyli Michał Stawiany i Paweł 
Klimecki. Goście przegrywali już 
0:2, ale potrafili wyrównać. Nie-
stety w końcówce zgierzanie prze-
chylili szalę zwycięstwa na swoją 
stronę.

Trudne zadanie mieli także 
Błękitni Dmosin pod wodzą gra-
jącego trenera Dawida Ślązaka. 
Dmosinianie zagrali w Różycy  
z wiceliderem LKS, który jako je-
dyny nie zaznał jeszcze smaku po-
rażki w tym sezonie. Gospodarze 
okazali się wyraźnie lepsi i poko-
nali Błękitnych 2:0.

Struga nadal zajmuje 4. miejsce 
w tabeli gr. II A-klasy, a Błękitni 
spadli na siódmą lokatę. Kolejne 
spotkania w najbliższą niedzie-
lę, 27 października. Dobieszków 
podejmie u siebie LZS Justynów, 

a Błękitni na własnym boisku za-
grają z LKS Kalonką.  wp 

�9. kolejka:� lKS� różyca� –� Błę-
kitni� Dmosin� 2:0,� Kolejarz� łódź�
–�Czarni�Smardzew�4:1,�lzS�justy-
nów�–�Boruta�ii�zgierz�2:1,�Polonia�
andrzejów� –� Sport� Perfect� łódź�
1:0,� lKS� Gałkówek� –� Milan� Club�
Polonia�łódź�1:0,�Włókniarz�zgierz�
–�Struga�Dobieszków�3:2,�lKS�Ka-
lonka�–�pauza.

1.�Włókniarz�zgierz 8 21 34-12

2.�lKS�różyca 7 19 37-6

3.�Boruta�ii�zgierz 9 19 20-15

4. Struga Dobieszków 9 16 35-21

5.�Kolejarz�łódź 8 15 22-15

6.�lzS�justynów 8 13 16-13

7. Błękitni Dmosin 7 11 11-10

8.�Polonia�andrzejów 8 9 17-27

9.�Czarni�Smardzew 8 8 17-18

10.�lKS�Kalonka 8 6 17-29

11.�lKS�Gałkówek 8 4 10-36

12.�Sport�Perfect�łódź 8 3 7-20

13.�Milan�Polonia�łódź 8 3 13-34

�Następna, 10. kolejka� od-
będzie� się� w� dniach� 26-27� paź-
dziernika:� Boruta� ii� zgierz� –� lKS�
Gałkówek,� lKS� różyca� –� Polonia�
andrzejów,� Struga� Dobieszków� –�
lzS�justynów,�Sport�Perfect�łódź�
–�Włókniarz�zgierz,�Milan�Club�Po-
lonia�łódź�–�Kolejarz�łódź,�Błękit-
ni�Dmosin�–�lKS�Kalonka,�Czarni�
Smardzew�–�pauza.

Piłka nożna�|�1/4�Pucharu�Polski�łzPn

Stal i Zjednoczeni 
odpadają z rywalizacji
W środę, 16 października 
rozegrano mecze 
ćwierćfinałowe Totolotek 
Pucharu Polski Okręgu 
Łódzkiego. 

Niestety swoje spotkania prze-
grały zespoły Stali Głowno i Zjed-
noczonych Stryków. V-ligowcy 
z Głowna zmierzyli się na wła-
snym boisku z wyżej notowanym 
KS Sand Bus Kutno. Podopiecz-
ni trenera Przemysława Gibały po-
kazali wielki charakter i grali jak 
równy z równym z czołowym ze-
społem IV Ligi. Głownianie mie-
li szansę na dobry wynik, gdyby 
wykorzystali rzut karny. Nieste-
ty jedenastka była nieskuteczna,  
a niedługo potem goście obję-
li prowadzenie. Ostatecznie KS 
Kutno wygrało w Głownie 2:1.

Z kolei w Łodzi lider Łódz-
kiej Klasy Okręgowej RTS Wi-
dzew II Łódź podejmował IV-li-
gowych Zjednoczonych Stryków 
pod wodzą trenera Łukasza Wi-

jaty. Spotkanie stało na wysokim 
poziomie, a wszystkie bramki pa-
dły jeszcze w pierwszej połowie. 
Łodzianie sprawili małą niespo-
dziankę i wygrali 2:1, dzięki trafie-
niom najskuteczniejszego gracza 
Widzewa II Filipa Mihaljevića, 
który aspiruje do gry w składzie 
pierwszej II-ligowej drużyny. Je-
dyną bramkę dla Strykowa zdobył 
Patryk Nouri.

Tym samym Stal i Zjednocze-
ni żegnają się z tegoroczną odsło-
ną Pucharu Polski. W półfinałach 
okręgu łódzkiego może dojść do 
małych piłkarskich derbów Ło-
dzi, pomiędzy rezerwami ŁKS-u 
i Widzewa. Losowanie par 1/2 za-
planowano w siedzibie Łódzkie-
go Związku Piłki Nożnej jeszcze  
w tym tygodniu.  wp

�1/4 Pucharu Polski okręgu 
Łódzkiego:�Stal�Głowno�–�KS�Kut-
no�0:2,�lKS�różyca�–�łKS�ii�łódź�
1:1,�rtS�Widzew�ii�łódź�–�zjedno-
czeni�Stryków�2:1,�zawisza�rzgów�
–�termy�ner�Poddębice�2:0.

Piłkarze Strugi na stadionie w zgierzu�ulegli�Włókniarzowi�2:3.
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zjednoczeni Stryków bardzo dobre mecze przeplatają przeciętnymi.�to�sprawia,�że�strykowianie�mają�dość�
blady�dorobek�punktowy�i�zajmują�miejsce�w�środku�stawki�iV-ligi.
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PRoGNozA PoGoDy�|�24.10.2019�–�30.10.2019

SytuACJA SyNoPtyCzNA: 
Pogodę�kształtuje�zatoka�niżowa.��
z�południowego�zachodu�napływa�ciepła�masa�
powietrza�polarno-morskiego.

CzWARtek – Piątek:
zachmurzenie�umiarkowane�do�małego,��
bez�opadów�oraz�ciepło.��Widzialność�dobra,�
rano�słaba�–�zamglenia,�lokalnie�mgły.�Wiatr�
południowo-wschodni,�w�czwartek�zachodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-6�m/s.�temp.�max��
w�dzień:�+�18�st.�C�w�czwartek�do�+�19�st.�C��
w�piątek.�temp.�min�w�nocy:�+�9�st.C�do�+�8�st.C.

SoBotA – NieDzieLA: 
zachmurzenie�duże,�okresami�umiarkowane,�
bez�opadów,�chłodniej.�Widzialność�dobra,��
rano�zamglenia,�lokalnie�mgły.�Wiatr�zachodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-6�m/s.��
temp.�max�w�dzień:�+�19�st.�C�w�sobotę��
do��+�16�st.�C�w�niedzielę.�temp.�min�w�nocy:��
+�9�st.�C�do��+�6�st.�C.

PoNieDziAŁek – WtoRek – ŚRoDA: 
zachmurzenie�umiarkowane�i�duże,�bez�opadów,�
chłodniej.�Widzialność�dobra,�rano�zamglenia,�
lokalnie�mgły.�Wiatr�południowy,�słaby�do�
umiarkowanego,�3-6�m/s.�temp.�max�w�dzień:��
+�10�st.�C�do��+�7�st.�C.�temp.�min�w�nocy:���
+�4�st.�C�do��+�1�st.�C,�przymrozki�do�-1�st.�C.

BiurO�MeteOrOlOGiCzne�CuMuluS

PRoGNozA BiometeoRoLoGiCzNA:
Pogoda�niekorzystnie�wpływać�będzie��
na�nasze�samopoczucie.�
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Wieści�z�Głowna�i�Strykowa
członek�Stowarzyszenia�Gazet�lokalnych
edycja�wspólna�z�tygodnikiem�„nowy�łowiczanin”

WyDAWCA: 
Oficyna�Wydawnicza�„nowy�łowiczanin”
Waligórscy�s.c.�w�łowiczu
99-400�łowicz,�ul.�Pijarska�3a,�
tel./fax�46�837-46-57,�46�837-37-51
e-mail:�wiesci@lowiczanin.info�
adres�dla�korespondencji:�
99-400�łowicz,�skrytka�pocztowa�68.�

ReDAkCJA W GŁoWNie: 
ul.�łowicka�40,�tel./fax�42�710-82-55
Redaktor naczelny:�Wojciech�Waligórski�
Dyrektor zarządzający:�ewa�Mrzygłód-Waligórska

Dziennikarze: lilianna�jóźwiak-Staszewska,�
elżbieta�Woldan-romanowicz,�agnieszka�Wojcieszek,
Wojciech�Pożarlik�(sport)�

redakcja�zastrzega�sobie�prawo�skracania�nadesła-
nych�tekstów,�zmiany�ich�tytułów,�dodawania�śródtytu-
łów.�nie�odsyłamy�niezamówionych�tekstów.�

Skład�tekstu�własny.�

ogłoszenia ramkowe i reklamy�
przyjmujemy�telefonicznie,�faxem:��
42�710-82-55�w�Głownie;��
46�837-37-51,�46�830-34-08�w�łowiczu,�
�e-mailem:�reklama@lowiczanin.info�lub�osobiście��
w�biurze�ogłoszeń�w�Głownie:�ul.�łowicka�40��
od�poniedziałku�do�piątku�w�godz.�8.30-15.30��
lub�w�łowiczu:�ul.�Pijarska�3a�w�pon.,�wt.�i�pt.��
w�godz.�7.30-18.00,�śr.�i�czw.�w�godz.�7.30-16.00,��
sob.�w�godz.�8.00-14.00.

ogłoszenia drobne przyjmowane�są�osobiście�
w�biurze�ogłoszeń,�punktach�wymienionych��
na�stronie�24,�a�także�przez�stronę�internetową:��
www.lowiczanin.info

Druk: SereGni�PrintinG�GrOuP�Sp.�z�o.o.��
03-796�Warszawa,�ul.�rzymska�18a.

nakład�kontrolowany�Wieści�z�Głowna�i�Strykowa��
2.040�egz.�
nakład�kontrolowany�wraz�z�wydaniem�głównym�
(nowy�łowiczanin):�9.000�egz.

100%
własności�polskiej

Piłka nożna�|�11.�kolejka�V�ligi

Pewne zwycięstwo Stali w Pabianicach
Głowieńscy piłkarze 
nie mieli problemów 
z pokonaniem 
niewygodnego 
Włókniarza i nadal 
to oni są najbliżej 
niepokonanego  
Widzewa II Łódź.

wł. PabianiCe  0 (0)
STal Głowno  3 (1)

Bramki dla Stali:� aleksy� Waśkie-
wicz� (24�min.),�antoni�Waśkiewicz�
(85� min.)� oraz� Dawid� Szymczak��
(w�89�min.).

Stal:� leszczyński� –� Szymczak,�
florczak,� e.� ignatowski,� Kluska� –�
andrzejewski,� tuliński,� Mospinek,�
aleksy� Waśkiewicz,� albert� Waś-
kiewicz� –� lebioda.� Grali� także:��
a.� tomczyk,� Osiński,� Grzyb,� no-
wak,�Ogórek�i�antoni�Waśkiewicz.

Po nieznacznej, ale bolesnej 
pierwszej ligowej porażce na wła-
snym boisku z GKS Ksawerów 
oraz przegranej w Pucharze Pol-
ski z KS Kutno w szeregi głow-
nian mogło wdać się zwątpienie.  
W sobotę, 19 października Stal 
pokazała jednak to, co ma najlep-
sze, czyli efektywną i efektowną 

grę, wygrywając 3:0 z Włóknia-
rzem w Pabianicach.

Podopieczni trenera Prze-
mysława Gibały od początku 
dyktowali warunki gry i stwarzali 
sobie liczne okazje. Wykorzysta-

li najtrudniejszą z nich, bowiem 
przepięknym strzałem z rzutu 
wolnego popisał się Aleksy Waś-
kiewicz. Do przerwy Stal prowa-
dziła skromnie, ale w pełni zasłu-
żenie i wynik 1:0 to najmniejszy 

wymiar kary dla gospodarzy. Po 
zmianie stron trener Gibała szukał 
nowych rozwiązań w ataku i miał 
nosa, bowiem emocje i zapędy 
pabianiczan ostudził rezerwowy 
tego dnia Antoni Waśkiewicz. 

To nie był jednak koniec strzelania 
w Pabianicach, bowiem tuż przed 
końcowym gwizdkiem wynik 
ustalił Dawid Szymczak.

Kolejne zwycięstwo Stali nie 
zmieniło nic w V-ligowej tabeli. 
Głownianie nadal mają 5 pkt. stra-
ty do lidera rezerw Widzewa Łódź 
i tylko 2 pkt. więcej od trzeciego 
Zawiszy Rzgów. Następny ligo-
wy pojedynek może jednak sporo 
zmienić w obrazie tegorocznych 
rozgrywek. Drużyna z Głow-
na uda się do Łodzi i w niedzie-
lę, 27 października o godz. 11:00 
rozpocznie batalię o przerwanie 
wspaniałej passy jedenastu kolej-
nych zwycięstw łódzkiego RTS-u 
Widzewa II.  wp 

�11. kolejka:� termy� uniejów� –�
Start� Brzeziny� 1:3,� Włókniarz� Pa-
bianice� –� Stal� Głowno� 0:3,� Orzeł�
Parzęczew�–�Sokół�ii�aleksandrów�
łódzki� 2:1,� lKS� Sarnów� –� KKS�
Koluszki�1:1,�GKS�Ksawerów�–�za-
wisza�rzgów�2:3,�lKS�rosanów�–�
rtS�Widzew�ii�łódź�1:4,�KS�ii�Kut-
no�–�GlKS�Dłutów�3:1,�uKS�SMS�
łódź�–�PtC�Pabianice�3:0.

1.�rtS�Widzew�ii�łódź 11 33 57-5

2. Stal Głowno 11 28 51-7

3.�zawisza�rzgów 11 26 35-14

4.�GKS�Ksawerów 11 22 27-17

5.�Start�Brzeziny 11 22 27-24

6.�uKS�SMS�łódź 11 20 23-20

7.�Włókniarz�Pabianice 11 17 19-23

8.�lKS�rosanów 11 16 22-26

9.�KKS�Koluszki 11 14 28-20

10.�Orzeł�Parzęczew 11 13 20-26

11.�termy�uniejów 11 11 14-26

12.�GlKS�Dłutów 11 10 22-40

13.�KS�ii�Kutno 11 7 17-32

14.�lKS�Sarnów 11 7 10-27

15.�Sokół�ii�aleksandrów�ł. 11 2 10-41

16.�PtC�Pabianice 11 1 6-40

�  12. kolejka� odbędzie� się��
w�dniach�26-27�października:�lKS�
rosanów�–�uKS�SMS�łódź,�zawi-
sza�rzgów�–�Włókniarz�Pabianice,�
KKS� Koluszki� –� GKS� Ksawerów,�
Start�Brzeziny�–�lKS�Sarnów,�GlKS�
Dłutów�–�Orzeł�Parzęczew,�PtC�Pa-
bianice�–�KS�ii�Kutno,�Sokół�ii�alek-
sandrów�łódzki�–�termy�uniejów,�
rtS�Widzew�ii�łódź�–�Stal�Głowno.

Wynik�spotkania�
otworzył�przepięknym�
strzałem�z�rzutu�
wolnego�jeden�z�trzech�
braci�Waśkiewiczów��
–�aleksy.

Piłka nożna�|�u-11

Zwycięska passa młodych
Zjednoczonych
W dniach 19-20 
października młoda ekipa 
Zjednoczonych Stryków 
z rocznika 2011/2012 
wzięła udział w kolejnych 
zmaganiach piłkarskich.

W sobotę podopieczni trene-
ra Przemysława Fortuny roze-
grali kolejny ligowy mecz w gr. I 
F1 Żak Łódzkiego Związku Pił-
ki Nożnej. Strykowianie podej-
mowali na wyjeździe Andrespolię 
Wiśniową Górę i nie dali gospo-
darzom żadnych szans, wygry-
wając aż 15 do 2. Najwięcej bra-
mek dla Strykowa zdobyli Wiktor 
Nowacki – 5 i Antoni Niźnikow-
ski – 4. W ligowych rozgrywkach 
Zjednoczonych czeka teraz pau-
za, bowiem kolejny mecz rozegra-

ją 9 listopada w Łodzi przeciwko 
miejscowemu Sport Perfect.

Z kolei dzień później w nie-
dzielę, 20 października stryko-
wianie rozegrali kolejne spotkania 
w Jesiennej Lidze Deichamnna. 
Zjednoczeni odnieśli dwa kolej-
ne zwycięstwa i nadal są w ści-
słej czołówce tabeli. Stryków za-
grał w składzie: Gabriel Goździk, 
Piotr Kaźmierczak, Eryk Plo-
cek, Dawid Borkowski – 4 bram-
ki, Wiktor Nowacki – 8 bramek, 
Filip Wejsman, Iwo Kunikowski 
i Wojciech Fortuna – 2 bramki. 
Już w tą niedzielę, 27 paździer-
nika podopieczni trenera Przemy-
sława Fortuny rozegrają Finał De-
ichmanna, który odbędzie się na 
boiskach ChKS w Łodzi.

Po ligowej rywalizacji młoda 
drużyna Zjednoczonych Stryków 

przystąpi do rywalizacji turniejo-
wej. Pierwszy z nich odbędzie się 
w Warszawie w sobotę, 16 listopa-
da w ramach Turnieju Niepodle-
głości, od którego w poprzednich 
latach zaczęła się wspaniała przy-
goda zespołu 2011/2012. Kolejne 
wyjazdy to pod koniec listopada 
Bielik Cup w Krakowie, 7 grudnia 
Irzyk Cup w Warszawie i Turniej 
w Bełchatowie w sobotę, 14 grud-
nia.  wp

�Jesienna Liga Deichmanna: 
Widzew� i� Kaszuba� –� zjednoczeni�
Stryków�2:10,�zjednoczeni�Stryków�
–� fa� łódź� Południe� Kaczmarka�
4:2.

�F1 Żak, gr. i ŁzPN: andrespolia�
Wiśniowa�Góra�–�zjednoczeni�Stry-
ków�2:15.�zjednoczeni:�jakub�Siu-
da,�Plocek�–�3�bramki,�aleksander�
frydrysiak,� nowacki� –� 5� bramek,�
leon� Banasiak,� Wojciech� Góral-
czyk,�fortuna�–�1�bramka,�Konrad�
florkowski,�Kunikowski�–�2�bramki,�
antoni�niźnikowski�–�4�bramki.

kolarstwo�|�tor

Koniec sezonu dla juniorów
Za nami ostatni akcent w se-

zonie kolarskim 2019 w katego-
rii juniorów. W miniony weekend 
na torze w Pruszkowie kolarze 
LUKS Dwójki Danielo Sportswe-
ar Stryków brali udział w Mistrzo-
stwach Polski LZS.

Impreza rozgrywana była  
w dniach 18-20 października. Do 
rywalizacji stanęli juniorzy młod-
si i juniorzy, którzy oprócz walki 
o koszulkę MP KZ LZS walczy-
li także w Mistrzostwach Polski 
konkurencji nieolimpijskich. Tre-

nerzy Władysław Król i Roman 
Gorzkiewicz zabrali ze sobą trójkę 
podopiecznych. Wśród dziewcząt 
rywalizowały Barbara Gorzkie-
wicz i Katarzyna Kopania, a jedy-
nym juniorem był Wiktor Sasin.

Strykowianie mieli ostatnią  
w tym roku szansę na medale kra-
jowego czempionatu w starszych 
kategoriach wiekowych. Do tej 
pory było bardzo blisko, ale koń-
czyło się na miejscach tuż za po-
dium. Niestety tym razem tak-
że nie udało się zdobyć medalu. 

Wśród dziewcząt w sprincie olim-
pijskim drużyna w składzie Gorz-
kiewicz-Kopania zajęła miejsca 
5-6, a indywidualnie Gorzkiewicz 
dwukrotnie była szósta w wyścigu 
punktowym i scratchu, a Kopania 
14-ta w scratchu. Z kolei Wiktor 
Sasin startował w trzech konku-
rencjach: wyścigu eliminacyjnym, 
wyścigu punktowym i wyścigu 
scratch, gdzie zajął odpowiednio 
11., 19. i 7. miejsce.

Strykowscy kolarze szykują 
się teraz do MP Szkółek Kolar-
skich na torze, które odbędą się  
w dniach 7-8 grudnia w Prusz-
kowie i będą ostatnią imprezą  
w roku. wp

młodzi zjednoczeni (żółte koszulki)�grają�mecze�w�całym�kraju.
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Piłkarze Stali Głowno fetują zdobycie gola przez Aleksego Waśkiewicza na 1:0�w�meczu�z�Pabianicami.
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Wiktor Sasin z Dwójki Stryków (druga pozycja)�ambitnie�walczył�podczas�torowych�MP�lzS�w�Pruszkowie.
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Strykowianki
zaczęły sezon
od zwycięstw. str. 29

Pewne i wysokie
zwycięstwo Stali
w Pabianicach. str. 31

kALeNDARz 
imPRez 
SPoRtoWyCH

Siatkówka�|�2.�kolejka�iii�ligi

Skra lepsza od głowieńskiej Stali
Bełchatowskie rezerwy utytułowanej Skry 
okazały się nieznacznie lepsze od głowieńskiej 
Stali. Podopieczni trenera Marcina 
Moszczyńskiego prowadzili z rywalami 2:1, 
ale przegrali ostatecznie po tie-breaku.

kPS Skra ii bełCHaTów  3 (17,�25,�22,�25,�15)
kS STal Głowno  2 (25,�23,�25,�15,�10)

kS Stal:�Pakowski,�Kosielski,�urba-
nik,� Gawrych,� rubacha,� janicki,�
Broniarek,�Cieślak�i�jabłoński.

Po inauguracyjnym zwycię-
stwie w Głownie z łódzką WiFa-
Mą drużyna głowieńskich siat-
karzy w sobotę, 19 października 
udała się na trudny mecz do Beł-
chatowa. Miejscowi inaugurowa-
li sezon meczem ze Stalą, więc 
trudno było orzec na co stać ze-
spół rezerw Skry. trener mar-
cin moszczyński po raz kolejny 
miał do dyspozycji tylko 9 zawod-
ników, a więc ten sam skład, co na 
inaugurację, ale mimo to jego ze-
spół pokazał się z dobrej strony.

Przed sezonem z Głownem 
pożegnali się michał Barczyk 
i mateusz Norek, którzy ode-
szli do UKS Sparty Grodzisk Ma-
zowiecki, bracia kacper i Bar-
tosz kujawiak (odpowiednio 
Volley MOSiR Sieradz i Volley 
Team Żychlin) oraz Rafał kar-
piński. Sztab Stali nadal szuka 

wzmocnień, ale na początku se-
zonu musiała radzić sobie z ogra-
niczoną siłą, bowiem nikt nowy 
do klubu nie przyszedł. W meczu 
w Bełchatowie widać było, że 
brak zmian był główną przyczy-
ną porażki. Na początku głow-
nianie przeważali na boisku, 
ale z biegiem czasu tracili siły, 
a zmienników brakowało. Przy 
prowadzeniu gości 2:1 gospoda-
rze doprowadzili do najgorsze-
go scenariusza, czyli tie-breka. 

W piątym secie Skra II od począt-
ku górowała i ostatecznie wygrała 
15:10, a całe spotkanie 3:2.

Głownianie utrzymali 2. miej-
sce w ligowej tabeli, a liderem 
z kompletem punktów jest LUKS 
Dobroń. W następnej kolejce pod-
opieczni trenera Marcina Mosz-
czyńskiego będą pauzować, 
a kolejne spotkanie rozegrają we 
własnej hali w sobotę, 9 listopada 
przeciwko WKS Wieluń.  wp

�2. kolejka:� Volley� team� żychlin�
–�luKS�Dobroń�0:3�(17:25,�19:25,�
13:25),� KS� Wifama� łódź� –� WKS�
Wieluń� 3:1� (25:17,� 21:25,� 25:22,�
25:21),� KPS� Skra� ii� Bełchatów� –�
KS�Stal�Głowno�3:2�(17:25,�25:23,�
22:25,�25:15,�15:10),�SMS�PzPS�iV�
Spała�–�pauza.

�Następna, 3. kolejka� odbędzie�
się� w� sobotę,� 26� października:�
WKS�Wieluń�–�KPS�Skra�ii�Bełcha-

tów,� luKS� Dobroń� –� KS� WifaMa�
łódź,�SMS�PzPS�iV�Spała�–�Volley�
team� żychlin,� KS� Stal� Głowno� –�
pauza.

1.�luKS�Dobroń 2 6 6-1

2. kS Stal Głowno 2 4 5-4

3.�WKS�Wieluń 2 3 3-4

4.�KS�WifaMa�łódź 2 3 4-4

5.�KPS�Skra�ii�Bełchatów 1 2 3-2

6.�SMS�PzPS�iV�Spała 1 0 1-3

7.�Volley�team�żychlin 2 0 0-6

Głownianie�
od�początku�sezonu�
muszą�radzić�sobie�
w�skromnym�składzie.�
trener�Moszczyński�
szuka�wzmocnień.

Bieganie�|�iV�jesienne�Biegi�Przełajowe

Drakula znów usportowiony 
w Parku Arturówek
W piątek, 18 października, w Parku Arturówek 
w Łodzi odbyła się IV edycja Jesiennych Biegów 
Przełajowych pod oryginalną nazwą „Bieg Hrabiego 
Drakuli”. Do rywalizacji stanęli dziewczęta i chłopcy 
na dystansach 1000 i 2000 m.

Organizatorem imprezy spor-
towej był Młodzieżowy Ośrodek 
Socjoterapeutyczny nr 4 w Łodzi, 
a współorganizatorem MOSiR 
w Łodzi. Impreza sportowa skie-
rowana była do młodzieży zagro-
żonej wykluczeniem społecznym 
oraz szkół ogólnodostępnych na 
terenie Łodzi. 

Celem imprezy było rozbu-
dzanie indywidualnych zaintere-
sowań, przygotowanie i wdroże-
nie do uczestnictwa w aktywnych 
formach spędzania wolnego cza-
su, propagowanie zdrowego stylu 

życia i sportu wśród młodzieży 
wykluczonej zagrożeniem spo-
łecznym oraz wzajemne lepsze 
poznanie i integracja społeczno-
ści uczniowskiej w duchu sporto-
wej rywalizacji. 

Do udziału w zawodach 
zgłosiło się 8 placówek z te-
renu województwa łódzkiego. 
Aż 110 zawodników zmierzy-
ło się z trasą biegu na terenie 
pięknego Parku Krajobrazowe-
go Wzniesień Łódzkich w Artu-
rówku, pogoda była wyśmienita, 
a kibice również dopisali. Rywa-

lizację podzielono na cztery ka-
tegorie starszą i młodszą wśród 
dziewcząt i chłopców. Wszy-
scy świetnie się bawili i emocji 
jak zwykle nie brakowało. Naj-
lepsi otrzymali okazałe puchary, 
medale oraz pamiątkowe dyplo-
my. wp

uczestnicy iV Biegu Drakuli
�Gospodarze� Młodzieżowy� Ośro-

dek�Socjoterapeutyczny�nr�4�w�ło-
dzi�(opiekun�agnieszka�Olejniczak)�

�Młodzieżowy� Ośrodek� Socjote-
rapeutyczny�nr�2�w�łodzi�(Damian�
Gamus)

�Młodzieżowy� Ośrodek� Socjote-
rapeutyczny� nr� 3� w� łodzi� (Michał�
Główczyński)

�zespół� Szkół� Politechnicznych�
nr�9�w�łodzi�(jan�ślewa�jan)

�zespół� Szkół� Poligrafi�cznych�
w�łodzi�(joanna�Calak)

�zespół� Szkół� Gastronomicznych�
(Beata�Kicińska-Kokotek)

�zespół� Szkół� Ponadgimnazjal-
nych�nr�5�w�łodzi�(Piotr�Dziuba)

�SOSW�nr�1�w�łodzi�(Marcin�Pień-
kowski)

Dziewczęta młodsze (r. 2003 i mł.):

1.�nikola�Binias� zSP�nr�5

2.�Oliwia�Szubska� �zSPoligrafi�cznych

3.�Kinga�rybak� MOS�nr�2�w�łodzi

Dziewczęta starsze (r. 2002 i st.):

1.�Karina�Michalak� zS�Politechnicznych

2.�Sara�Gabarkiewicz� zS�Gastronomicznych

3.�Klaudia�tracz�� zS�Gastronomicznych

Chłopcy młodsi (r. 2002 i mł.):

1.�Paweł�jankowski� zS�Poligrafi�cznych

2.�Kamil�Dobrzelewski�� zSP�nr�5

3.�nataniel�Paczkowski�� zSP�nr�5

Chłopcy starsi (r. 2001 i st.):

1.�Kacper�tworski� zSP�nr�5

2.�adrian�Kordalewski�� zS�Gastronomicznych

3.�Mateusz�jacuński� MOS�nr�2

klasyfi kacja szkół:

1.�zS�Gastronomicznych

2.�zSP�nr�5�łódź

3.�zS�Poligrafi�cznych�nr�18,�MOS�2,�MOS�4,�

4.�Sz�Politechnicznych,�SOSW�1,�MOS�3

SoBotA, 
26 PAźDzieRNikA:

��godz.�10:00,�hala�Szkoły�Pod-
stawowej�w�Dąbrówce�Dużej�60,�
3. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo Wojewódzkiej Ligi 
koszykówki do lat 16 dziew-
cząt, gr. A:� towarzystwo� Ko-
szykówki� Basket� u-16� Stryków�
–� KKS� Pro-Basket� app� intenso�
Kutno,

��godz.�13:00,�hala�Szkoły�Pod-
stawowej�w�Dąbrówce�Dużej�60,�
3. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo Wojewódzkiej Ligi 
koszykówki do lat 16 dziew-
cząt, gr. A:�towarzystwo�Koszy-
kówki�Basket�u-16� ii�Stryków�–�
uKS� Basket� SMS� aleksandrów�
łódzki,

�� godz.� 14:30,� stadion� im.� Mi-
rosława� Koprowskiego� przy�
ul.� Brzezińskiej� 24,� 14. kolej-
ka rozgrywek o mistrzostwo 
iV Ligi:� zjednoczeni� Stryków� –�
łKS�ii�łódź.

NieDzieLA, 
27 PAźDzieRNikA:

�� godz.� 11:00,� stadion� przy�
ul.� Małachowskiego� 5/7/9�
w� łodzi,� 12. kolejka rozgry-
wek o mistrzostwo Łódzkiej 
klasy okręgowej:�rtS�Widzew�
ii�łódź�–�Stal�Głowno,

�� godz.� 11:00,� boisko� w� lipce,�
8. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo B-klasy, gr. iii:� Po-
wstaniec� Dobra� –� expom� Kro-
śniewianka,

�� godz.� 12:00,� boisko� w� Do-
bieszkowie� 63a,� 10. kolejka 
rozgrywek o mistrzostwo 
A-klasy, gr. ii:�Struga�Dobiesz-
ków�–�lzS�justynów,

�� godz.� 14:30,� Stadion� leśny�
w� Dmosinie� Drugim� 1,� 10. ko-
lejka rozgrywek o mistrzo-
stwo A-klasy, gr. ii:� Błękitni�
Dmosin�–�lKS�Kalonka,

�� godz.� 14:30,� boisko� przy�
ul.� Głównej� 31� w� Swędowie,�
8. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo B-klasy, gr. iii: hura-
gan�Swędów�–�lKS�ii�Gałkówek,

��godz.�15:00,�boisko�w�Kolusz-
kach,� 8. kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo B-klasy, gr. iii:�
KKS� ii� Koluszki� –� lKS� Sokół�
Popów,

��godz.�n/u,�hala�w�Bydgoszczy,�
2. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo Wojewódzkiej Ligi 
koszykówki do lat 18 dziew-
cząt: MuKS� WSG� Supravis�
Bydgoszcz� –� towarzystwo� Ko-
szykówki�Basket�u-18�Stryków.

ŚRoDA, 
30 PAźDzieRNikA:

�� godz.� 9:00,� hala� Szkoły� Pod-
stawowej� w� Dobrej,� igrzyska 
Dzieci – Gminny turniej uni-
hokeja Dziewcząt i Chłopców.

Start biegu w Arturówku�w�tym�roku�odbył�się�przy�pięknej�pogodzie.
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Podczas fi nałowego podsumowania iV Biegu Drakuli�nie�zabrakło�pucharów,�medali�i�dyplomów.
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Siatkarze Stali Głowno w Hali energa w Bełchatowie�rozegrali�spotkanie�na�wysokim�poziomie�przeciwko�
rezerwom�Skry.�W�kluczowych�momentach�zabrakło�głownianom�konsekwencji�i�odrobiny�szczęścia.
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